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Dziś będzie pogoda o zachmurzeniu częś- 
ciowem. Temperatura dojdzie do około 85 
stopni — najwyższa, a około 68 stopni— 
najniższa. Możliwość burzy z piorunami.

W środę—wzrost zachmurzenia.—mo­
żliwość przelotnych burz z deszczem.

Wschód słońca—6:16 rano, zachód—7.25 
wieczorem.
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KALENDARZYK
Dziś wtorek, dnia 1-go września.—Idzie­

go i Bronisławy.—Rocznica napadu Niem­
ców na Polskę.

Jutro środa, dnia 2-go września. — 
Stefana.

Pojutrze czwartek, dnia 3-go września^— 
Szymona, Zenona i Izabeli.
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ŚWIEŻE WOJSKA CZERWONYCH CHIN GROŻĄ INDIOM
Eisenhower i MacMillan Godzą Sie Na “Szczytówke Indie i Pakistan
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Ta część wypowiedzi głowy 
wielkiej republiki znalazła się 
poza tekstem deklaracji o ce­
lach przewodnich. Była nie­
jako przypiskiem do niej.

Kto chce wyczytać w dekla­
racji skłonność do szukania 
modus vivendi z Rosjanami 
dostrzeże nacisk na realizm, a 
słowo realizm ma zawsze swo­
isty wydźwięk, gdy mowa jest 
o układaniu się z przeciwni­
kiem. Dostrzeże też nacisk na 
konieczności łagodzenia na­
pięcia na świecie. Washington. (UPI) — Pre­

zes zorganizowanej pracy 
AFL-CIO, George Meany wy­
dał dziś oświadczenie w któ­
rym stwierdza, że sprawy, 
które doprowadziły do straj­
ku pół miliona robotników w 
stalowniach, są “walką wszy­
stkich zorganizowanych ro­
botników o sprawiedliwość 
społeczną’’.

Meany wezwał poszczególne 
unie i lokale całej zorganizo­
wanej pracy, aby przyszły po­
niedziałek, który będzie tra­
dycyjnym Dniem Pracy, ob­
chodzić jako “Dzień Pomocy 
Robotnikom Stalownianym”.

W liście rozesłanym do 
wszystkich ośrodków zorgani­
zowanej pracy Meany stwier­
dza, że w poniedziałek “pikie-

New York (UPI) — Sieć 
radiowo telewizyjna NBC po­
daj e do wiadomości, że so­
wiecki premier Nikita Chrusz­
czów wygłosi całogodzinną 
mowę do Amerykanów pod 
koniec swej wizyty w Stanach 
Zjednoczonych, tj. w niedzie­
lę, 27 września. William R. 
MacAndrew, wiceprezes NBC 
wyjaśnił, że mowa Chruszczo- 
wa będzie tłumaczona na ję­
zyk angielski zdanie po zda­
niu.

Pod Okiem Policji
Sarasota, Fla. (UPI). — 

Miejscowa firma pożyczkowa, 
Union Finance Co., znajdu­
jąca się w odległości zaledwie 
jednego węzła ulicznego od 
stacji policyjnej, wczoraj zo­
stała obrabowana — już po­
raź trzeci w ostatnich czte­
rech latach.

to z oceanu.
Oprócz lądów i oceanów, 

film pokazuje nieznane do­
tychczas formacje powietrzne, 
od których zależy pogoda na 
ziemi. Formacje te, “uchwy­
cone” od Florydy, aż gdzieś 
po Anglię, badane są obecnie 
przez rzeczoznawców zjawisk 
atmosferycznych.

Jego wymowa zależy w du­
żej mierze od tego kto go czy­
ta. Załóżmy więc najpierw, że 
analizuje deklarację ktoś, kto 
wierzy w konieczność utrzy­
mania zdecydowanej postawy 
wobec Rosjan.

Pija i Płacą
New York (UPI). — Od za­

kończenia prohibicji 25 lat te­
mu, rząd federalny pobrał ty­
tułem podatków od piwa, wi­
na i gorzałki, $46 bilionów 
200 milionów.

Wyo., a najgorę- 
114 stopni 
południu w

Dobrze się stało, że się dla 
niej znalazło miejsce. Teraz 
zachodzi pytanie i w jakim 
sensie — przeświadczenie o 
nieodłączności spraw trwałe­
go pokoju od praw samostano­
wienia narodów Europy —■ 
Wpływać będzie na linię poli­
tyki amerykańskiej w przy­
szłości !

Misje Święte 
Na Górnym Śląsku

Bytom. —(P).— Ojcowie 
Franciszkanie prowadzili Mi­
sje święte w Bytomiu i Sto- 
larzowicach (powiat Tarno­
wskie Góry) na Górnym Ślą­
sku. Wzięli w nich udział 
również parafianie z okolicz­
nych miejscowości.

Znajdzie uroczyste zapew­
nienie, że Stany pozostaną 
wierne sojuszowi atlantyckie­
mu. Znajdzie akcent zdecydo­
wanej woli utrzymania siły i 
jedności sojuszniczej w celu 
odarcia się agresji. Znajdzie 
akcent na zasadach honoru i 
sprawiedliwości, które muszą 
przyświecać każdemu rozwią­
zaniu problemów międzynaro­
dowych.

Oświadczenie p r e z ydenta 
Stanów Zjednoczonych o ce­
lach polityki amerykańskiej 
złożone przed jego wyprawą 
za ocean pomyślane zostało 
najwidoczniej jako platforma 
polityczna dla jego narad dy­
plomatycznych w Europie. Ja­
ko solenne credo ma wszelkie 
znamiona dyplomatycznego 
dokumentu.

ty robotnicze jeszcze mogą 
stać przed stalowniami, głów­
nie przez aroganckie stanowi­
sko korporacyj stalownianych, 
które odmawiają układów w 
dobrej wierze i na zasadzie 
sprawiedliwości’’.

Departament Handlu tym­
czasem podaj e do wiadomości, 
że w siódmymi tygodniu straj­
ku, obroty handlowe opadły o 
2% w kraju, a zamówienia na 
trwałe przedmioty gospodar­
stwa domowego obniżyły się o 
3%.

W New Yorku zaś, przed­
stawiciele stalowni i unii ro­
botników — United Steel 
Workers (USW), jutro wzno­
wią rozmowy nad nowym kon­
traktem p o pięciodniowej 
przerwie.

wielu ugrupowań bojowych i 
sabotażowych powstawały i 
podejmowały prasę w warun­
kach konspiracyjnych liczne, 
zamknięte przez Niemców, in­
stytucje polskie — szkoły i 
uniwersytety, zakłady nauko­
wo-badawcze, stowarzyszenie 
społeczne, a nawet i kluby 
sportowe. Rozwijała się niele­
galna polska prasa niepodle­
głościowa, która dysponowała 
niewiarygodnymi wprost w 
warunkach konspiracji środ­
kami technicznymi.

Polskiego oporu nie mogły 
powstrzymać masowe egzeku­
cje, mordy, zsyłki do obozów 
kaźni i zagłady.

A tymczasem przy boku a- 
liantów regularne oddziały 
polskich sił zbrojnych biły 
wroga na lądzie, w powietrzu, 
na morzu — dając przykład 
hartu, męstwa i miłości Oj­
czyzny.

Washington (UPI) — Pre­
zydent Eisenhower i sowiec­
ki premier Nikita Chruszczów 
odbędą główne narady w spra­
wie zimnej wojny na odosob­
nieniu, w Camp David, w ma- 
rylandzkich górach Catoctin. 
Narady rozpoczną się tam 25 
września rano i potrwają do 
27 września w południe.

Ponad trzystu dziennikarzy 
amerykańskich i zagranicz­
nych zakwateruje się w Get­
tysburg, Pa., w odległości 23 
mile od Camp David, gdzie od 
rzeczników prasowych Białe­
go Domu otrzymają “ogólne” 
sprawozdania z przebiegu roz­
mów Eisenhowera z Chrusz- 
czowem.

Według miarodajnych kół 
urzędowych, Eisenhower spo­
dziewa się sprawdzić na osob­
ności i w spokojnej atmosfe­
rze. czy Chruszczów “rzeczy­
wiście pragnie” odprężenia 
stosu nków międzynarodo­
wych, czy też bawi się w pro­
pagandę.

Urzędowe przyjęcia Chrusz- 
czowa nastąpią 15 września

Za Wiele?...
New York. (UPI). — Prze­

ciętni’ Amerykanin spożył 
1,380 funtów wszelakiej ży­
wności w roku 1958, jak ło 
wykazują obliczenia.

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

Eisenhower i Chruszczów 
Odbędą Prywatne Narady

Wodzowie Indyjscy 
Zrezygnowali Na 
Znak Protestu

New Delhi. (UPI — Świeża 
fala wojsk komunistycznych 
z Chin, posiłkowana kolum­
nami ciężkiego uzbrojenia za­
pakowanego na mułach, po­
suwa się dzisiaj w kierunku 
najechanych już przez komu­
nistów chińskich północno- 
wschodnich Indii — mówią o- 
trzymane raporty.

Doniesienia prasowe z Jor- 
hart, na granicy prowincji As­
sam, opiewają, iż komuni­
styczne wojska chińskie prze­
suwają się wdłuż granicy mię­
dzy Indiami i ujarzmionym 
przez komunistów Tybetem— 
“gdzie już doszło do narusze­
nia terytorium indyjskiego w 
ostatnich dniach.”

Odnosi się to widocznie do 
rejonu Longju, gdzie wojsko 
komunistycznych Chin zaję­
ło posterunek indyjski przed 
tygodniem, wyparłszy oddział 
indyjski w stoczonej walce.
Min. Kriszna Miał Ustąpić

Indyjski minister obrony V. 
i K. Kriszna (znany skrajny so- 
I cjalista o prokomunistycznym 

■ nastawieniu) ustąpił ze swe- 
! go stanowiska, znalazłszy się 

dzisiaj pod gwałtowną kryty­
ką parlamentu za rzekomą — 
swą “grę polityczną” w si­
łach zbrojnych. Jedna grupa 
posłów zarzuciła mu jako jest 
“pro-komunistą”.

Do rezygnacji Kriszny do­
szło także pod presją z innej 
strony — poddaniem się do 
dymisji trzech naczelnych wo­
dzów indyjskich sił zbrojnych 
— gen. K. S. Thimayya, wice­
admirała R. D. aKtari i mar­
szałka lotnictwa S. Mukher­
jee. Kriszna znalazł się także 
pod gwałtowną krytyką pra­
sy indyjskiej, włączając dzien­
nik “Amritabaza Patrika”, or­
gan Partii Kongresowej pre­
miera Nehru.
Zgoda w Obliczu 
Wspólnego Wroga

Prezydent pakistański Mo­
hammed Ayub przybył dzisiaj 
z Karaczi do New Delhi naj­
widoczniej w celu zapropono­
wania wspólnego frontu in­
dyjsko - pakistańskiego prze­
ciwko komunistycznej inwa­
zji.

Po godzinnej konferencji z 
premierem Nehru, Ayub o- 
świadczył dziennikarzom jako 
“nadszedł czas, aby Pakistan, 
i Indie przebaczyły sobie wza­
jemnie i zapomniały o tym, 
co oba sąsiednie kraje do­
tychczas dzieliło... Nadszedł 
czas, że powinniśmy posiadać 
przyjazne stosunki... w naj­
większym interesie obu kra­
jów.”

Pakistan i Indie były z so­
bą w stanie ciągłego ostrego 
zatargu z groźbą militarnego 
konfliktu. Dzisiaj, aczkolwiek 
Ayub nie wspomniał wcale o 
komunistycznych Chinach, je­
go przyjazd i zaofiarowanie 
zgody rządowi Nehru jest wy­
mierzone w czerwoną inwazję.

W Bombaju — wielki tłum 
Hindusów urądził demonstra­
cję przed konsulatem komu­
nistycznych Chin pod hasłem: 
“Komuniści, precz z Indii”! 
Demonstracje anty-komuni- 
styczne są raportowane także 
po innych miastach.

Natomiast Indyjska Partia 
Komunistyczna usiłuje także 
demonstrować przeciwko rze­
komemu “panowaniu głodu” 
w Indiach dla odwrócenia u- 
wagi tego, co Indiom grozi od 
strony komunistycznej Chiri- 

I skiej Republiki Ludowej.

Wreszcie dla czytelnika pol­
skiego najistotniejszą jest ta 
część wypowiedzi prezydenta, 
która wyraża przeświadczenie 
Stanów Zjednoczonych, iż poty 
nie uznają one pokoju na 
świecie za trwały i realny pó­
ki narody zniewolone nie od­
zyskają prawa decydowania o 
swych losach.

New York (Sp.). — Poże­
gnał się z tym światem dr Ra­
fael Lemkin, pochodzący z 
Polski, autor międzynarodo­
wej konwencji przeciw ludo­
bójstwu, przyjętej przez Na­
rody Zjednoczone i ratyfiko­
wanej przez 56 państw. Sta­
ny Zjednoczone konwencji tej 
nie ratyfikowały, gdy Senat 
uznał, że “ogranicza” ona su­
werenność państwa.

Dr Lemkin przy opracowy­
waniu konwencji przeciw-lu- 
dobójczej pierwszy użył wy­
razu “Genocide”, określając 
go jako “masowe wyniszcze­
nie jakiejkolwiek grupy ludzi 
ze względów religijnych, ra­
sowych, lub narodowych”.

“Genocide” jest połączeniem 
wyrazu greckiego “genes” o- 
znaczającego rasę z łacińskim

w Washingtonie. Chruszczów 
i jego rodzina (żona, dwie cór­
ki, syn i zięć) zamieszkają w 
historycznym Blair House. — 
Chruszczów ma odwiedzić — 
New York, Los Angeles, San 
Francisco, Des Moines i Aimes 
w Iowa i Pittsburgh.

W naradach w Camp David 
wezmą wraz z Eisenhowerem 
i Chruszczowem udział tylko 
ich najbliżsi współpracowni­
cy: — sekretarz stanu Chri­
stian A. Herter i sowiecki mi­
nister spraw zagranicznych, 
Andrej Gromyko.

Warszawa. (KW) — Dwa­
dzieścia lat mija w tym roku 
od chwili wybuchu drugiej 
wojny światowej, ligo wrze­
śnia, 1939 roku, nawała hit­
lerowska zdradziecko runęła 
na Polskę, paląc i burząc set­
ki spokojnych miast, osad i 
wsi polskich, mordując męż­
czyzn, kobiety i dzieci w myśl 
ludobójczego paktu Hitlera ze 
Stalinem.

Naród polski, — poddany 
prawdziwie nieludzkim cier­
pieniom, wykazał bezprzyk­
ładne bohaterstwo i umiłowa­
nie wolności. Dosłownie od 
pierwszych dni krwawej oku­
pacji hitlerowskiej datuje się 
istnienie na ziemiach polskich 
ruchu oporu. Powstało boha­
terskie podziemie — podziem­
na polska Armia Krajowa. Ro­
sły w siłę tajne organizacje 
zbrojne, podejmując coraz po­
ważniejsze działania przeciw 
krwawemu najedźcy. Obok

Zmarł Dr. Lemkin, Autor 
Prawa Anty-Ludobójczego

New York (UPI). — Insty­
tut Przeciw-Alkoholowy obli­
cza, że pijani automobiliści, 
powodujący wypadki na dro­
gach, kosztują nas bezmała ■ nił czub z przyrządami foto- 
dwa biliony dolarów rocznie' graficznymi i telemetryczny- 
w wyższych opłatach asekura- i mi. Czub ten opadł przy po- 
cyjnych. *mocy spadochronów na fale

“cide” oznaczającym zabój­
stwo.

Wyrazu tego poraź pierwszy 
użył w książce napisanej w 
języku polskim w Szwecji w 
roku 1944, a obrazującej roz­
bestwienie niemieckie w Oku­
powanej Europie.

W Narodach Zjednoczonych 
zmarły nie zajmował żadne­
go urzędowego stanowiska, ale 
z całym poświęceniem się i z 
niezwykłą energią pracował 
nad prawem przeciw-ludobój- 
czym. Prawo to, Narody Zjed­
noczone uchwaliły jako “kon­
wencje międzynarodową” w 
roku 1948.

Dr Lemkin, który swój ży­
ciorys zatytułował jako “Nie- 
urzędowy Człowiek”, wykła­
dał prawo na Uniwersytecie 
Duke i Yale.

Zima i Lato
(UPI). — Najchłodniej, bo 

27 stopni, było dziś rano w 
Big Piney, 
cej, bo aż 
wczoraj po 
the, Calif.

Dwadzieścia Lat Mija Od Chwili 
Wybuchu Drugiej Wojny Światowej
1-go Września, 1939 Roku, Nawała Niemiec­

ka—w Myśl Ludobójczego Paktu Hitlera 
Ze Stalinem — Runęła Na Polskę

Albo, Albo
La Habra, Calif. (UPI). — 

i Osada tutejsza musi albo roz­
szerzyć swe granice, albo wy­
brać nowego radnego. Radny 
Robert P. Lawton powiado­
mił dziś odpowiednie władze, 
że zakupił sobie nowy dom.

Pożoga Światowa Rozpoczęła 
Się Wielkim Kłamstwem...

NEW YORK. — United Press International rozesłała tele- 
typami po całym kraju artykuł Williama J. Poxa dla upamięt­
nienia 20-tej rocznicy wybuchu drugiej wojny światowej.

Autor rozpoczyna artykuł słowami, że Adolf Hitler “mistra 
w stosowaniu wielkiego kłamstwa” rozpoczął drugą wojnę świa­
tową wielkim kłamstwem.

Dalej podaje znane Polakom szczegóły “wielkiego kłam­
stwa”, — ów “iście biabelski plan” według którego Niemcy 
ubrali kryminalistów w mundury żołnierzy polskich i nakazali 
im atak na stacje radiową w Gliwicach.

Po “ataku” tym Hitler udał sie przed Reichstag w dniu 1-go 
września o godzinie 10-ej rano i obwieścił światu, że “Polacy 
wielokrotnie naruszyli granicę niemiecką, a ich siły zbrojne sa- 
atakowały transmiter w Gliwicach”.

Fox stwierdza dalej, że “wielkie kłamstwo” Hitlera przejęli 
komuniści i zastosowali je przy wybuchu wojny koreańskiej 
i stosują je dzisiaj przy inwazji Indii.

Więźniowie
Washington (UPI) —W ro-i 

ku bieżącym we wszystkich | 
federalnych więzieniach i za­
kładach karnych na terenie! 
Stanów Zjednoczonych znaj-! 
duje się 198,268 mężczyzn i! 
7,437 kobiet.

Atlas Fotografuje Szósta 
Cześć Ziemi Podczas Lotu

Washington. (UPI) — Po-f Atlantyku i wnet go wydoby­
ci s k międzykontynentalny, 
Atlas, unosząc w czubie 16- 
milimetrową kamerę, zrobił 
zdjęcia fotograficzne z jednej 
szóstej części globu ziemskie­
go, pokazując na wyraźnie za­
znaczającym się półkolu 
wschodnie części Południowej 
Ameryki, wielkie obszary oce­
anów — Atlantyckiego i Spo­
kojnego, północno zachodnią 
Afrykę, Nową Szkocję, oraz 
wschodnie wybrzeża Stanów 
Zjednoczonych i Meksyku.

Kamerę uruchomiono tele­
metrycznie, gdy Atlas znajdo­
wał się w biegu pod niebo. Za­
częła ona działać na wysoko­
ści 190 mil i robiła zdjęcia do 
wysokości 700 mil, czyli do 
najwyższego punktu, jaki po­
cisk osiągnął w swym błyska­
wicznym locie od Cape Cana­
veral do Wyspy Wniebowstą­
pienia. Z chwilą, gdy Atlas 
zaczął obniżać swój lot, uwol-

Łączą Swe Siły
Przeciw Inwazji

Jeżeli Nikita 
Będzie Godził 
Się Na Pokój
Ike Konferował 
w Londynie 
z Siostrą Nehru
Londyn. (UPI) — Prezy­

dent Eisenhower i premier H. 
Macmillan — dali wczoraj 
w toku pogawędki telewizyj­
nej wyraźnie do zrozumienia, 
jako między nimi nie ma jesz­
cze zupełnej zgody na “poli­
tykę szczytową” — odnośnie 
odbycia konferencji na szczy­
cie. Ale było jednocześnie ja­
sno postawione przez oby­
dwóch, jako istniejące wciąż 
zasadnicze różnice w poglą­
dach są znikome, aczkolwiek 
cena Eisenhowera za spotka­
nie się z sowieckim Nikitą 
Chruszczowem na “szczytów- 
ce” (konferencji głów rządów 
Wielkiej Czwórki) wydaje się 
być wyższa od ceny Mecmil- 
lana.

Poza tym obaj zgodnie 
stwierdzili, jako stosunki mię­
dzy Stanami Zjednoczonymi 
i Wielką Brytanią są jak naj­
lepsze. Dalej, że NATO musi 
być utrzymane mimo trudno­
ści. Obaj wypowiedzieli się 
także za rozbudową łączności 
kulturalnej między Wschodem 
i Zachodem i dążeniem do po­
koju i sprawiedliwości mię­
dzynarodowej.
Jutro Odlot Do Paryża

Prezydent Eisenhower nie 
miał już wygłaszać w Londy­
nie żadnych mów politycz­
nych. Jutro odlatuje do Pary­
ża na konferencję z prezyden­
tem Charles de Gaulle i z 
przywódcami włoskiego rzą­
du na zaaranżowanym spot­
kaniu w stolicy Francji.

Dziś po południu Eisenho­
wer miał wydać małe przyję­
cie — herbatkę na cześć amb. 
Vijayi Lakszmi Pandit, sio­
stry premiera indyjskiego — 
Nehru i kilku innych wybit­
nych przedstawicieli. A wie­
czorem Prezydent miał spot­
kać na wydanym przyjęciu z 
szeregem kolegów po broni z 
ostatniej wojny światowej.

Podczas wystąpienia na te­
lewizji wraz z Macmillanem 
prezydent oświadczył, jako 
jest gotów do udania się do 
Moskwy czy na “szczytówkę” 
czy gdziekolwiek, jeśli będą 
pewne widoki powodzenia na 
drodze do pokoju światowego. 
Innymi słowy, jeśli Chrusz­
czów podczas swej wizyty w 
Stanach Zjednoczonych da do­
stateczne dowody swych dąż­
ności do rzeczywistego poko­
ju. W przeciwnym razie Ei­
senhower “nie będzie uczestni­
kiem takiego zebrania, które 
by przygnębiło ludzi.”

Polski” — Bonn
Bonn. (CT) — Kanclerz 

Adenauer, nie wspominając 
wcale o zgodzie na granicę 
polsko-niemiecką na Odrze i 
Nysie Łużyckiej, opisał ogól­
nie w 20-tą rocznicę napadu 
wojsk niemieckich pod wodzą 
Hitlera na Polskę i rozpętanie 
drugiej wojny światowej, że 
“Polska na przestrzeni prze­
szło wieku bez żadnej winy ze 
swej strony ucierpiała z po­
wodu politycznych i zbroj­
nych dysput w Europie.”

Adenauer powiedział, że 
Polska była rozdarta trzy ra­
zy i że przed 20 laty padła po­
nownie pierwszą ofiarą w woj­
nie światowej, kiedy “hitle­
rowskie Niemcy i Związek So­
wiecki dokonały najazdu na 
kraj polski i okrutnie zniszczy­
ły RO.”

Adenauer powiedział nastę­
pnie, jako podczas “triumfal­
nego powitania Eisenhowera 
przez naród niemiecki ubiegłe­
go tygodnia, Niemcy dowiedli 
o zajściu uderzejącyęh zmian 
w Niemczech głębszych od 
słów”. W końcu było zaś przez 
niego wyrażone “głębokie 
przekonanie, że te Niemcy, no­
we Niemcy, będą pewnego 
dnia dobrym sąsiadem Pol­
ski.”

Przyszły Poniedziałek Ma Niemcy Chcą Być
Być “Dniem Stalowników” ’DobrymSasiadem
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“Przestań Gadać i Napełnij Zbiornik!”
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WINA i KARA
Powieść s tycia wielkomiejskiego 

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY 
Napisał H. M.

332-------------- - (Ciąg dalszy)
— Na Boga, co ci jest? — dodał. — Czy ci się coś złego 

przydarzyło, najdroższa?
W kilku krokach stanął przy otomanie, na której le­

żała poduszka z łóżka.
Maryla była wciśnięta w sam kąt otomany, a głowę 

miała ukrytą w poduszce.
Rodeński usiadł przy kochance, podniół lekko jej twarz 

i zobaczył, że miała oczy czerwone od płaczu.
— Co ci się stało, moje serce? — spytał, udając głębo­

kie przejęcie się. — Powiedzże mi, kochana!
Widzisz przecież, że drżę z obawy o ciebie!
Objął ją ramieniem, a lewą ręką gładził jej głowę od­

garniając bujne loki z czoła.
Ale jego pytania miały tylko ten skutek, że z ócz jej 

zaczęły płynąć łzy tern bardziej obfite, a pierś jakby w ata­
ku spazmów, falowała gwałtownie, wśród konwulsyjnego 
płaczu.

Wobec tego hrabia dłużej nie nalegał.
Delikatnie oparł jej głowę na swem ramieniu, aby mia­

ła oparcie i pozwolił kobiecie wypłakać się do woli.
Wiedział, że płacz przyniesie jej ulgę i że łatwiej 

przyjdzie jej później wypowiedzieć wszystko, co kryła w 
duszy.

Upłynęło kilka minut, w których słuchać było tylko 
głośny płacz młodej wdówki.

Rodeński trzymał ją w swych ramionach i od czasu 
do czasu przyciskał ją silniej do siebie, jakby pragnął dać 
jej do zrozumienia, że ma przecież jego i że w potrzebie 
liczyć może na jego radę i pomoc. Powoli płacz Maryli sta­
wał się coraz cichszy, aż wreszcie ucichł zupełnie.

Hrabia poczekał jeszcze chwilę, poczem dopiero przer­
wał milczenie.

Głaskając Ją po twarzy i pokrywając ją pocałunkami, 
zapytał:

— Czy uspokoiłaś się już trochę moja najdroższa? 
Powiedz mi w końcu, co ci się stało?

Spojrzał jej w oczy takiem spojrzeniem, które wywie­
rało na nią zawsze wrażenie.

— Czy muszę ci dopiero tłumaczyć, co mi dolega, — 
odezwała się trzęsącym głosem. — Czy twoje własne sumie­
nie nie powinno dać ci wystarczającej odpowiedzi? Odda- 
wna już zauważyłam, że straciłeś dla mnie miłosne uczu­
cia i że przestałam być dla ciebie tern, czem byłam dotych­
czas.

Dniami i nocami rozmyślałam nad przyczynami, które 
mogły to spowodować. Zadawałam sobie ustawicznie py­
tanie, czy uczyniłam ci coś takiego, coby uprawniało cię 
do podobnej zmiany na gorsze i odpowiedzi znaleźć nie mo­
głam.

Boże, mój Boże, ezemże sobie na to zasłużyłam?!
I znowu popłynęły jej z oczu gorące łzy. 
Rodeński patrzył na nią ze zdumieniem.
— Marylo! Dziecko! Co ci znowu wpadło do głowy?

- zawołał w tonie, jakby tego rodzaju zarzut do głębi go 
dotknął. — Ja przestałem cię kochać? Na jakiej podstawie 
przyszłaś do tak krzywdzącego mnie wniosku?

Ujął jej obie ręce i patrzył pytająco w jej zapłakaną 
twarz.

—Czy chcesz przeczyć, że się nie zmieniłeś? — odparła. '
— Czy wyprzesz się tego, że w ostatnim czasie trzymałeś 
się zdała odemnie i wprost mnie unikałeś?

Nieraz zastałam cię zamyślonego, a gdy pytałam, czym 
zajęte twe myśli, na odpowiedź znajdowałeś milczący ruch 
głową, lub mówiłeś, że mi się coś przewiduje!

Lecz ja nie jestem przecież ślepa; A gdybym nią na­
wet była, to moje serce przestrzegłoby mnie, że w twych 
uczuciach nastąpiła znaczna zmiana. Nie masz już do mnie 
zaufania!

Zapewne łamiesz sobie głowę, jakby się mnie pozbyć, 
w jaki sposób uwolnić od mojego, niemiłego dla ciebie to­
warzystwa! Sprzykrzyłam ci się więc ...

—Marylo, czy postradałaś zmysły?—przerwał jej zdzi­
wiony.—Tyś mnie się sprzykrzyła? Skądże takie przypusz­
czenia?

Nigdy jeszcze moja miłość ku tobie, nie była tak głęboka, 
jak teraz, od dnia, w którym poszłaś za mną, aby do mnie 
wreszcie całkowicie należeć!—ciągnął.—I właśnie dlatego, 
że cię tak bezgranicznie kocham, zapytywałem się ustawi­
cznie mego sumienia, czy będę w stanie zabezpieczyć ci 
szczęście, które spodziewałaś się przy mnie znaleźć. Byłbym 
najpodlejszym mężczyzną pod słońcem, gdybym twoje losy 
wiązał z moimi nie mając pewności, że cię potrafię uczynić 
szczęśliwą. Nigdybym nie przeniósł, gdybym pewnego dnia 
zobaczył, że może żałujesz naszego związku małżeńskiego.

—Henryku! Henryku! Jak możesz coś podobnego mó­
wić?—wpadła mu namiętnie w słowa.— ja miałabym żało­
wał, że zostałam twoją żoną?

Czyż jeszcze nie przekonałeś się, że bez ciebie żyćbym 
nie potrafiła? Czy nie dałam ci na to setek dowodów, że 
jesteś dla mnie najdroższym skarbem na ziemi? Wszak dla 
ciebie popadłam w konflikt, najpierw z ojcem, później z 
babką, chociaż przedtem nie ośmieliłabym się im sprzeciwiać 
w niczym! Ja miałabym żałować? O, jakże mało znasz mnie 
Jeszcze! Czy poszłabym za tobą i byłabym teraz przy tobie, 
gdybym ciebie nie kochała? A przecież powinnam była liczyć 
się z opinią ludzką i nie narażać się na przykre konsekwen­
cje, że wbrew zasadom etyki i moralności poszłam za tobą 
w świat, nie jako żona, ale ... kochanka!

Spaliłam w ten sposób mosty za sobą 1 odcięłam sobie 
powrót do tych, wśród których dotąd żyłam. Obecnie należę, 
w następstwie mego ryzykownego kroku do istot wytrą­
conych ze społeczeństwa, które wskazuje się palcem i od 
których odwraca się z pogardą!

Nad skutkami mego postępku myślałam, zdawałam so­
bie z nich sprawę, a jednak nie zawahałam się podążyć za 
tobą. Co znaczy dla mnie świat, co nawet własny ojciec, 
skoro ciebie mam przy sobie? Cóż może mi zależeć na są­
dach ludzkich, lub mojej dobrej sławie, gdy posiadam twoją 
miłość. Ty jesteś dla mnie całym światem, życiem, wszyst- > 
kim! Gdy leżę w twych ramionach i miłosnych uściskach, 
niech ludzie mi złorzeczą, szydzą ze mnie i plwają na mnie 
pogardliwie, ja czuć się będę i tak całkiem szczęśliwą!

Rozkosz i szczęście mogę znaleźć tylko przy tobie, 
mój ty kochanku! Dla ciebie chcę żyć, przy tobie umierać.'!

Porwana własnymi słowy, zawiesiła mu się rękoma na 
szji i całowała jego usta z taką namiętnością, że mu tchu 
brakowało.

(Ciąg dalszy nastąpi)

Starania 
o Beatyfikację 
0. Raf. Chylińskiego

Warszawa. (IC) — Ordyna­
riusz diecezji łódzkiej, ks. bi­
skup Michał Klepacz zwrócił 
się w liście pasterskim do 
wszystkich wiernych z apelem 
o zgłaszanie aktów łaski do­
znanych za pośrednictwem 
O. Rafała Chylińskiego oraz 
do modłów o jego beatyfika­
cję. Zwłoki świętobliwego mę­
ża znajdują się w specjalnej 
krypcie klasztoru OO. Fran­
ciszkanów w Łagiewnikach 
koło Łodzi.

O Rafał Chyliński urodził 
się w 1694 r. w Wielkopolsce. 
Po ukończeniu szkoły średniej 
w Poznaniu, wstąpił do woj­
ska króla Stanisława Lesz­
czyńskiego, gdzie doszedł do 
stopnia dowódcy chorągwi. — 
Po wyjżdzie króla Stanisła­
wa Leszczyńskiego do Francji. 
Chyliński opuścił szeregi woj­
skowe i wstąpił do klasztoru 
OO. Franciszkanów, wdziewa­
jąc habit w 1715 r. w Krako­
wie. Studia teologiczne odby­
wa w Obornikach i Kaliszu.

Jako kapłan pracuje w róż­
nych klasztorach swego za­
konu: w Radziejowie, w Pyz­
drach, w Poznaniu, w War­
szawie, w Kaliszu i dwukro­
tnie w Łagiewnikach. Był du­
żej miary kaznodzieją; odzna­
czał się wysokim stopniem 
ascetyzmu i dążnością do do­
skonałości duchowej.

Po jego śmierci liczne łaski 
uzyskiwane za pośrednictwem 
O. Rafała skłoniły władze du­
chowne do starań o beatyfika­
cję. Okres jednak rozbiorów 
Polski nie sprzyjał dalszemu 
prowadzeniu tych starań. — 
Właściwe starania o beatyfi­
kację O. Rafała zaczęły się do­
piero po 1945. Toczy się obe­
cnie wznowiony proces bea­
tyfikacyjny.

Zabytkowa 
Fara Lęborska

Gdańsk. —(P).— Gotycka 
faya z XIV wieku jest najpięk­
niejszym zabytkiem Lęborka 
— miasta położonego na po­
graniczu Pomorza Gdańskie­
go i Zachodniego. Ściągają 
do niej liczni turyści, aby po­
dziwiać oryginalny szczyt 
świątyni w kształcie schodów 
oraz piękne barokowe wypo­
sażenie wnętrza, a zwłaszcza 
ołtarz i tabernakulum z ozdo­
bami z kości słoniowej oraz 
piękną rokokową ambonę.

Z Okrągłym 
Modnym Karczkiem

4691
SIZES

12-20; 40,42

Wzór 4691
Ładna sukienka na teraz, jesień 

i zimę. Może być z krótkimi lub 
długimi rękawami, z wzorzystego 
lub jednobarwnego materiału, 
z bawełnianego, jedwabnego, 
rayon a nawet lekkiego wełniane­
go na zimę.

Wzór 4691 można nabyć w wiel­
kościach 12, 14, 16, 18, 20, 40, 42. 
Na wielkość 16 potrzeba 4% jar- 
da 39 cal. materiału i % jarda 
kontrastowego.

Cena wzoru 35 centów. Należy- 
tość orosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail) Z Kanady go­
tówkę.

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.

Imię 1 Nazwisko ..._

Ulica 

Miasto  Stan  

No Modelka  
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Przedstawiciel N.C.W.C. Ks. Prałat 
McCarthy o Pracy Polskiego Komitetu

Przemówienie Wygłoszone Na Otwarciu 
Roku Polskiego Uchodźcy

Na inauguracji Roku Pol­
skiego Uchodźcy, w czasie 
której kazanie poświęcone 
akcji pomocy uchodźtwu pol­
skiemu wygłosił Ks. Arcybis­
kup Józef Gawlina — prze­
mawiał również zastępca na­
czelnego dyrektora National 
Catholic Welfare Conference 
w New Yorku ks. Prałat John 
F. Mc Carthy, którego prze­
mówienie podajemy poniżej:

Z wielką radością biorę u- 
dział w inauguracji “Świato­
wego Roku Uchodźcy” zor­
ganizowanej przez Polski Ko­
mitet Imigracyjny, który już 
począwszy od 1947 i 1948 ro­
ku, tak blisko współpracuje 
z Catholic Relief Services — 
— N.C.W.C. — Wówczas to 
setki tysięcy uchodźców, 
wśród których przeważali 
Polacy, poniewierało się po 
obozach w Niemczech i we 
Włoszech. Chociaż wojna by­
ła już od dwóch lat skończo­
na, ci nieszczęśni ludzie, wy­
rwani brutalnie z ich ojczy­
zny, którą po wojnie zawład­
nęli komuniści, byli przez ca­
ły świat zapomniani i nie mo­
gli odzyskać normalnych wa­
runków życiowych.
Tragiczne Zagadnienie

N.C.W.C, — starając się 
ulżyć ich ciężkiej doli — 
przedewszystkim na miejscu 
w obozach — zdawało sobie 
sprawę, że jednym rozwiąza­
niem tego tragicznego zagad­
nienia było osiedlenie w in­
nych krajach, gdzie zarówno 
całe rodziny jak i jednostki, 
którzy przecierpieli tak bar­
dzo, mogliby rozpocząć nowe 
życie na wolności.

Aby zespolić środki, który­
mi Kościół Katolicki rozpo­
rządza w Stanach Zjednoczo­
nych, zwrócono się do wielu 
narodowych organizacyj ka­
tolickich, starając się zainte­
resować je tą akcją oraz uzy-

Udział Polski 
w Targach 
Zagraniczych

Warszawa. — (FEC).—W e 
wrześniu Polska weźmie u- 
dział aż w sześciu Targach 
Międzynarodowych, a to w 
Izmirze (Turcja), Lipsku 
(Niemcy Wschodnie), Za­
grzebiu (Jugosławia), Wie­
dniu, (Austia), Brnie (Cze­
chosłowacja) oraz w Saloni­
kach (Grecja.).

Międzynarodowe Targi w 
Izmirze rozpoczęły się 20 
sierpnia i trwać będą cztery 
tygodnie. Polska posiada 
tu pawilon o powierzchni 
700 m.kw., a ponadto zajmu­
je blisko 900 m.kw. terenów 
otwartych. Wśród urządzeń 
inwestycyjnych polski prze­
myśl wystawia w Izmirze żu­
rawie budowlane, maszyny 
tekstylne i odlewnicze, obra­
biarki, sprzęt elektryczny o- 
raz zestaw maszyn rolniczych 
z kombajnem zbożowym. Z 
pozostałych towarów wymie­
nić należy mikroautobusy, 
sprzęt szybowcowy, pompy 
różnych typów.

Na jesiennych targach lip­
skich Polska nie będzie mia­
ła własnego pawilonu, a to­
wary wystawione będą, za­
leżnie od ich charakteru, na 
stoiskach w 11 branżowych 
domach handlowych.

Na Targach w Zagrzebiu 
pawilon polski zajmie po­
wierzchnię 1,500 m.kw. a po­
nadto wynajęto 850 m.kw. 
terenów otwartych. Wysta­
wione będą wyroby przemy­
słu stoczniowego, szczegól­
nie wyposażenie dla statków. 
Targi w Zagrzebiu otwarte 
zostaną 6 września i trwać 
będą 16 dni.

Również 6 września nastą­
pi otwarcie Targów w Wie­
dniu, Brnie i Salonikach. W 
Wiedniu oglądać będzie mo­
żna przede wszystkim arty­
kuły chemiczne oraz wyroby 
przemysłu ludowego 1 arty­
stycznego. W Salonikach 
wystawi Polska głównie ar­
tykuły spożywcze oraz wyro­
by metalowe i maszyny rol­
nicze.

Natomiast na Targach w 
Brnie Polska zajmie jednio 
z najważniejszych miejsc. 
Pawilon polski ma 2,300 m. 
kw., a tereny otwarte 1,000 
m.kw. Międzynarowe Targi 
w Brnie uwzględniają szcze­
gólnie sprzęt inwestycyjny. 
Polska fima “Metalexport” 
wysyła do Brna 55 maszyn, w 
tym dwie potężne karuzelów- 
ki, dalej maszyny odlewnicze, 
urządzenia do urobku węgla. 
Pokazane również zostaną 
makiety kompletnych obiek 
tów przemysłowych, przygo­
towane przez cenzurę “Ce- 
kop.

Ks. Prał. John F. McCarthy
skać ich współpracę. W ten 
sposób powstał National Ca­
tholic Welfare Council, w 
którego ramach Polski Komi­
tet Imigracyjny odegrał tak 
wrażną rolę. Od tego czasu 
nasza współpraca była bar­
dzo bliska, której rezultatem 
było sprowadzenie tu wielu 
tysięcy poskich uchodźców.
Wysiedleńcy — 
“Displaced Persons”

W latach, gdy obowiązywa­
ły specjalne przepisy w od­
niesieniu do “Displaced Per­
sons” i uchodźców — N.C.W. 
C. wystawiło ogólne affida- 
vity a Polski Komitet Imigra­
cyjny z całą ofi a r n o ś c i ą 
wspólnie z naszą organizacją 
spotkał nowo - przybywają­
cych, wyszukując im miesz­
kania i pracy. W latach ostat­
nich z pełnym przekonaniem 
staraliśmy dopomóc Polskie­
mu Komitetowi Im., w jego 
staraniach uzyskania pełnej 
legalizacji swej działalniości 
ze strony Advisory Commit­
tee of Voluntary Foreign Aid 
oraz Administration of U. S. 
Escapee Program — w celu 
rozszerzenia jego działalności 
na kraje poza St. Zjednoczo­
nymi. Niemniej na wielu od­
cinkach i dziś jeszcze placów­
ki N.C.W.C. — pomagają na­
dal w rejestracji i opiece nad 
tymi, którzy przeszli przez że­
lazną kurtynę, lub tymi, któ­
rym po wielu latach oczeki­
wania, udzielono wreszcie 
wizy otwierającej im drzwi do 
nowego normalnego życia. 
Daj Boże, aby ten Rok U- 
chodźczy przyniósł poprawę 
i ulgę w trudnościach, które 
się nadal piętrzą przed tysią­
cami ludzi, oczekujących no­
wych możliwości i lepszego 
jutra.

W tym celu Polski Komitet 
Im. i N.C.W.C. przystąpiły do 
U.S. Committee for Refuges, 
który centralizuje wysiłki 
społeczeństwa amerykańskie­
go w Roku Uchodźczym.

Równolegle z dążeniem do 
uzyskania dodatkowych fun­
duszów na nowe programy u- 
chodźcze — mamy nadzieję, 
że Stany Zjednoczone w tym 
“Światowym Roku Uchodź­
cy” otworzą szerzej swoje 
wrota na przyjęcie i udziele­
nie dachu nad głową dodat­
kowym rzeszom uchodźców. 
Wiem, że tak jak w ubiegłych 
latach, Polski Komitet Imi­
gracyjny razem z N.C.W.C. 
wytężą wszystkie siły, aby 
dodać otuchy i nadziei lu­
dziom wyrwanym z własnej 
gleby i po dziś dzień bezdom­
nym, wciąż czekającym na 
wyzwolenie z tułaczej nie­
doli”.

Polska Wystawa 
w Moskwie

Warszawa. (FEC) — W dn. 
4 września b.r., otwarta zosta­
nie w Moskwie Polska Wy­
stawa Przemysłowa. Wystawa 
mieścić się będzie w czterech 
pawilonach oraz na obszer­
nym terenie nad rzeką Mosk­
wą, przykrytym lekką ażuro­
wą konstrukcją — razem oko­
ło 18,000 m. kw. powierzchni.

Eksponaty, wysłane na tę 
wystawę do Moskwy, zajęły 
300 wagongw kolejowych — 
wielkie obrabiarki i silniki, 
maszyny budowlane, ciężki 
sprzęt transportowych, elek­
tronowych itp. W makietach 
i modelach pokazane zostaną 
kompletne obiekty przemysło­
we, pełnomorskie okręty i ta­
bor kolejowy.

Osobny dział zawierać bę­
dzie aparaturę naukową, ba­
dawczą i laboratoryjna, sprzęt 
elektromedyczny, geodezyjny, 
przyrządy pomiarowe, maszy­
ny liczące, urządzenia półprze­
wodnikowe, również aparaty 
radiowe, telewizyjne, lodówki, 
aparaty fotograficzne itp. Je­
den z pawilonów oddany zo-

Kalendarzyk Historyczny 
Na Miesiąc Wrzesień

20-Lecie Zbrodniczego i Zdradzieckiego Na­
padu Niemców i Rosji Na Polskę. — 
Mikołaj Rej, Ojciec Piśmiennictwa Pols­
kiego. — Zwycięstwo Sobieskiego Pod 
Wiedniem.

1-go września, 1939 r. — 
Niemcy hitlerowskie, w wo­
jennej spółce ze Związkiem 
Sowieckim, napadły na Pol­
skę, rozpoczynając w ten spo­
sób II wojnę światową. Na ty­
dzień przed agresją, na taj­
nym posiedzeniu Hitler powie­
dział wyższym dowódcom 
wojskowym: “....Zniszczenie 
Polski jest celem zasadni­
czym. Dam propagandzie ja­
kiś powód dla usprawiedliwie­
nia wybuchu wojny, mniejsza 
o to wiarygodny czy nie. Nikt 
nie będzie pytał zwycięzcy, 
czy mówił prawdę....”. W stra­
sznych dniach wrześniowych 
do walki stanął jednak cały 
naród, bohatersko stawiając 
czoło najeźdźcy, nie cofające­
mu się przed żadnym bestial­
stwem. Uległ dopiero gdy mu 
Moskwa zadała oios zdradzie­
cki w plecy.

I- go września, 1940 r. — 
bohaterski burmistrz Warsza­
wy Stefan Starzyński, roz­
strzelany przez Niemców w 
obozie koncentracyjnym w 
Dachau.

3-go września, 1939 r. — 
Angliai Francja wypowiada­
ją wojnę Niemcom nazistow­
skim na skutek zdradzieckie­
go napadu na Polskę.

3-go września, 1909 r. — 
W Sopocie (pod Gdańskiem) 
rozpoczął obrady pierwszy 
zjazd Młodokaszubski. “.... 
Bracia Kaszubi! bądźcie sobą 
— pisał zaraz po zjeździe na 
łamach “Gryfa” Aleksnder 
Majkowski, twórca ruchu od­
rodzenia narodowego wśród 
ludności kaszubskiej. — Miej­
sce wasze (jest) w szeregach 
Narodu Polskiego, z którym 
łączą was krew, kościół jeden, 
którego wy jesteście przednią 
strażą nad Bałtykiem ...”

7- go września, 1939 r. — 
po bohaterskiej, siedmiodnio­
wej obronie przeciwko wielo­
krotnie silniejszemu nieprzy­
jacielowi skapitulowała zało­
ga Westerplatte, mająca roz­
kaz utrzymania się przez 36 
godzin. 182 żołnierzy polskich 
przez siedem dni i nocy od­
pierało natarcia Niemców, 
których siły wynosiły ponad 
cztery tysięcy żołnierzy, 65 
dział i ponad 100 karabinów 
maszynowych. Szturmy nie­
mieckie wspierał swoimi po­
tężnymi działami niemiecki 
krążownik “Schleswig - Hol­
stein”. Załoga polska Wester­
platte dysponowała karabina­
mi ręcznymi i maszynowymi 
oraz jednym działem.

W warunkach kapitulacji o- 
brońcy Westerplatte zastrze­
gli sobie, że dowódca ich, mjr 
Sucharski (zmarły po wojnie 
we Włoszech) udaje się do 
niewoli zachowując białą 
broń.

8- go września, 1569 r. — 
zmarł Mikołaj Rej, nazywa­
ny zwykle ojcem polskiego 
piśmiennictwa, on to bowiem 
jako pierwszy w całym swym 
poważnym dorobku pisarskim 
posługiwał się nie łaciną, lecz 
wyłącznie językiem polskim, 
który w XVI wieku jeszcze 
rzadko pojawiał się w naszej 
literaturze. Pisma Reja to pię­
kny pomnik staropolskiego ję­
zyka.

II- go września, 1838 r. — 
urodził się w Kaliszu Adam 
Asnyk. “....Szczupły pan o 
przystrzyżonej bródce — pi­
sano we wspomnieniach o 
nim — był nie tylko wielkim 
poetą, ale i prawdziwym pa­
triotą. Jeszcze za swoich uni­
wersyteckich lat dostał się do 
Cytadeli warszawskiej za u- 
dział w tajnym patriotycznym 
stowarzyszeniu, podczas Po­
wstania. Styczniowego piasto­
wał przez jakiś czas godność 
członka. Rządu Narodowego. 
Był też założycielem Towa­
rzystwa Szkoły Ludowej — 
organizacji oświatowej, która 
położyła tak wielkie zasługi 
dla rozwoju nauki i czytelni­
ctwa w Galicji (zaborze au­
striackim)....”

11-go września, 1904 r. — 
Uroczyste odsłonięcie pomni- 

stał na wyroby przemysłu 
lekkiego i rzemiosła.

Szczególną uwagę zwrócono 
na akcję informacyjną. Poza 
wydawnictwami specjalnymi 
o wystawie i plakatami w jed­
nym z pawilonów umieszczo­
no kino, dla którego przygo­
towano 40 filmów o Polsce i 
jej gospodarce. Ponadto prze­
widziane są odczyty i dysku­
sje oraz imprezy rozrywko­
we, m. in. występy zespołu 
“Śląsk.” 

ka generała Tadeusza Koś­
ciuszki w Chicago w parku 
Humboldta. Pomnik ten po­
wstał dzięki staraniom Związ­
ku Narodowego Polskiego ze 
składek Polonii Amerykańs­
kiej. Przed pomnikiem Koś­
ciuszki w Chicago odbywają 
się od przeszło 50ciu lat ol­
brzymie Manifestacje Obcho­
du Konstytucji 3-go Maja.

12-go września, 1683 r. — 
wieczorem, po trzydniowej 
niezwykle zaciętej walce z 
Turkami pod Wiedniem, król 
Jan III Sobieski “genialnym 
rzutem myśli strategicznej — 
jak pisze prof. Władysław Ko­
nopczyński — rozstrzygnął 
wciąż ważące się na obie stro­
ny losy bitwy. Atak husarii 
zmusił Turków do ucieczki. 
Wiedeń, oblegany od lipca, 
został uratowany.”

15-go września, 1339 r. — 
obradujący w Warszawie sąd 
papieski wydał wyrok w spra­
wie toczącego się od wielu 
lat sporu pomiędzy Polską a 
Zakonem Krzyżackim. Wy­
rok sądu brzmiał: “...Skazu­
jemy ich (Krzyżaków) na 
zwrócenie królowi polskie­
mu (Kazimierzowi) w cało­
ści i zupełności ziemi pomor­
skiej, kujawskiej, dobrzyń­
skiej i michałowskiej... zapła­
cenie wydatków przez króla 
poniesionych... przy czym po- 
mienionych (Krzyżaków) ja­
ko przywłasźczycieli niepra­
wych ziem rzeczonych i 
sprawców szkód... niniejszym 
pismem i stanowczym wyro­
kiem uznajemy za winnych i 
potępiamy...”

15-go września, 1939 r. — 
zakończyła się wielodniowa, 
krwawa bitwa nad Bzurą 
(zwana przez Niemców bit­
wą pod Kutnem) — najwięk­
sza bitwa kampanii wrześ­
niowej. żołnierz polski w 
walce z wielokrotnie silniej­
szymi dywizjami niemiecki­
mi dał dowód niezwykłej blt- 
ności, zmuszając dowództwo 
niemieckie do zmiany pla­
nów. Część oddziałów pol­
skich. wycofując się znad 
Bzury, przedarła się do Mod­
lina, część zaś do Warsza­
wy.

Podczas bitwy oddziały nie­
mieckie zastosowały po raz 
pierwszy zbrodniczy sposób, 
używany przez hitlerowców 
niejednokrotnie w różnych 
kampaniach późniejszych, a 
także w Powstaniu Warszaw­
skim. Mianowicie pod Ło­
wiczem przed nacierającymi 
czołgami Niemiec pędzili mie­
szkańców tego miasta ną 
polskie linie obronne.

17-go września, 1939 r. — 
Hordy Rosji Sowieckiej na 
skutek układu z Niemcami 
zawartego przez Mołotowa i 
Ribbentrop a wkroczyły do 
Polski, zajmując miasta i 
wsie polskie i wywożąc milio­
ny Polaków w głąb Rosji So­
wieckiej. Zdradznecki ten 
cios “pchnięcia sztyletu” w 
plecy walczącej Polski, — so­
wieccy azjatycy mongol­
scy nazwali “przyjściem z 
pomocą narodowi polskie­
mu”. Rosja Sowiecka w po­
rozumieniu z Hitlerem do­
konała czwartego rozbioru 
Polski.

17-go września, 1944 r. — 
rozpoczęła się bitwa pod Arn- 
heim nad Dolnym Renem, w 
której odznaczyły się nie-
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zwykłą walecznością oddzia­
ły Polskiej Samodzielnej Bry­
gady Spadochronowej, zor­
ganizowanej w Szkocji z my­
ślą o wykorzystaniu jej dla 
desantu powietrznego w Pol­
sce. Bitwa zakończyła się 
klęską spadochronowych od­
działów alianckich, przy 
czym polska brygada ponio­
sła straszliwe straty w lu­
dziach.

18-go września, 1772 r. — 
Pierwszy rozbiór Polski przez 
Rosję, Prusy i Austrię.

20-go września, 1503 r. — 
urodził się Andrzej Frycz-Mo- 
drzewski, wybitny humani­
sta, autor głośnego, tłuma­
czonego na język francuski 1 
niemiecki dzieła “O naprawie 
Rzeczypospolitej”! “...Umysł 
to był głęboki, poważny — pi­
sze o Modrzewskim prof. St. 
Dobrzycki — serce gorące i 
szlachetne. Pragnieniem je­
go było urządzenie Polski na, 
tych kamieniach węgielnych, 
jakimi są rozum i szlachet­
ność. Tym dążeniom są po­
święcone jego dzieła...”

22-go września, 1929 r. — 
powróciły do kraju prochy 
wybitnego uczonego i działa­
cza emigracyjnego Joachima 
Lelewela.

27-go września, 1939 r. — 
polskie dowództwo obrony 
Warszawy zdecydowało się 
rozpocząć pertraktacje z 
Niemcami w sprawie kapitu­
lacji miasta. W dwa dni 
później dowódca Grupy Armii 
“Warszawa”, gen. —Juliusz 
Rommel wydał pożegnalny 
rozkaz do obrońców War­
szawy i Modlina, w którym 
czytamy: Wypełniliście swój 
obowiązek sumiennie i bez 
reszty.

Swoim oporem ściągnęliś­
my na nasz front niewspół­
miernie przewyższające siły 
wroga i tym samym nie po­
zwoliliśmy na ich użycie 
przeciwko naszym sojuszni­
kom, dając im możność przy­
gotowania się do przyszłego 
zwycięstwa... Składacie broń 
na mój rozkaz, ponieważ u- 
znałem, że dalszy opór jest 
bezcelowy 1 niemożliwy z po­
wodu wyczerpania się amu­
nicji 1 zapasów żywności”.... 
“Przeżywamy ciężkie czasy. 
Lecz pamiętajcie że nie wol­
no upadać na duchu. Nie wol­
no dopuścić do załamania się. 
Bo obecne niepowodzenie jest 
chwilowe, zwycięstwo będzie 
po naszej stronie. I pamię­
tajcie że: Jeszcze Polska nie 
zginęła, Póki my żyjemy. I 
to, co nam obca przemoo 
wzięła, siłą odbierzemy...”
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Please, President Eisenhower, Don't!
■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■  ■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■I ■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■Ml

Hon. Dwight D. Eisenhower
The White House
Washington, D. G

Dear President Eisenhower:

We cannot Believe that when you agreed to the exchange of visits with Nikita Khrushchev 
you were fully aware of the following facts and considerations:

f. It was Khrushchev’s terrific zeal and utter lack of conscience, in killing off those
who deviated in the slightest degree from the then current Stalin line, after Stalin achieved 
supreme power in 1929, which first brought Khrushchev to Stalin’s favorable attention.

2. It was the unrivalled blood-letting by Nikita Khrushchev, as Party boss of Moscow 
province from 1934 through 1937, that caused Stalin to make him First Secretary of the 
Ukraine.

3. As dictator over the Ukraine, responsible only to Stalin, both before and after 
the German occupation, Nikita Khrushchev eradicated enemies and liquidated opposition on 
a scale which, for combined numbers and cruelty, has probably never been equaled. The 
ninety-five mass graves at Vinnitsa, containing nearly ten thousand corpses of fully dressed 
victims — many of whom, both men and women, are shown by the evidence to have been 
alive and gasping for breath when they were buried — is merely a typical example of the 
horrible fate which Khrushchev inflicted on literally millions of residents of the Ukraine.

4. It was Khrushchev’s order which sent Soviet tanks, manned by Mongolian crews, 
rolling into Budapest to crush the Hungarian fighters for freedom. One of these tanks 
approached a makeshift barricade defended by teenage girls. The position of the defenders 
became desperate. One of them, fifteen years old, in a sudden decision, poured gasoline 
over her own clothing, ignited it, and then, as a living torch, jumped into the turret of the 
Russian tank and blew it to pieces. This shows the hunger for freedom on the part of 
hundreds of millions whom Khrushchev holds enslaved.

5. As Eugene Lyons pointed out in The Reader's Digest just two years ago, Nikita 
Khrushchev "achieved his present status by the unlimited use of brute force. This has been 
his specialty for nearly twenty years. He reached the Kremlin pinnacle in the only way that 
the Soviet pyramid of power can be scaled: over piles of corpses.” In Khrushchev’s case it 
seems entirely probable that the piles of corpses due directly to his personal orders were 
larger than for any other human being (if he can be called one) who ever lived. Nikita 
Khrushchev almost certainly holds the record, and deserves the title, of the archmurderer of 
*11 recorded history.

6. From the point of view of morality alone, it is a crime against humanity for our 
government to receive Nikita Khrushchev as an honored guest

* PLEASE CUP THIS COUPON!

Please, Mr. President, Don't!
For the reasons given by the Committee Against Summit Entanglements, and for 

many other reasons which could be listed, we the undersigned respectfully urge you: 
(1) to insist that the visit of Khrushchev be postponed indefinitely; (2) to refrain 
from visiting Russia; and (3) not to meet with Khrushchev in any summit conference, 
anywhere.

\ Name Address

2. ________________________________ _____________________ ____—

4. ___ _________________ _

1. __________ _____________________ _

5. ___ __________________________________

6. _____________________________ _________________________________

9. ______________________________________________________

10. 

35. Clip out this coupon (or the whole advertisement), get other signatures besides your 
own on the petition, and mail it promptly to the White House, Washington, D. G 
Article I of the Bill of Rights of the Constitution of the United States guarantees 
the right of the people to petition the government for a redress of grievances. Letting 
our supreme enemy, Khrushchev, be honored within our borders would be a grievance 
of deepest import to all patriotic Americans. Now is the time to use this right of 
petition to the fullest extent, in order to preserve it and many others.

7. From a practical point of view, it is inexcusable for our government to give 
Klirushchev the undeserved prestige and the propaganda triumph of fraternizing on equal 
terms with the President of the United States.

8. From the point of view of international politics, nothing could be more disas­
trous to anti-Communist morale throughout the world, or more beneficial to the Communist 
tyranny, than the proposed exchange of visits between Khrushchev and yourself.

9. Experience has proved conclusively that any agreement or understanding you 
might reach with Khrushchev, even in this private and unconstitutional manner of conducting 
the foreign affairs of our country, would be ignored or broken as soon as it suited the con­
venience of Khrushchev or his successors. Every "summit conference” in which a President 
of the United States has engaged with a Soviet dictator has had disastrous consequences for 
ourselves and the free world.

10. We are engaged in a continuous world-wide war — in which actual fighting is 
going on right now, in Algeria, in Indonesia, and in other parts of the world — with enemies 
who have sworn to destroy us as a nation and to bury us as a people. Even this present and 
"greatest peace offensive of all time” has been openly blueprinted by these enemies as a part 
of their strategy to conquer us.

This is war to the death; and none the less war because the Soviet Union chooses to 
fight that war in its own fashion, with its own weapons of trickery, terror, and treason. The 
recognized head of the Soviet Union is Nikita Khrushchev. There is no possible question 
but that the royal reception planned for him by our government will, at this stage of the 
struggle, give immense aid and comfort to the most vicious and most dangerous enemies our 
country has ever faced.

Wlr. President, on July 19, 1959, you asked the people of the United States "to study the 
plight of the Soviet-dominated nations and to recommit themselves to the support of the 
just aspirations of the peoples of those captive nations.” Having complied with your request, 
having studied the pitiful conditions of these fellow human beings, and having rededicated 
ourselves to their liberation, we now come to you with a request in turn.

We respectfully urge you, Mr. President, with all of the earnestness we can convey, to re­
consider your decision; and to insist that the Soviet Premier postpone his visit to our country 
until he has shown, by his treatment of the captive nations and their enslaved peoples, that 
he is no longer the enemy of freedom and of ourselves.

Sincerely,

COMMITTEE AGAINST SUMMIT ENTANGLBMENTS

Committee Against Summit Entanglements
385 Concord Avbnub

Belmont 78, Massachusetts

Chairman National Board

Robert Welch

Vice Chairmen

Spniille Braden
Wm. J. Grede
Alfred Kohlberg
Clarence Manion
A. G Wedemeyer

Executive Committee

Thomas J. Anderson
Robert B. Dresser
Bonner Fellers
Barry Goldwater
Norman J. Gould
E. P. Hamilton 
A. G. Heinsohn, Jr.
Roger Milliken
Robert H. Montgomery 
Cola G. Parker
Samuel B. Pettengill 
J. Nelson Shepherd 
Robert W. Stoddard
Ernest G. Swigert 
Elizabeth W. Wilson

T. Coleman Andrews 
George W. Armstrong, Jr. 
John U. Barr 
Brent BozeM 
Wm. F. Buckley, Jr. 
Laurence E. Bunker 
H. G. Carpenter 
F. Gano Chance 
James L. Coker 
Kenneth W. Colegrove 
Stillwell J. Conner 
Kent Courtney 
W. J. Bryan Dorn 
S. M. Draskovich 
Pierre S. du Pont, 3rd 
Franklin Parrel, Jr. 
Dorothy B. Frankston 
J. EL Gipson, Sr. 
Rev. Richard Ginder 
Hope Gray 
Earl Harding
A. Brooks Harlow 
Merwin K. Hart
B. E. Hutchinson

Howard E. Kershner 
Joseph S. Kimmel, St. 
Fred G Koch
J. Bracken Lee
F. F. Loock 
Ross Martin 
Joseph Matt
N. Floyd McGowin
W. I» McGrath
Ludwig von Mises 
Revito P. Oliver
Florence Post
Louis Ruthenburg 
Morrie Ryskind 
T. G. W. Settle 
Olive Simes
Wint Smith
Robert B. Snowden
Suzanne Silvetcruys Stevenson 
Louis K. Timolat
George M. Tisdale
W. H. Wilbur
George H. Williamson

(Listing Incomplete)

A Statement for This Committee
"I have strongly opposed Khrushchev's coming to this country. I am 

still strongly opposed. 1 can foresee no good resulting from this visit. 
I fear his presence here will further soften some of our more complacent 
citizens, and discourage and dishearten people in Communist captivity as 
well as our frec-worid allies.”

—•Senator. Styles Bridges

If you agree with this committee, and are willing to help us to put this message and these petitions in as many newspapers as possible 
across our country, send your check — now — to the Committee Against Summit Entanglements, 385 Concord Avenue, Belmont 78, Massa­
chusetts. All receipts and expenditures will be audited by a nationally known firm of accountants, and a final report sent to every contributor.

© 1939 Committee Against Summit Entanglement* (Permiiami le rtprint tbit edeeriiwntnt, m sofefow titeration, it bertbj FMtaLJ
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Zbrodnia Niemiecko-S owiecka
Przed dwudziestu laty, w pamiętnym 

wrześniu 1939go roku, Trzecia Rzesza Nie­
miecka pod wodzą, Hitlera i Związek Socja­
listycznych Sowieckich Republik (ZSSR) 
pod wodzą Stalina, dopuściły się zbrodni­
czego napadu i podziału ziem Rzeczypospo­
litej Polskiej.

Dzisiaj na próżno będą dowodzili komu­
niści i ich słudzy o niewinności Kremla. 
Zwalić winy wyłącznie na barki Hitlera i 
von Ribbentropa, na ich pachołków, na ich 
szturmówki i gestapo nie uda się, bo nie­
zbite dowody świadczą niezaprzeczalnie o 
równym udziale w tej nie sprowokowanej 
przez Polaków agresji i potwornym ludobój­
stwie na żywym ciele narodu polskiego Sta­
lina, Mołotowa, ich pachołków, ich NKWD 
i ich piątych kolumn, które w wolnych kra­
jach ułatwiały destrukcyjny pochód mili­
tarnym machinom wojennych wspólników.

Jedni i drudzy, po rozdarciu łupu teryto­
rialnego, przystąpili bezzwłocznie do plano­
wego, szatańskiego tępienia ludności. Po 
stronie hitlerowskiej zapełniły się obozy 
koncentracyjne z koszmarnymi urządzenia­
mi do masowego mordowania Bogu ducha 
winnych ludzi. Inni znaleźli się w obozach 
ciężkiej pracy, wykorzystywani po bestial­
ska w trudnych do opisania i wyobrażenia 
sobie warunkach w 20ym wieku naszej cy­
wilizacji. Miliony Polaków było wypędzo­
nych ze swej odwiecznej ojcowizny w naj­
bardziej barbarzyński sposób zimą 1940go 
roku. Po stronie sowieckiej widzimy zdra­
dzieckie uderzenie nożem w plecy, masowe 
deportacje ludności do takich samych, jak 
po stronie niemieckiej, obozów śmierci i ro­
bót katorżniczych w nieludzkich warunkach. 
Rozpasanie i bestialstwo komunistów nie 
znało granic. Ofiarą terroru NKWD padali 
nie tylko mężczyźni, ale i kobiety i dzieci. 
Matki z małymi dziećmi, niektóre z nie­
mowlętami na rękach, były pakowane do 
bydlęcych wagonów, zamykane i całymi 
pociągami wywożone do “robót” w lasach 
i kopalniach w zapadłych stronach Syberii. 
Ci, którzy nie wy zionęli ducha w czasie mę­
czeńskiej podróży, byli dobijani pracą. Nie­
którzy z nich, silniejsi niewątpliwie jeszcze 
do dzisiaj zwracają tam swe oczy na Za­
chód i wyglądają uwolnienia z piekielnych 
“łagrów” na ziemi.
TAJNE DOKUMENTY POTWIERDZAJĄ 
ZNANĄ PRAWDĘ

,'W dwudziestą rocznicę—jak przedstawiał 
kongresman Tadeusz Machrowicz na konfe­
rencji Unii Międzyparlamentarnej w War­
szawie w tych dniach, opierając się na 
stwierdzonych faktach i zdobytych tajnych 
dokumentach niemieckich w końcu wojny— 
największej tragedii wojennej ludzkości, któ­
ra pogrążyła cały świat w żałobie, która po­
zbawiła życia dwadzieścia milionów ludzi, 
a z tego w Polsce ponad sześć milionów, 
stanowiących ponad 15 procent obywateli 
polskich, niech mi będzie ■wolno złożyć hołd 
tym wszystkim, którym ten hołd jesteśmy 
winni. Przede wszystkim złóżmy bohater­
skiej ludności Warszawy i całej Polski, któ­
ra ofiarą życia, krwi, cierpienia i ogólnego 
zniszczenia, czynnie wykazała umiłowanie 
tych ideałów, które my w Unii Międzypar­
lamentarnej uznajemy...”

Po przytoczeniu dokładnych dat paktów 
nieagresji, jakie Polska posiadała z Niem­
cami i ze Związkiem Sowieckim, kongres­
man Machrowicz przeszedł do uderzenia 
dwóch rzekomo “pokój miłujących” sąsia­
dów na Polskę.

“To współdziałanie w agresji — mówił i 
przytaczał dowody—nie było wcale przypad­
kowe. Wręcz przeciwnie, było ono ukarto- 
wane z góry podczas tajnych dyplomatycz­
nych negocjacji, zakończonych tajnym ukła­
dem Stalina z Hitlerem 23 sierpnia, 1939 
roku ... na osiem dni przed rozpoczęciem 
agresji niemieckiej przeciwko Polsce. Z taj­
nej korespondencji niemieckiej (tajne doku­
menty niemieckie jakie wpadły w ręce armii 
amerykańskiej) wynika w jaki sposób zo­
stała ustalona data 17go września, 1939 ro­

ku, jako data sowieckiej agresji na Polskę 
oraz jak uzgodniona została treść zmienianej 
dwukrotnie na żądanie Niemiec noty sowie­
ckiej do Polski, mającej fałszywymi pozorami 
usprawiedliwić sowiecką agresję.—Najazd 
sowiecki nastąpił jak był omówiony i upla- 
nowany z Niemcami. A gdy został złamany 
bohaterski opór armii polskiej—zjechał do 
Moskwy niemiecki minister spraw zagrani­
cznych Joachim von Ribbentrop, aby z Mo- 
łotowem podzielić się łupem wspólnej agre­
sji—terytorium Polski, tak jak poprzednio 
zjechał tam, by łup ten przygotować ukła­
dem z 23go sierpnia. Zawarty 28go września, 
1939 roku, nowy traktat nosił oficjalną na­
zwę “Traktat Niemiecko-S owieckiej Grani­
cy i Przyjaźni.” Traktat ten uzupełniały do­
datkowe protokóły, zmieniające mapę Eu­
ropy.”
SZYDERCZE, BUTNE OŚWIADCZENIE 
MOŁOTOWA

Do powyższego wypada nam przypom­
nieć oświadczenie ministra Mołotowa w dniu 
31 października, 1939 roku, na zebraniu Naj­
wyższego Sowietu w Moskwie. Mołotow, po 
pamiętnym podkreśleniu sowieckiego “bra­
terstwa broni” z hitlerowskimi Niemcami, 
wyraził się szyderczo i cynicznie pod adre­
sem Polski:

“Jedno szybkie uderzenie na Polskę, na­
przód armii niemieckiej, następnie armii 
czerwonej, a nic nie zostało z tego szpet­
nego pomiotu Traktatu Wersalskiego. Nic 
nie pomogły Polsce ani brytyjskie, ani fran­
cuskie gwarancje.”

I władcy kremla nie zmienił swego ludo­
bójczego stanowiska wobec Polski dopóki 
naziści nie rzucili się im do gardła pod ko­
niec czerwca 1941 roku i nie poczęli dusić. 
Odstąpili od niego też jedynie na pewien 
czas—dopóki nie byli postawieni na nogi 
przez Amerykę. Stalin i Mołotow jeszcze raz 
łamią pakt z rządem polskim—z rządem pre­
miera Sikorskiego i wracają do “Traktatu 
Niemiecko-S owieckiej Granicy i Przyjaźni” 
z 28go września, 1939 roku, przesunąwszy 
jeszcze swój zabór w głąb Polski na połu­
dniowym skraju “granicy Mołotow-von Rib­
bentrop” i narzuciwszy reszcie terytorium 
polskiego swą marionetkową władzę. Co w 
komunistycznym języku nazywa się “wy­
zwoleniem Polski” lub “Polską Ludową.”

Dziś dwudziesta rocznica zbrodni histo­
rycznej niemiecko-sowieckiej, zbrodni wo­
łającej o wymiar sprawiedliwości i o przy­
wrócenie wolności i niepodległości ujarz­
mionemu narodowi polskiemu!

Kłopotliwy “Koń”
Na Festiwalu Młodzieży w Wiedniu wy­

stępował gościnnie warszawski kabaret po- 
lityczno-satyryczny “Koń.”

Podczas przedstawienia galowrego polskiej 
delegacji w Konzerthausie zdziwił tych, co 
oglądali ten program w kraju, fakt wycięcia 
przez komunistycznego cenzora zakończe­
nia, a więc istotnej ,‘pointy” skeczu zaty­
tułowanego “Podróż z Warszawy do Wie­
dnia.”

Podczas występów, jakie miały miejsce w 
Pałacu Kultury i Nauki, pokazano staiy, 
ciągle psujący się samochód, jadący po nie­
zmiernie wyboistej i krętej drodze. Alby prze­
jechać kawałek drogi samochód ten musiał 
kilkakrotnie zawracać i kręcić się w miejscu. 
Stale musiano pompować opony. Nie można 
było zapalić motoru rozrusznikiem i trzeba 
było używać korby ręcznej, a kiedy sztuka 
zapalenia motoru udawała się, to przestawał 
on chodzić po paru taktach. W tych warun­
kach dojechać do celu było bardzo trudno. 
Skecz kończył się słowami (na melodię pio­
senki “Hej ta droga”)—“Ej ta droga, polska 
droga... do socjalizmu.”

W kraju numer ten cieszył się ogromnym 
powodzeniem, ale w Wiedniu piosenki tej 
już nie śpiewano.

Teatrzyk “Koń” zdobył sobie popularność 
po Październiku, głównie wśród warszaw­
skiej inteligencji. Nie podobał się natomiast 
ludziom kierującym partią. Na XII plenum 
Komitetu Centralnego PZPR niejaki Leon 
Wudzki powiedział, że był na występach 
“Konia,” “aby przekonać się jak kpią sobie 
tam z nas w żywe oczy.” Miał on prawdo­
podobnie na myśli program wystawiony pod 
koniec roku 1957, o którym mówiła w tym 
czasie cała Warszawa:

Na scenie przy świetle przyćmionym krą­
żył “sputnik.” Pod nim stało 5 bosych, mi­
zernie ubranych obywateli. Każdy trzymał 
w ręku duży kawał suchara, który zajadali, 
przestępując z nogi na nogę. Numer ten, 
całkowicie milczący zresztą, zdobywał za­
wsze olbrzymie brawa i szedł parę miesięcy. 
Skończyło się na tym, że teatrzyk był przez 
dwa miesiące zamknięty przez władze 1 
wznowił działalność dopiero w zmienionym 
zespole.

To i Owo
W roku bieżącym upływa 130 lat od zało­

żenia przez Edwarda Raczyńskiego biblio­
teki publicznej w Poznaniu. Sto trzydzieści 
lat nie uchodzi zwykle za okres rocznicowy 
nawet w Polsce, gdzie mnożenie obchodów 
jest popularne. Chodziło widocznie w tym 
wypadku o zaznaczenie, że instytucja roz­
gromiona przez najeźdźców i zniszczona na 
skutek działań wojennych jest znowu czyn­
na, i że nawiązuje do szacowmej przeszłości. 
Ta dyskretna demonstracja przemówić musi 
do serc polskich.

Wióra 
spod PIÓRA

“FAŁSZYWY CZŁOWIEK”
Padam do nóżek, Panie Prezesie! 
Prezes: — Ładnie pan pada.

Wszak wiem, że od 4 lat chodzi 
pan na protezach. Nie lubię fał­
szywych ludzi....

* * *
KRÓTKA PAMIĘĆ

— Czy w czasie swej podróży 
po Europie byli państwo w We­
necji?

— Nie jestem pewna, Henryku, 
ty zawsze kupowałeś bilety; czy 
byliśmy w Wenecji

* * *
CO TO ZA BANK?

Pewna pani wchodzi do banku 
i przedstawia czek do zrealizowa­
nia. Urzędnik obejrzał czek i zwró­
cił go klientce.

— Bardzo mi przykro, ale na 
ten czek nie mamy pokrycia.

— Co. Nie macie pieniędzy? Co 
to za bank? — woła oburzona 
klientka.

* * * 
PRZEZORNA PANI

— Z pani jest uważna żona! Za­
wsze pani świeci światło, gdy mąż 
wraca o północy do domu.

— Muszę, bo zeszłego tygodnia 
rzuciłam szklankę i trafiłam po 
ciemku w lustro.

* * *
PANI KLOCIA TWIERDZI .... 

że piękność kobiety trwa krótko, 
lecz zawsze dłużej, niż miłość 
mężczyzny.

* * *
źe najszczęśliwsze kobiety i kraje 
są te, o których jak najmniej się 
mówi.

* ♦ *
że na początku miłości opowiada­
ją nam kobiety bajki, na końcu 
zaś.... powieści.

♦ ♦ ♦
że ludzie po śmierci są, jak książ- 
kit przeczytawszy całe znajdzie- 
my tylko omyłki drukarskie.

* ♦ *
że strzec się należy wobec przy­
jaciela trzech rzeczy: nie grać z 
nim w karty, nie pożyczać mu 
pieniędzy, nie odwiedzać jego żo­
ny, gdy go niema w domu.

* ♦ * 
MAŁŻEŃSTWO 

W PRZYSŁOWIACH
Święty Paweł twierdzi: “Kto 

się żeni, postępuje dobrze, kto 
się nie żeni — jeszcze lepiej”.

Sokrates, któremu historia przy­
pisuje doświadczenie, mówi mniej 
więcej to samo.

Posłuchajmy jak wypowiadają 
się na ten temat małżeństwa roz­
maite przysłowia:

“Kto się młodo żeni, nigdy te­
go nie żałuje”.

"Małżeństwo zawarte w pośpie­
chu jest odżałowywane bardzo 
długo”.

"Żeń się szybko, a żałuj powoli”. 
“Kto się żeni, wstępuje do kró­

lestwa troski”.
“Dużo trosk ma człowiek żona­

ty, jeszcze więcej ten, który po- 
zostaje w stanie bezżennym”.

"Ślub musi być nagrobkiem •- 
goizmu, jeżeli dwoje ludzi chce 
zaznać szczęścia”.

‘Małżeństwo zawarte bez na­
mysłu ma rzadko dobry wynik”.

“Gdy żona nosi spodnie, a na 
spodniach spódnicę, jest to ko­
rzystne dla niej i dla męża”.

“Bohater pantoflowy i bita żo­
na, to dwie smutne postacie. Ko­
leżeństwo w małżeństwie, to niebo 
na ziemi”.

“Kto sądzi, że uszczęśliwi się 
przez małżeństwo, jest durniem 
tak wielkim jak księżyc”.

“We dwoje zawsze lepiej niż w 
pojedynkę”.

‘Małżeństwo jest drogą do nie­
ba, albo do piekła, ale zawsze 
prowadzi przez czyściec”.

"Lepiej być młodym małżon­
kiem, niż starym grzesznikiem 
bezżennym”.

"Łatwo jest ożenić się, ale tru­
dno pozbyć się żony”.

‘Mąż bez żony, to juczne zwie­
rzę bez ciężaru”.

"Małżeństwo jest przygodą, któ­
rej końca nie może przewidzieć 
nawet człowiek najmądrzejszy”.

“Stara panna osiąga późniejszy 
wiek, aniżeli stary kawaler”.

“Rychłego spania, rannego wsta­
nia i wczesnego ożenienia, nikt nie 
żałował”.

“Wdowiec, który się żeni, wart 
jest, że mu pierwsza żona umar­
ła”.

• • • 
FOTOGRAFIA NIE KŁAMIE 
Pewna leciwa pani pokazu,je 

znajomej zdjęcie, na którym pia­
stunka trzyma na ręku niemowlę. 
....— Widzi pani jak wyglądałam 
przed dwudziestu trzema laty?

— Bardzo ładnie — odpowiada 
znajoma.

— A co to za dziecko trzyma pa­
ni na ręku..

* * *
TRADYCJA

Nauczycielka objaśnia w szkole 
dzieciom, co to jest “tradycja”.

— Tradycja to jest taka rzecz, 
która przeszła z ojca na syna, z 
syna na wnuka i tak dalej.

Na drugi dzień jeden z chłop­
ców spóźnił się do szkoły, a gdy 
nauczycieska spytała go o powód, 
powiedział:

— Nie mogłem wcześniej wyjść, 
mamusia musiała mi przyszyć gu­
ziki do tradycji....

Co Życie Niesie
Zaskoczenia i Wróżby:

Prasa amerykańska nigdy 
nie grzeszyła zbytkiem umia­
ru ni roztropności. Nieraz, 
szczególnie w ogórkowych 
czasach, czepia się jakiegoś 
wydarzenia jak pijany płotu 
i wygłasza najrozmaitsze a- 
iarmy.

Pamiętamy przecież: gdy 
się tu zerwała sputnikowa hi­
steria trzy lata temu, to mie­
liśmy takich wróżbów urzędo­
wych i nieurzędowych, którzy 
“naukowo” twierdzili, że ma­
luczko, a Moskale już będą 
mieli całą masę pocisków da- 
lekosięgłych.

XXX

Skorzystał z tej łatwowier­
ności i pochopności prasowej 
Chruszczów, czerwony tyran 
i zdzierca Sowietów i nuż 
grozić nam, że nas pogrzebie, 
że nasze wnuki będą żyły pod 
socjalizmem, że wogóle ko­
munistyczny raj na ziemi jest 
... nieuniknioną koniecznoś­
cią, wynikającą z historii. Tę 
zaś prawdę o “konieczności 
historycznej” wydłubał z księ­
gi Marxa, który “naukowo” 
dowodził, że socjalizm jest 
“musowym” następ s t w e m 
rozwydrzenia kapitalistyczne­
go.

XXX

Teraz mamy nowy, “hipo­
tetyczny,” czyli zmyślony 
strach, możliwość zaskakują­
cego nas ataku przez Sowie­
ty.

Powiada się, że niespodzia­
ny atak może wymordować 
50 milionów Amerykanów, że 
taki atak może nastąpić “pe­
wnego wrześniowego lub paź­
dziernikowego poranka” oraz 
że... Rosja nic a nic nie oba­
wia się amerykańskiego od­
wetu.

XXX

I idzie alarm. W Senacie 
padają puszczykowe wróżby, 
a Komisja Energii Atomowej 
wtóruje im raportem, który 
zdaje się wszystko dokładnie 
przepowiadać, jakie to klęski 
i nieszczęścia czekają Ame­
rykę.

XXX

Na pierwszy rzut oka — 
człowiekowi skóra cierpiiie z 
przerażenia.

Bo tak wygląda, że mój i 
twój żywot zależy tylko od 
humoru sowieckiego satrapy. 
Rozbójnicy czerwonego raju 
mogą nas wymordować, a my 
nie możemy się na nich za 
to zemścić. Bo w najlepszym 
wypadku moglibyśmy tylko 
zniszczyć jedną trzecią ich 
możliwości przemysłowych i 
wojennych, czyli ani o źdźbło 
więcej od strat, jakie Rosja 
poniosła czasu drugiej wojny 
światowej.

xxx

Posiew więc strachu idzie 
na całego.

I tak się wierzyć człowie­
kowi nie chce, że ci Moskale 
są naprawdę tacy ludzcy, iż 
wobec sposobności całkowi­
tego zniszczenia nas za małą 
stosunkowo cenę, nie zaczy­
nają wojny.

Czyżby... czyżby te ślicz- 
ności o szlachetności spisku 
komunistycznych zbirów nie 
były przypadkiem urabianiem 
gruntu na zbliżającą się szyb­
ko wizytę czerwonego cara 
Nikity?

XXX

Nie do wiary jest przecież, 
aby komuniści, których głów­
nym i jedynym celem jest o- 
panowanie świata, nie chcie- 
li, z jakichś szlachetnych u- 
czuć, skorzystać ze sposob­
ności, jakie im daje rzekomo 
“bezbronna” Ameryka.

XXX

Przypatrzmy się więc o- 
wym ostrzeżeniom i rapor­
tom bliżej, zanim zaczniemy 
wychwalać powściągliwość i 
szlachetność r u s o - mongol­
skiego barbarzyństwa, które 
“już dziś” jest pono dość sil­
ne, aby nas zmieść z powierz­
chni ziemi.

XXX

A więc: jeśli jest mowa o 
"zaskoczeniu,” to odnosi się 
ono dopiero do tych czasów, 
kiedy Rosja będzie posiadała 
sprawnie działające i celne 
pociski międzykontynentalne.

A Rosji, jak i Stanom Zje­
dnoczonym jeszcze jest da­
leko do tego celu Bo, militar­
nie myśląc, sprawny pocisk 
międzykontynentalny powi­
nien być wystrzelony za na­
ciśnięciem guzika i sterowa­
ny elektronicznie do celu.

Jeśli uczeni dojdą do ta­
kiego udoskonalenia poci­
sków dalekiego zasięgu, to

Trzeba Mieć Pod Rę

niezawodnie po drodze wpa- 
dną na trop obrony przed te- 
miż pociskami.

Bo nigdy, jak świat świa­
tem, nie było ‘broni ostate­
cznej,” to znaczy takiej broni, 
przeciw której prędzej czy 
później nie znalazłaby się o- 
brona.

XXX
W "hipotecznych” obrazo- 

waniach możliwości wojny 
ten, kto bierze w rachubę po­
ciski międzykontynentalne,— 
myli się i to myli się bardzo 
grubo.

A jeśli zaś bierze w rachu­
bę siły “konwencjonalne,” to 
jest lotnictwo—to wogóle 
głupstwa plecie.

Żadną miarą i w żadnych 
warunkach sowiecki atak lot­
niczy na Stany Zjednoczone 
nie może być zaskoczeniem. 
Pasy ostrzegawczo radarowe 
pod biegunem i dalej na po­
łudnie, poprzez Kanadę, za­
alarmują obronę amerykań­
ską na czas, aby się mogła 
rozprawić z napastnikiem w 
powietrzu.

XXX
Tak samo ma się sprawa 

z odwetem.
Powiada się, że “zaskocze­

nie” przez Moskali może zni­
szczyć bazy lotnicze Stanów 
Zjednoczonych w Europie i w 
Azji. Z tej racji nasz odwet 
będzie “słaby.”

W rzeczy samej, lotnicza si­
ła odwetowa Stanów Zjedno­
czonych skupiona jest w A- 
meryce a nie zagranicą i SAC 
(Strategie Air Command) roz­
porządza bombowcami bez 
porównania lepszymi, od bom­
bowców sowieckich, które są 
głównie skradzionymi mode­
lami amerykańskich latają­
cych fortec z czasu drugiej 
wojny światowej.

XXX
I jeszcze jedno: obrona 

przeciw-lotnicza jest tak w 
Ameryce udoskonalona, że 
wygląda poprostu na zabaw­
kę. Same “sidewindery” mo­
gą samolotów nieprzyjaciel­
skich nie dopuścić nad ziemie 
amerykańskie A są też inne 
środki obrony, działające nie­
mal zupełnie automatycznie, 
zdolne upolować i roztrzaskać 
każdy samolot.

Nie można więc żadną mia­
rą sądzić, aby autorzy rapor­
tu, zapowiadający nam znisz­
czenie i śmierć, mieli na my­
śli sowiecki atak lotniczy.

A jeśli zaś mówią o ataku 
“balistycznym,” to albo tylko 
wróżą sobie z kart, albo za­
gapili się w jakąś wyrocznio- 
wą banię kryształową.

Bo pocisków dalekosięg- 
łych na przeprowadzenie ata­
ku i wojny jeszcze nie ma ani 
po naszej ani po tamtej stro­
nie. Nasz na przykład Atlas 
jest dopiero pierwszym kro­
kiem we właściwym kierun­
ku. A że Moskale nie mają 
prawdziwie bojowych rakiet 
m i ę d z ykontynentalnych, o 
tym najlepiej świadczy fakt, 
że cicho siedzą.

Tylko skończony naiwniak 
mógłby wierzyć, że ruso-mon- 
golska barbaria tylko “ze 
szlachetnością” i “ze wzglę­
dów ludzkich” nas nie ata­
kuje.

XXX
Po cóż więc te wykalkulo- 

mane strachy na lachy? Po 
co bałamutne raporty, z któ­
rych dokładnie nie wiadomo 
co się przewiduje: czy atak 
balistyczny czy lotniczy?

Boć pierwszy jeszcze jest 
daleki od możliwości wyko­
nania, a drugi może dla na­
pastnika (Rosji) oznaczać 
klęskę zanim jedna bomba so­
wiecka spadnie na ziemię a- 
merykańską.

XXX
Czyż więc te “uczoności,” 

jakimś przedziwnym trafem 
ogłaszane właśnie teraz, nie 
mają na celu zmiękczenia nas 
przed przyjazdem czerwone­
go cara?

Bo w istocie rzeczy diabeł 
możliwości sowieckiego na- 
pastnictwa nie jest taki czar­
ny, jak nam go malują w ra­
portach.

Przemyt Podwodny
Luino. Włoch. — (DP) — 

Włoskie władze celne badają 
pogłoski według których prze­
mytnicy używają małej łodzi 
podwodnej do szmuglowania 
towarów między Włochami a 
Szwajcarią, pod powierzchnią 
jeziora Maggiore.

Miejscowa ludność, wiosłu­
jąc w nocy po jeziorze, za­
uważyła peryskop kierujący 
się w kierunku Locarno, po 
szwajcarskiej stronie jeziora. 
Jedno z doniesień mówi, że 
okręt ma 6 metrów długości.

ką Szczyptę Soli Przy Czytaniu 
Puszczykowych Wieści

TIMELY TOPICS
Here’s How Events Triggered
World War II20 Years Ago
Reprinted from Chicago Sun- 
Times, Friday, Aug. 28, 1959

By Carl C. Cranmer

New York (AP) — The first 
wagonloads of dead and wounded 
returned to the German border 
at dawn Sept. 1, 1939. Adolf Hit­
ler had announced his invasion 
of Poland a few hours before. 
World War II—with its moun­
tains of dead—was on.

The immediate cause was con­
troversy over the City of Dan­
zig and the Polish corridor, which 
Hitler insisted must be reunited 
to his Third Reich.

Briefly, six signposts pointed to 
World War II—Manchuria, Ethio­
pia, the Rhineland, the Spanish 
Civil War, Austria and Czecho­
slovakia. These were the signs 
that caused Hitler to imagine he 
could pursue his conquests with­
out real interference from Bri­
tain and France, that he could 
ignore the United States and the 
rest of the world.
Disunity Apparent

Each sign, in its way, illustrated 
the disunity of world powers and 
their failure to act in time.

The first aggression was in 
Manchuria in September, 1931. It 
began with the Mukden incident 
at Marco Polo bridge. A section 
of track of the south Manchurian 
railway was blown up. The blast 
bore the marks of having been 
manufactured by the Japanese 
militarist clique. The Japanese 
eventually took over Manchuria 
and put Henry Pu-yi, a former 
Manchu emperor, on the throne.

China appealed to the League 
of Nations. Japan withdrew from 
the league. U. S. Sec. of State 
Henry L. Stimson called for col­
lective action, but no world power 
was prepared to act.
Piecemeal Conflict

Four months after Mukden, 
Japanese troops landed at Shang­
hai, starting a piecemeal war left 
undeclared until 1941.

Hitler, supported by street 
rowdies and storm troopers, came 
to power in 1933.

By that time it was clear Japan 
had successfully challenged the 
league. Hitler's fellow dictator in 
Italy, Benito Mussolini, presented 
the next challenge.

Eager to expand his empire, he 
attacked Ethiopia in 1935. The 
spears and muskets of Ethiopian 
warriors were no match for Mus­
solini’s bombing planes and 
mechanized columns.

Mussolini's ambition directly 
concerned Britain and France. 
But France failed to support 
Britain, and the league could only 
declare economic penalties against 
the Fascists. This lesson was not 
lost on Hitler. In March, 1936, 
his goose-stepping soldiers en­
tered the Rhineland.

Britain’s Stanley Baldwin now 
failed to support France. France 
mobilized troops along the Ger­
man frontier tout did not act (it 
was discovered later that Hitler 
was prepared to evacuate the 
Rhineland if French troops moved 
in).

The Rhineland was a 30-mile 
wide strip of German territory 
demilitarized by the Versailles 
Treaty. Hitler's remilitarization 
of the zone not only violated the 
World War I treaty but tore up 
the Locarno Pact which Germany 
had signed in 1925.
Spain A Test Ground

Events were marching so fast 
that they were stepping on each 
other’s heels.

The Spanish Civil War started 
in 1936 as a rights revolt against 
a popular front government. It

soon developed into an inietr- 
national testing ground for World 
War II. Hitler's dive-bombing 
Stukas and other weapons were 
tried out there. Both the force* 
of the Nazi-Fascist axis and of 
international communism be­
came deeply involved.

This conflict ended in 1939 only 
five months before the start of 
the World war. Hitler already 
had taken his first steps of for­
eign conquest. In 1938 he sum­
moned Austrian Chancellor Kurt 
von Schuschnigg and cowed him.

A Nazi storm trooper organiza­
tion, which murdered Chancellor 
Edelbert Dolfuss in a 1934 at­
tempt to seize the Austrian gov­
ernment was plotting a new 
putsch against Schuschnigg. He 
agreed to accept Nazis in hl* 
governemnt.

Schuschnigg resigned and Hit­
ler flew to Vienna to receive th* 
frenzied “heils” of Austrian Nazi*.
Opposition Swept Away

The stage was set tor the final 
aggression before World War II. 
Since 1936 Germany had been in 
a frenzy whipped up by Hitler’s 
fiery oratory, the mass spectacles 
of party rallies and marching men 
Disciplined storm troopers and 
elite guards. 1,500,000 strong, 
swept away opposition to Hitler's 
doctrines of force and racial 
superiority.

Nazi propaganda began a drum­
fire against Czechoslovakia. A 
German minority in the Czecho­
slovak Sudetenland was alleged 
to be persecuted. The surrender 
of the Sudetenland and its prized 
border -fortifications _was -de­
manded.

Hitler's threats in defense of 
ihe Sudeten Germans found sym­
pathy in Britain and Franc*. 
Prime Minister Neville Cham­
berlain believed it possible to 
appease Hitler by granting hi* 
demands. He and French Premier 
Edouard Daladier flew to G*r. 
many to meet Hitler and Musso­
lini.
'Peace Tn Our Time"

The result was the Munich 
agreement of Sept. 30, 1938, 
which called on Czechoslovak 
President Eduard Benes to yield 
the border areas. Benes’ requests 
for British and French assistance 
were turned down.
Chamberlain hailed the agree- 
meht as guaranteeing “peace in 
our time.” His hopes were soon 
dispelled.

Benes, under pressure from 
Germany and Poland, resigned 
On March 14, 1939, his successor. 
President Emil Hacha, was sum­
moned to Berlin and threatened 
with the destruction of Prague by 
air. Next day Czechoslovakia 
was declared a protectorate of 
Germany.
Around Belatedly

On April 8 Mussolini attacked 
and quickly seized a weak vic­
tim, -Albania. -The -following 
month he concluded a firm mili­
tary alliance with Germany.

Appeasement discredited, Brit­
ain and France were belatedly 
aroused. Poland, it seemed ob­
vious, was in line for attack. 
They declared they would go to 
Poland's assistance, and they 
entered into negotiations in Mos­
cow for a similar promise from 
ihe Soviet Union.

But the Soviet Union was 
suspicious. Amid the negotiations, 
Moscow announced on Aug. 21 a 
10-year treaty of neutrality and 
nonaggression with Germany.

Hitler had a free hand with 
Poland for 10 years, so far as 
Russia was concerned. He attack­
ed at the end of 10 days.
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Baltimore Colts And Cleveland Browns Loom As
Top Title Contenders In NFL’s Biggest Season

may

go
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Giant Grain Bin Simplifies Storage

Secret Agent X9

Even though he is a marked 
man and is double teamed every 
tine he flashes into the open, it 
has no effect. He still makes the 
big ones.

a bantamweight boxer, and for­
mer world lightweight champion 
Lauro Salas.

But Faz says Monterrey’s sports 
idols are getting younger these 
days.

“First there was Angel Macias, 
who’s still pitching as well as ever 
for our baseball team,” he said. 
“And now Malita.”

weren't y&u 
CONTACTBP BY AN 
AGENT OF THE
TREASURY 
DEPARTMENT?

Mrs. Frayn Utley will resume 
her 15-minute Sunday night News 
and Commentary program on 
Station WMAQ, following a nine- 
week summer hiatus, Sunday, 
September 6, at 10:00 p.m. CDT.

Mrs. Utley’s return will mark 
the beginning of the 25th year of 
the program, originated in 1935 
by her husband, Clifton Utley, 
under the sponsorship of Chicago’s 
Charles A. Svenes & Company.

A member of the Chicago Board 
of Education for nine years and 
one of the city’s most distin­
guished civic and educational 
leaders, Mrs. Utley took over the 
Sunday broadcasts when her hus­
band was stricken with a serious 
illness in 1953.

Utley, who has appeared on 
the broadcasts wiht his wife fre­
quently during the past two 
years, plans to contribute portions 
of the commentaries during the 
year at various times.

As in the past, the 15-minute 
program will open with a round­
up of spot news followed by a 
commentary on subjects ranging 
from international affairs and 
domestic politics to local issues.

I'M ON SPECIAL 
ASSIGNMENT 

WITH THE T-MEN!
THAT'S WHY 1 
HAP THE KEY , 
TO YOUR CLUB!

former 
has 
two

IV/iife Sox Sweep 
Series With TribeUtley Resumes 

Sunday Night 
Broadcasts

BROWN TOP T.D. SCORER
Cleveland also has Jim Brown, 

the 230-pound fullback who led 
the league in touchdowns last 
year with IS, in scoring with 108 
points and in rushing with an 
all-time N.F.L. record of 1,527 
yards. . .

The Giants, two games behind 
the Browns last pear with the 
campaign only five weeks old, 
mustered one of the best rallies 
in league history to win the 
Eastern title. Using two favorite 
Cleveland weapons — spirit and 
defense—the Giants became the 
first team ever to whip the Browns 
three times in one season.

New York probably will lack 
Cleveland’s overall speed but 
should field another powerful de­
fensive unit. The Giants have a 
strong quarterback corps headed 
by Charley Conerly, a clutch per­
former preparing for his 12th 
pro season, and Shaw, the passer 
and runner obtained from Balti­
more. The Giants also boast the 
league’s best exponent of the 
pass-run option play in Frank 
Gifford. ,

New York is the only team 
that has interruped Cleveland’s

San Antonio. (UPI) — Hector 
Torres, a Mexican Huckleberry 
Finn nicknamed “La Malita” (the 
little bad one), has pitched his 
way into prominance as a naional 
sports hero at the age of 13.

Thousands of Mexican boys and 
as many if not more adults follow 
“Mala Jr’s” batting and pitching 
averages with the same attention 
they give bantamweight champion 
Jose Becerra’s knockout record.

Hector, the son of Epitacio 
“Mala, Sr.” Torres, one of Mexi­
co’s greatest baseball players, re­
inforced his status as a national 
idol when he pitched and won 
two games for his Monterrey team 
in the regional Pony League play­
offs here. He won 15 and lost 
three in seasonal play.

But Hector, a gangling, tousle- 
haired boy who is so shy that 
pitching before crowds sometimes 
unnerves him, was more bewilder­
ed than gratified by the swarms 
of autograph hunter and hero 
worshippers who converged on 
him after the playoff game here.

“Malita’s a quiet boy and shy 
as a mustang,” said Cezar Faz, 
the San Antonio-born machinist 
who manages the Monterrey team. 
“He’s Still terrified by the bellow­
ing crowds but he’s a brave boy 
and scared or not he still man­
ages to whip his fast ball past 
batters.”

Faz regards Hector as one of the 
best Major League prospects de­
veloped in Mexico since outfield- 
ed Melo Almeida of Sonera broke 
in with the Boston Red Sox back 
during depression days.

“Boys all over Mexico look up 
to Malita and dream of becoming 
like him,” Faz said. “We’re very 
proud of him, especially since he 
never played much baseball be­
fore he tried out for the team 
last year.”

Malita, a polite, reticent boy 
got his nickname by a rounda­
bout way.

“Malita’s father looked like a 
pitcher named Jose Malacara (Joe 
Bad Face) who was naturally 
nicknamed ‘Mai’ for short,” Faz 
said. “So players began calling 
Senior Torres ‘Mala’ too and Hec­
tor naturally became 'Mala, Jr.,’ 
or Malita.”

Up until three years ago, Mon­
terrey’s greatest sports idols were 
Lorenza Garza, the store clerk 
who developed into one of Mexi­
co’s greatest matadors; Pancho 
Villa, a hard-hitting southpaw 

who won International renown as

New Yosk (UPI) —The Na­
tional Football League, which set 
records for crowds and thrills in 
1958, may do even better this 
year. ,

The league, representing the 
nation’s fastest-growing profes- 
lional sport, set its seventh 
straight attendance mark last 
year—paid total of 3,006,124 foą 
72 games.

That figure didn’t include the 
71,274 fans who watched the New 
York Giants shut out the Cleve­
land Browns in a playoff for the 
Eastern Division title. And it 
didn’t include the 64J 85 who 
watched the Baltimore Colts win 
the 1958 championship by edging 
the Giants in the League’s first 
“sudden death” game, 23-17. 
,7Jhose two Yankee Stadium 
thrillers, also watched by nation­
wide television audiences, helped 
the 12 N.FL teams sell their 1959 
season tickets at a secord pace. 
They also set the stage for what 
promises to be tight division races 
in 1959.

Coach Weeb Ewbank’s well- 
balanced Colts are favored to re­
tain the Western Division crown. 
But it may be a tougher proposi­
tion than last year, when Balti­
more clinched division honors 
two weeks before the regular 
season ended. ,

Baltimore has a master quar­
terback in John U ń i t a s. He 
throws (long and short passes 
equally well, is a good runner 
and a smart signal-caller. How­
ever, the Colts recently traded 
their No. 2 quarterback, George 
Shaw, to the Giants because he 
was tired of riding the bench. 
This move may cost Baltimore 
the Western Division title if Uni­
tes suffers an injury.

RAMS BOLSTERED 
BY MATSON

The Los Anngeles Rams 
furnish Baltimore’s chief oppo­
sition in the Western race. Coach 
Sid Gillman’s Rems bolstered an 
already-strung offensive unit by 
obtaining Ollie Matson, one of 
the league’s best backs, from the 
Chicago Cardinals. The Rams 
may have helped their overall 
chances even mor- by getting 
Gene Brito, an All-League defen­
sive end, from the Washington 
Redskins. ,

The Chicago Bears, Detroit 
Lions, San Franciscb Forty- 
Niners and Green Bay Packers 
also figure to kick up lots of ex­
citement in the Western race.

Chicago’s 8-4 record was good 
for a second-place tie with Los 
Angeles in 1958. Much of Chica­
go’s hope this year rests on Har- 
lon Hill, the brilliant pass re­
ceiver who has been hampereed 
by injuries the past two seasons.

San Francisco ended the 1958 
season in fourth place. Red Hick­
ey, who took over for the final 
il958 game after Frankie Albert 
suddenly quit, is the club’s new 
head coach. ,

Hickey has excellent quarter 
backs in Y. A. Tittle and John 
Brodie. He has good receivers in 
Billy Wilson, Clyde Conner and 
R. C. Owens. Joe Perry, Forty- 
Niner fullback, has gained more 
rushing yardage than any other 
player in pro football history. 
But Joe is 32. Hickey also must 
strengthen a defense that proved 
the club’s chief weakness in 1958.

The Lions, league champions in 
1'957, finished fifth in the West- 
eern race last year, but they were 
hit harder by injuries than any 
other NF.L. club and should be 
stronger this seeason. Tobin Rote, 
Detroit’s quarterback, is an ex­
cellent passer and runner. ,

Vince Lombardi, who master­
minded New York’s offense the 
past five yeans, is the new head 
coach and general manager of 
the Packers. Since he replaced 
Ray McLean as coach, Lombardi 
has been busy swapping players.

His biggest task is to bolster 
the defense and morale of a

They said it couldn’t be done. 
Well, Tommy McDonald did it.

They said McDonald was too 
small to make the pros when the 
Eagles selected him three years 
ago. Bult the Philly pros ap­
parently knew what they were 
doing for not only has McDonald 
made the grade but the five-foot- 
ten speedster from Oklahoma 
bids fair to be the best pass re­
ceiver in the National League. 

■ McDonald’s two biggest boost­
ers? His coach, Buck Shaw and 
the guy who throws to him, Nor­
man Van Brocklin.

A man chary with superlatives, 
Shaw fairly beams when he 
speaks of McDonald. Van Brock­
lin says Tommy has the best pair 
of hands he’s seen in a long time 
and Van has thrown to some 
mighty good ones. , ,

A year ago he was hampered 
by a series of muscle pulls, but 
NcDonald still grabbed 29 for 
603 yards and nine touchdowns 
including a spectacular 91-yard- 
er for a TD against New York 
at Franklin Field. In two 1959 
pre-season games, the
Oklahoma All-A m e r i c an 
caught eight for 156 and 
scores.

DEBUT ON SEPTEMBER
McDonald and the remainder of

the new Eagles will make their 
1959 Philadelphia bow at Frank­
lin Field on, Sunday afternoon, 
September 13, battling the world 
champions, the Baltimore Colts. 
And as Shaw puts it “we’ll need 
McDonald’s speed to make any 
headway against the Colts.”

One of Tom’s most exciting 
games was against the Chicago 
Bears in Lynn, Mass., a week 
ago When he caught five, scored 
twice, and gained 90 yards. The 
Bear’s fastest man, J. C. Caroline 
was assigned to McDonald but 
Tommy beat him every time with 
almost impossible grabs.

Asked about McDonald’s size, 
as a running back in the pros, 
Shaw said Tommy was being 
used right where he can be most 
effective, as the slot or flanker 
back.

“McDonald, as rugged as he is,” 
explained Shaw, “weighs only 
175 pounds, just couldn’t take the 
pounding as a running back. He’s 
not built for it as are Barnes 
and Sapp, for example, but as the 
flanker or end he can get into 
the open for passes. He has few 
equals. ,

“But spaed isn’t McDonald’s 
only asset. He’s quick, wonder­
fully agile and doggone smart. 
I’ve seen him make catches I 
never thought he could make. He 
can elude a defender as well as 
any I’ve seen and better than 
most. • ,

“Van Brocklin’s right when he 
says Tommy has a great pair of 
hands. They’re developing into 
a great combination, Van Brock­
lin and McDonald, one that could 
be our most powerful threat.

“As a person, Tommy is the 
ideal athlete. He’s coachable, 
never gives anyone any trouble. 
He’s mannerly, polite at all times 
He’s just a real nice boy whose 
star is just beginning to rise. His 
potential is terrific.”

domination of the Eastern Divi­
sion since the Browns entered 
the league in 1950. But this year 
the Pittsburgh Steelers have high 
hopes of winning the Eastern 
crown.

Bobby Layne, 32, a Texan who 
ranks as one of the top quar­
terbacks in pro football history, 
is Pittsburgh’s k ey performer. 
Coach Buddy Parker got Layne 
from Detroit after the 1958 sea­
son had begun. Once he became 
familiar with Pittsburgh’s of­
fense, the team went undefeated 
in its last seven games and fin­
ished the season with a 7-4-1 
record. ,

Coach Frank (Pop) Ivy of the 
Cardinals traded Matson because 
he figured not even a super-back 
could make up for weak lines. 
He got nine players, mainly ex­
perienced linemen, in return for 
Matson. If they help bolster a 
defense that allowed 356 points 
in 1958, the Cardinals will be 
tougher this year despite the loss 
of Matson.

It’s practically the same story 
with Coach Buck Shaw’s Phila­
delphia Eagles. They must bol­
ster their offensive line and de­
fensive unit to get back into^ seri­
ous contention for Eastern ' hon­
ors. They have a brilliant passer 
in Norm Van Brocklin.

Mike Nixon, a former Pitt star, 
is the new head coach of the 
Washington Rerskins. He replac­
es Joee Kuharich, who became 
head coach at Notre Dame after 
the 1958 season.

Nixon has plenty of problems. 
His squad lacks experienced sub­
stitutes on both offense and de­
fense. He also must find better 
pass receivers and defensive half­
backs. ,

squad that compiled a 1-10-1 
mark last season, worst in the 
club’s history. ,

Coach Paul Brown’s Cleveland 
team is favored to win the East­
ern title for the eighth time in 
10 tries since 1950. But the 
Browns, although they will field 
one of the league’s fastest teams, 
have potential weaknesses at 
quarterback and on defense.

Milt Plum, going into his third 
pro season, and Jim Ninowski, 
starting his second, are Cleve­
land’s signal-callers. Brown, 
smarting after losing Eastern 
honors to the Giants twice in the 
last three years, got billy How- 
ton from Green Bay to team with 
Ray Renfro as fast, elusive re­
ceivers. ,

Sea Heritage Big 
In Folk Song 
History Of U. S.

What did the old seamen of the 
whaling and clipper era do when 
they weren’t chanting at their 
deck duties? They went right on 
singing.

“There wasn’t much to do for 
entertainment and beauty on the 
old sailing vessels,” explains 
Professor Robert Cosbey, host of 
WBBM’s “This is Folk Song.”

He talks about folk song and 
American seamen on the program 
to be broadcast from 9:05-9:30 
p.m. on Sunday, September 6.

What were some of the songs 
these old tars loved? They sang 
about pirates, tough captains, 
being lost at sea, loneliness, and, 
of course, they sang about wo­
men!

“Anyone who remembered lots 
of the old ballads was surely a 
popular man in the forecastle,” 
says Cosbey, an associate profes­
sor of English at Chicago’s Roose­
velt University.

“It’s too bad the days are gone 
when sailors sang at work and 
play. I don’t mean we should 
have the old working conditions 
—sailors’ life in those days was 
hard, dirty, vulgar, tough, ugly 
and short... it is too bad that 
some of the beauty of the old 
way was lost, among which I 
count the presence of folk song 
in the lives of the sailors.”

Cosbey will play selections by 
Ed McCurdy, Pete Seeger, Allan 
Mills, Win Stracke and Sam Hin­
ton. The songs will include “High 
Barbary,” “The Golden Vanity,” 
“New Bedford,” “Can’t You Dance 
the Polka” and “Venezuela.”

Those Go-Go White Sox can _ 
ahead and print their W o r fd 
Series tickets but they’d better 
leave a blank space for the name 
of their opponents because it could 
easily be the supposedly long- 
gone Pirates.

The inspired White Sox really 
did a job on the Indians in all 
all but wrapping up their first 
American League pennant since 
1919.

Ar Lopez’ speedy crew took a 
doubleheader from the Tribe Sun­
day, 6-3 and 9-4, before 66,586 
at Cleveland to sweep a four- 
game “show down series” and 
lengthen their lead to 5-% games 
—longest of the season.

The White Sox never had it 
so good. If they win only 13 of 
their remaining 25 games, the 
second-place Indians still would 
have to win 19 of their last 24 
to overtake them.

The Pirates aren’t in such good 
shape, of course, but they aren’t 
exactly complaining. They made 
it nine out of their last 10 by 
sweeping a twin-bill from the 
Phillies, 2-1 and 7-6 innings, with 
little Roy Face fashioning his 17th 
victory of the season without a 
defeat in the nightcap.

By taking two from the Phils, 
the Pirates climbed to within four 
games of the first-place Giants, 
who dropped a 7-6 decision to the 
Dodgers. — The Cubs beat the 
Braves, 6-2, and the Reds de­
feated the Cardinals, 6-4.

Among the “also rans” in the 
A L., the Tigers took over third 
place with a 4-0 victory over the 
Athletics; the Senators topped the 
Yankees, 3-1, and the Red Sox 
blanked the Orioles, 3-0.

The White Sox won their opener 
from the Indians with a five-run 
sixth-inning rally that Early 
Wynn launched with a home run. 
Wynn, who needed Gerry Staley’s 
help in the eighth, won his 17th 
of the season and 266th of his 
career, tying him with Bob Fel­
ler _ and Eppa Rixey for total 
Major League victories.

Barry Latman won his eighth 
game in the nightcap although 
he gave way to Turk Lown in the 
sixth. The White Sox jumped to 
an early 5-0 lead off loser Gary 
Bell. Highlight of a three-run 
White Sox rally in the second 
inning was two runs scoring on 
a long sacrifice fly by Latman. 
John Romano scored from third 
on the play and Al Smith, never 
hesitating, came all the way in 
from second as Rocky Colavito 
threw to third. Smith also hit a 
two-run homer in the sixth.

Before departing, Latman 
yielded Colavito’s 39th homer 
with two on and Woodie Held’s 
26th homer with the bases empty. 
Held also homered in the opener 
to give loser Cal McLish a tempo­
rary lead.

Face, who now has won 22 
straight over two seasons, got a- 
way a bit lucky in Pittsburgh’s 
second game win over Philadel­
phia. Ed Bouche homered off Face 
in the top of the 10th to put 
the Phils ahead, 6-5, but Dick 
Stuart doubled home two runs off 
Dick Farrell in the bottom of 
the 10th. Stuart also hit a pinch 
homer, his 21st, in the ninth.

By Mel Graff
Registered U S Patent Office

The expected record grain sur- 
plug this year will be no problem 
at all, with large-capacity storage 
simplified by a new Giant Grain 
Bin. Fire-proof and rust-resist­
ant, the Steel-Bilt Giant Bin 
comes in 24 ft.-8 inch diameters 
in 13 sizes, with capacities rang­
ing from 5,600 to 15,300 bushels. 
It provides ideal storage for 
wheat, oats, corn, rye, rice, soy­
beans and other grains.

The only bin that can be pres­
sure-sealed where roof and walls 
meet, the Martin Giant may be 
used for aeration as well as for 
storage, with aerating equipment 
optional. The bin is designed for 
?;reater strength with heavy re- 
nforced 24-inch-wide wall sheets 

and extra upright re-inforce- 
ments. Engineered to withstand 
wind-driven snow, sleet and rain, 
the durable bin of galvanized cor­
rugated steel is completely ro­
dent-proof. Truss head-bolts giv­
ing 35 per cent more grip and 
curved-down eaves streamline the 
roof and give added protection.

Other exclusive features are a 
ground-opening ridge cap, a 26” 
ridge opening and a roof ladder. 

: All bins are complete with hinged 
[ventilator cap. hatch door, wall 
^anchor and fan panel. The nine 
'largest sizes have sidewall access 
■coors and auger tubes: the four 
smaller ones have a walk-in door.

Made by Martin Steel Corpora­
tion, Mansfield. Ohio, it is the 
perfect answer for large-capacity 
?rain storage, ideal for large 

arms, elevators and grain ter-

T hr own For Loop 
By A Hula Hoop

Anadarko, Okla. — (UPI) — A 
young Indian dancer who per­
forms amazing tricks with hoops 
scarcely larger than his waist had 
to make an embarassing confession 
—he can’t “hula hoop.”

The boy, Harvey Keyonnie, can 
easily do such things as double his 
bcdy, into the air and then pull 
a 26-inch hoop over himself in 
flight. He can even jump rope 
with a tiny hoop. But he can’t 
make one twirl around his waist.

The young dancer-ac robat 
from Steamboat Canyon, Ariz., 
performs during the summer at 
Indian City, USA, a tourist attarc- 
tion near here.

Tommy McDonald Makes Grade 
With Philadelphia Football Eagles

YES, BUT HOW 
POES THAT COMCEKM 
YOU? YOU ARB
AN AGENT OP THE 

F.ar.t

OH,... WELL, IN THAT
CASE, LET'S GET DOWN
TO BUSINESS,..,I WILL 

> ACT AS YOUR GUIPE.,,.
we WILL GO OUTANP 

k WIN SOME MONEY 1

WHY DO YOU
WISH TO SEE
ME, MR.COfZlZlSAN?

ON “BEN-HUR" SET . . . Charlton Heston, who plays the 
title role in MGM's giant production of “Ben-Hur," and Haya 
Harareet, cast as Esther, are shown in an off-camera moment. 
The spectacular picture will have its world premiere in New 
York City around Thanksgiving.

GO our* WHAT > 
ABOUT THE TABLES 
HEISE AT THIS? 
CLUB? WHY NOT 

START HERE?

FROM WESTERN 
TO WHITE HOUSE

A ctor Richard Boone appears here in a dual role. The star, who cur- 
rently portrays Abraham Lincoln in Broadway’s “The Rivalry" is 

also featured as Paladin in TV’s “Have Gun, Will Travel.” Here Boone 
is presented with a special TV GUIDE portrait by Charles Reilly the 
magazine s eastern promotion representative. The same photograph, b« 
Yousuf Karsh, of Ottawa, one of the world’s leading photographers, 
also appeared as a recent cover. The issue set a new record in weeklw 
magazine sales with a circulation of 7,266,714. r

THE AMERICAN WAY

OFSTeENGTH ANb 
coc/zagf*

Commander-in- Chief 
Allied Forces 

f Southern Europe j
* /a I 

■d?L

ccumtttbl kc.

iThe Bible —boucce of Strength and Courage

Kolski PN A Boosters Take Greater
Midwest Semipro Traveling Crown

Conquer Erickson

Wells Evening 
School’s Fall 
Semester 1959

Wells Evening High School, 
936 N. Ashland Ave., will accept 
registrations for the Fall Semester 
1959.

Pre-Registration is set for Sep­
tember 9—10, and Registration 
from September 14 to Septem­
ber 24.

Classes begin Monday, Sep­
tember 14.

Credit classes include the fol­
lowing: English, Social Studies, 
Mathematics, Science, Foreign 
Language, including Polish, 
Spanish. French, Italian and Rus­
sian, ’ Business Education, Tech­
nical and Workshop Classes.

Wells Evening Begining Ele­
mentary School Grades, Inter­
mediate Elementary Grades and 
Advanced Elementary Grades will 
also be conducted,.
TO REGISTER

High school students report to 
Library (Room 110), secure an 
enrollment card, select classes 
from the program and fill in the 
card completely. When finished, 
have one of the teachers assisting 
with registration, check and sign 
it. Pay registration charge of $7.50 
during the first days of registra­
tion in Room 110. Report to class 
begining on Monday evening Sep­
tember 14. Present your class and 
admission tickets. Registration is 
not complete until the $7.50 re­
gistration charge has been paid.

Elementary students register in 
the Lunchroom on the main floor. 
No registration fee is required for 
elementary classes.
IMPORTANT REGULATIONS

The registration fee must be 
paid before registration is com­
plete. Students may not be ad­
mitted until this is taken care of. 
Class teachers will ask to see re­
gistration fee receipt when the 
student reports to class. In the 
case of crowded classes which 
must be divided, the receipt num­
ber will establish priority in de­
ciding which class members stay 
in the scheduled class and which 
are transferred to a new section. 
Pupils under 1'6 are not admitted. 
Students may attend ady or even­
ing school at the same time only 
by special arrangment. In all cases 
the student should consult the 
counselor before registering. Those 
who are under 17 years of age 
are cautioned that attendance at 
evening school does not excuse 
them from required attendance at 
Continuation School.

If you are under 16 or at­
tending day school — DO NOT 
ENROLL — see the Counselor.

Help Yourself 
In Biting War 
Against Insects

New York — (UPI) — Are you 
making yourself “attractive” to 
stinging insects?

White or light-colored clothing 
is less provocative to- bees than 
dark colors. Experienced bee­
keepers consider clothing color 
most important.

Smooth, hard-finished khaki, 
drill, or nylon clothing is less at­
tractive to black flies and mos­
quitoes than blue nenim or serge. 
Suede or other leather materials 
are irritating to bees.

Hair oils and perfume also 
should be avoided. The floral odor 
apparently attracts bees. Once en­
tangled in clothing or hair, bees 
are inclined to sting, even if it 
was not their original intenton.

Bting insects are more inclined 
i to attack a moving object than 
a stationary one.

“To flail wildly at an approach­
ing bee is one of the worst things 
to do,” warns Dr. R. A. Morse, of 
Cornell University.

“It usually is possible to re­
treat unharmed simply by using 
the hands with the fingers ex­
tended as a shield before the face 
and moving slowly from the vi­
cinity,” he said.

When stung, experts recom­
mend looking for the stinger. It 
should be removed as quickly as 
possible with a fingernail in a 
scraping motion.

The Edwin T. Kolski PNA Boost­
ers, who captured the 1958 Gerater 
Chicago Semipro Baseoall League 
title and then decided to join up 
with the Greater Chicago Midwest 
Semipro Baseball League this sea­
son (they also won 3 crowns in 
4 previous Midwest campaigns, the 
last time in 1957), registered a 
stirring 9 to 2 conquest of the Wil­
liam N. Erickson Boosters, peren­
nial title contenders, last Sunday 
afternoon at Boltwood Field 
(Evanston, Hl.), to nail down the 
Traveling Division championship— 
thanks to the 4 to 2 upset triumph 
recorded by Westmont over the 
Roseland Chiefs, who were tied 
for top honors with the Koiskis 
prior to Sunday’s games, last on 
the 1959 league schedule.

Player-Manager Tommy Hoff­
man’s Kolski crew thereby joins 
the Erickson Boosters, champs of 
the North Division, and with Cole 
Lenzi, South Division titlist, in the 
comng Greater Midwest champion­
ship playoffs.

A strong pitching staff—Marty

Boosters, 9 To 2
i Saban, Bob Jarchow, Millstien and 
I Tommy Hoffman—augmented by 
such standby relief pitchers as 
Bruno Fabris and Tad Hoffman, 
has proved the key to a majority

I of the Kolski team’s 8 wins in 10 
loop starts, and in the 1 Oother ex­
hibition victories recorded by Ed 

I Koiski’s combo this season.
Timely hitting and sparkling 

I fielding by Willie Kozlowski, Ed 
I Rzendzian, Ed (Slugger) Kolo- 
sowski, Don Wildner, Bruno Fa- 
bris, Ted Hoffman, Gene Moź­
dzierz, E. Lewandowski and Ted 
Zajac also palyed a prominent 

i role in the team’s bid for the 1959 
i Midwest title.

STRETCHER CASE
, Hollywood (UPI) — Michael 
I Callan makes his film debut in 
| “They Came to Cocura.” He’s hap- 
i py about the debut and the job, 
but he hopes his next part wili

■ be a little more demanding.
In most of the picture he’a 

carried around on a stretcher.

brook

/f .. .

SUNNY BROOK
The Great Whiskey of the Old West

UNNY BROOK OFERUJE 
WAM DWIE WSPANIAŁE 

KENTUCKY WÓDKI 
STRAIGHT 1 BLEND!

SUNNY BROOK

«wi»nr> * si«*

STRAIGHT BLEND

Sgl.35 S4.35
Si Kw. Kw.

THE OLD SUNNY BROOK CO., LOUISVILLE, KY„ DISTRIBUTED BY NATIONAL DISTILLERS PRODUCTS COMPANY. KENTUCKY 

■STRAIGHT BOURBON WHISKEY, 86 PROOF • KENTUCKY BLENDED WHISKEY. 86 PROOF • 65X GRAIN NEU IR AL SPIRITS
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Kalendarzyk Inż. T. Sawiccy Opuszczają Chicago

Posiedzeń
7

po

o
2 po poł.

o

o

9-ej

o

poł.;

d-2)

(31-1)

sie For- 
telefon: 

(1-2)

Klub Wioski Niedzieliska za­
wiadamia wszystkich członków, że 
posiedzenie powakacyjne odbędzie 
się w środę, dnia 2-go września, 
w sali czł. K. Gut, pnr. 1446 W. 
Huron ul., o godz. 8 wieczorem. 
Wszyscy członkowie są proszeni 
na to posiedzenie, ponieważ bę­
dzie zdane sprawozdanie finanso-

Okręg 33 Rady Polonii Amery­
kańskiej odbędzie posiedzenie dn. 
2go września 1959 r. o godzinie 
7:30 wieoz. w sali Weteranów pnr. 
1239 N. Wood ulica Delegaci są 
proszeni o przybycie, ponieważ 
jest wiele ważnych spraw do za­
łatwienia. — F. Kowalewska, sekr.

ków jest 
Dyr. ZNP 
prezes; B.

poł. 
poł.

we z wycieczki leśnej, urządzonej 
w lipcu, oraz są też inne sprawy 
do załatwienia. — Stanisław Pro­
rok, prezes; Stefania Gnatek, sekr. 
prot.

' przepadło dla Polonii, gc. i' 
obejmuje je również Polak.

Państwu Sawickim życzy­
my dobrze zasłużonego odpo­
czynku i wierzymy, że nie 
ustaną na terenie Miami w 
pracy organizacyjnej dla do­
bra Polski i Polonii Amery­
kańskiej. j

We wtorek, dnia 1-go września, 
w ramach zawodów sportowych 
Igrzysk Panamerykańskich roze­
grane zostaną następujące spo­
tkania:

z domu MROZEK 
żona ś. p. Jana

Tow. Warszawiaków Im. Tad. 
Kościuszki, Gr. 392 ZNP, niniej­
szym zawiadamia członków, iż po­
wakacyjne posiedzenie odbędzie 
się w środę 2 września o 8ej wiecz. 
w sali Weteranów Polskich przy 
1239 N.Wood ul. Uprasza się człon­
ków o przybycie na to posiedze­
nie. Są ważne sprawy do załatwie­
nia. — A. Ostrowski, prezes; A. 
Juszkiewicz, sekretarz prot.

bardzo pożądana. — 
Bonawentura Migała, 

Dzik, sekr.

polskim w Chicago, byli zaw­
sze na posterunku tam gdzie 
tego wymagała potrzeba. 
Czynni, czy to w pracy w So- 
kolswie, gdzie p. inż. Sawi­
cki piastował urzędy; czy w 
Związku Narodowym Pol­
skim, czy w Kongresie Polo­
nii Amerykańskiej, gdzie był 
dyrektorem Zarządu Główne-

Koszykówka męska
(Hala sport w De Paul Uniw.) 

Brazylia-Kanada o 7:30 wiecz.; 
Meksyk-Kuba o godz. 9:30 wiecz.

Szermierka (męska)
(US Naval Armory) 

Spotkania o 9 rano, 1 po poł. 
wiecz.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość. 
Iż najukochańsza matka, babcia, prababcia i siostra nasza, ś. p.

Znani na tutejszym terenie 
inż. Teofil i Olga Sawiccy 
opuszczają w tych dniach Chi­
cago, by osiedlić się na stałe 
w Miami, Floryda, gdzie za­
kupili piękną rezydencję.

Pp. Sawiccy czynni i ofiar­
ni w życiu organizacyjnym

Kolarstwo
(Gately Stadion)

Pocztek o godz. 7 wieczorem.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec i dziaduś nasz, 
ś.p.

Boks
(Northwest Armory) 

Spotkania, początek o godz. 7:30 
wieczorem.

go i wiceprezesem i dyrekto­
rem Stanowego Wydziału.

Pani Olga nie odmawiała 
swej współpracy i wszyscy ją 
dobrze znają jako doskonałą 
aktorkę w wielu przedstawie­
niach wystawianych na wszy­
stkich deskach scenicznych w 
Chicago; czynną w Tow. Sce­
na Polska, Grupa 2768 ZNP, 
w Sokolstwie i w Kongresie 
Polonii Amerykańskiej.

Inż. Sawicki zajmując po­
ważne stanowisko w stano­
wym systemie budowy no­
wych dróg i mostów dopiął 
tego, że stanowisko to nie

Środa, 2 Września
Posiedzenie Tow. Giewont, Gr. 

2514 ZNP., odbędzie się w środę, 
dnia 2-go września, w sali Wete­
ranów, pnr. 1239 N. Wood ul., 
początek o godz. 8-ej wieczorem. 
Ważne sprawy do załatwienia, 
więc obecność wszystkich człon-

Lekkoatletyka (kobiety) 
(Soldiers Field) 

Skoki w dal, finały, początek 
godz. 3 po po. Skok w zwyż, finały,
o godz. 8 wiecz. Bieg 20 mtr, fi­
nały. Bieg 80 mtr. z płotkami, fi­
nały, o godz. 8 wieczorem.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec, dziadek i pradziadek nasz 
ś. p.

Piotr Schweda
czł. Tow. Króla Jana III So­
bieskiego Grupa 668 ZNP, po 
długiej i ciężkiej chorobie, po­
żegnał się z tym światem, opa­
trzony św. Sakramentami, dnia 
30-go sierpnia, 1959 roku o go­
dzinie 1:30 po północy w po­
deszłym wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 3140 N. Bernard ul.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 2-go września, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego p. n. 3653-55 W. 
Fullerton Ave., do katedry 
Wszystkich świętych, a stam­
tąd na cmentarz Wszystkich 
Świętych na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Stefan. Jan, Leon, synowie; 
Maria, Zofia, Marcella i Alicja, 
synowe; wnuki, wnuczki, pra­
wnuki i prawnuczki wraz z 
caią rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Ster- 
mer Funeral Home, tel. BE1- 
mont 5-1815. (31-1)

Wtorek, 1 Września
Zawiadamia się wszystkich 

członków Tow. Bratniej Pomocy 
wioski Mała, że kwartalne posie­
dzenie towarzystwa odbędzie się 
już we wtorek dnia 1-go września, 
1959 roku w sali zwykłych posie­
dzeń, pnr. 1433 W. Chestnut, róg 
Bishop. Początek o godz. 8-eij 
wiecz. Obecność członków jest wy­
magana, bo mamy wiele ważnych 
spraw do załatwienia. Za za­
rząd — Stanisław Magdziarz, pre­
zes; Walter Wójcik, sekr. prot.

Józefa Milewska
(Z DOMU WOJEWNIK)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca Św., Tow. M. B. Zwycięskiej, 
Korpusu Pomocniczego przy Placówce Nr. 21 S.W.A.P. i Tow. 
Gwiazda Wieczorna, po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 31-go sierpnia, 
1959 roku, o godzinie 10:40 rano, w starszym wieku. Zamieszkiwa­
ła pnr. 2450 W. 45th Street.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3-go września o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 4254-56 So. Mozart ulica 
do kościoła ś.ś. Pięciu Braci Polaków i Męczenników a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Władysław, mąż; Leokadia Masłowska i Genowefa, córki; Cze­
sław Masłowski, zięć; Józef Wojewnik, brat z żoną Weroniką; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Antoni F. Wcislak, LAfayette 3-7271. 
(1-2)

Czł. Tow. Matki Boskiej Różańcowej przy par. św. Romana, Tow. św. 
Rity od Krzyża Nr. 1308 ZPRK, Tow. Wolność Ct. 3224 C.O. of F., Klubu 
Przeczyca, Tow. Artyleria Jerzego Waszyngtona Grupa 760 Z. N. P. 
po ciężkiej chorobie, pożegnała się % tym światem, opatrzona Św. Sakra­
mentami, dnia 31-go sierpnia 1959 o godzinie 12:30 po północy, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3 września o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzeb, p. n. 2654 W, 21 ul. do kościoła św. Romana, 
a stamtąd na cmentarz Zmart. Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i znajo­
mych, w smutku pogrążeni:

Szczepan J. Sendziak (pogrzebowy), syn; Stefania Breski, córka; 
Anna, synowa; Paul Breski, zięć; Mecenas Szczepan J. Jr. i Dolores 
Robert J. i Nancy, Józef i Juanita Andronaco, Paul i Joan Breski Jr., 
wnuczęta; Debbie, Gory, Christophier, Pamela, Dorothy i Susan, pra- 
wnuczęta; Zofia Wall i Anna Styrkowicz, siostry; Wojciech Wall, Antoni 
i Agnieszka Sendzioł, szwagrowie i szwagierka, siostrzeńcy i siostrzenice, 
wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować: Bishop 7-7240.

Pb Zakupno Wartościowego 

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie Sie Do 
CZARNIKA

Lekkoatletyka (mężczyźni)
(Soldiers Field)

Rzuty kulą, finały o godz. 7:30 pop. 
Bieg 3,000 mtr z przeszkodami, 
finały. Bieg 400 mtr finały, po­
czątek o’godz. 8 wieczorem.

Piłka nożna
(Hanson Park Stadion) 

Costa Rica-Argentyna o 3:30 
poł.; Meksyk-Kuba o 5 po poł.

Nowoczesny Pięciobój
(Strzelnica w Waukeegan) 

Strzelanie z pistoletu, początek 
godz.

Piątek, 4 Września
Zarząd Tow. Dzwon Polski, Gr. 

844 ZNP zawiadamia, że miesię­
czne zebranie odbędzie się w pią­
tek 4 września o godz. 8 wieczór, 

lokalu zwykłych posiedzeń, przy 
1001-3 Wolcott. O jak najliczniej­
sze przybycie członków Grupy 
prosi Zarząd. — Wład. Świętoń, 
prezes; Halina Ritter, sekr.

Po Wieloletniej Tu Pracy Narodowej i Spo­
łecznej Państwo Sawiccy Osiedlają Się 

Na Stałe w Miami, Na Florydzie

WORSHAM COLLEGE 
OF MORTUARY SCIENCE 
Fully Accredited, G. I. Approved 
Offering courses in mortuary 
science and funeral directing. 

Registration for classes 
Sept. 10th and 11th. 

Classes begin Sept. 14th. 1901 W. JACKSON, SE 3-4240

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, babcia i siostra nasza ś, p.

Julia Maduzia
(z domu MUSIAL, 
żona ś. p. JANA) 

po krótkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, opatrzo­
na św. Sakramentami, dnia 30- 
go sierpnia, 1959 roku, o go­
dzinie 9:30 rano w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 2-go września', o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego p. n. 5218 So. Ke- 
dzie Ave., do kościoła św. Pan­
kracego, a stamtąd na cmen­
tarz St. Mary’s na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Maria, córka; T/Sgi. Walter, 
U.S.A.F., i S/Sgt. Eugene U.S.- 
A.F., synowie; John Ledin, 
zięć; Mary i Lois, synowe; 5 
wnuków i 3 wnuczki; John i 
Martin Musial i (Paweł Mu- 
sial w Polsce), bracia; (Anna 
Fudacz w Polsce), siostra; 
szwagrowie i szwagierki wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Bec- 
var Funeral Directors, tel. PRo- 
spect 6-3809. (31-1)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żo­
na moja, matka, babcia i sio­
stra nasza ś. p.

Apolonia Nawrocka
(z domu Marcinkowska 

z pierwszego męża RUTA)) 
członkini Tow. Queen Isabella 
Camp 7593 R. N. A., po krót­
kiej chorobie, pożegnała się z 
tym światem, opatrzona św. 
Sakramentami, dnia 30-go sier­
pnia, 1959 roku o godzinie 2-ej 
nad ranem w podeszłym wie­
ku. Zamieszkiwała pnr. 2445 
W. 46th Place.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 2-go września, o go­
dzinie 10:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego p. n. 4254-56 So. 
Mozart ul. do kościoła ŚŚ. Pię­
ciu Br. Pol. i Męcz., a stam­
tąd na cmentarz Zmartw. Pań­
skiego na parcelę familjną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Jan, mąż; Franciszka Ginkel, 
Dolores Kujawa, Helena Strau­
bing, Jan, Edward, James i Ben 
Ruta, Rozalia Revers i Edward 
i Bolesław Nawroccy, dzieci; 
Franciszka Cywińska, siostra; 
20 wnucząt, 15 prawnucząt 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się An­
toni F. Wcislak, tel. LAfayette 
3-7271. (31-1)

Polo wodne
(Riis Park) 

Brazylia-Argentyna o 12:30 popoł. 
USA-Zach. Indie o 1:30 po poł.

Podnoszenie ciężarów
(W. Szkoła Voc. Chicagoska) 

Próby i finały lekkich wag o godz. 
1:30 po poł.; ciężkich wag, finały, 
o godz. 7:30 wiecz.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy te smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, teściowa i babusia na­
sza, ś.p.

Zofia Mitoraj 
członkini Bractwa Niewiast 
Różańca Św., Sodalicja Św. Te­
resy od Dzieciątka Jezus, Apo­
stolstwa Modlitwy Serca Pana 
Jezusa 1 Tow. Tysiąc Walecz­
nych, Grupa 877 Z.N.P.; po cię­
żkiej i długiej chorobie, opa­
trzona św. Sakramentami po­
żegnała się z tym światem, dn. 
1-go września, 1959 roku, o go­
dzinie 4:30 rano, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 4-go września, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 1056 W. Chi­
cago Ave. róg Ogden, do koś­
cioła św. Jana Kantego a stam­
tąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stanisław, Rozalia, Cecylia i 
Edward, córki i synowie; Ma­
ryanns, synowa; Alex Kordu- 
pleski, zięć; wnuki i wnuczki, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje s(e Mi­
chalik,, tel. HA 1-0936. (1-2-3)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, babcia i prabab­
cia nasza, śp.
Emilia T. Skrobisz

(z domu Urban)
Człork. Bractwa Niewiast Ró­
żańca Św. przy parafii Św. Fi- 
delisa, Apostolstwa Modlitwy, 
Iii-go Zakonu Św. Franciszka 
z Assyżu, Klubu Królowej Ja­
dwigi i Tow. Seweryny Du­
chy ńskiej Gr. 18 Z. P. A.; po 
krótkiej lecz ciężkiej chorobie, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
pożegnała się z tym światem, 
dnia 30-go sierpnia. 1959 roku, 
o godzinie 4:00 rano, przeżyw­
szy lat 83. Zamieszkiwała pnr. 
1849 N. Fairfield Ave.

Pogrzeb odbędzie się w 
środę, dnia 2-go września, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 2649-51 W. 
Hirsch ul., do kościoła Św. Fi- 
delisa, a stamtąd na cmentarz 
Św. Wojciecha, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Antoni, mąż; Józef Urban, 
Ludwik i Stefan Skrobisz, sy­
nowie: Helena Góralczyk, Kath­
ryn Gustafson, Ruth Lewis, 
Emilia Markowski, córki; sy­
nowe, zięciowie, 5 wnuków, 11 
wnuczek, 2 prawnuki i 4 pra­
wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Altman Panfil, Dom Pogrzebo­
wy, telefon HUmboldt 6-4273.

31-1

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, siostra, babcia i pra­
babcia nasza, śp.

Józefa Zaleska
(s domu Biga) 

(żona śp. Tomasza)
Członkini Tow. Matki Boskiej 
Dobrej Rady Nr. 73 ZPRK., 
Bractwa Niewiast Różańcowych 
przy par. Św. Wojciecha; po 
długiej i ciężkiej chorobie, po­
żegnała się z tym światem, opa­
trzona Św. Sakramentami, dnia 
30-go sierpnia, 1959 roku, o go­
dzinie 12:15 po północy, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
środę, dnia 2-go września, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 1256-58 W. 
51 ul., do kościoła Św. Jana 
Bożego, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Edward, syn; Ludwika, sy­
nowa; Jan Biga, brat; Józefa, 
bratowa; Dolores z mężem Jó­
zefem Kempczyńsklm, Christine 
I Bernadine, wnuczki; Karen 
Ann. prawnuczka; Józef, pra­
wnuk, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Jan 
Patka, teL BOulevard 8-5257. 

31-1

Na Aucie Koronera
Szampion tykietowy detek­

tyw Jack Muller znów wczo­
raj popisywał się w śródmie­
ściu, wystawiając tykiety na 
samochody zaparkowane przy 
budynku powiatowym. Taki 
tyket Mullera dostał Cadillac 
miejskiego koronera McCar- 
rona za to, że był zaparko­
wany już po godzinie dozwo­
lonej.

Elżbieta Klepacka
(Z DOMU SZARAWSKA)

po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona św. Sakramentami po­
żegnała się z tym światem, dnia 29-go sierpnia, 1959 roku, o godzi­
nie 7:00 wieczorem, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 2-go września, o godzinie 
9:30 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 2644-46 N. Central Ave. do 
kościoła św. Władysława a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Kleofas, mąż; Arlene Jezior, córka; Theodore, zięć; Kazimiera 
Wojciechowska, siostra; (siostra i brat w Polsce), Czesława Mikul­
ska z mężem Karolem, siostrzenica; Edward Wackonis, siostrzeniec; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Jan Baran, tel. NAtional 2-1488. (31-1)

naprzeciw
Cmentarza Zmartwychwstania
Jest to jedyni polska, firma 

Przy CMENTARZE
Otwarte w Niedziele i Święta

P. 0. Box 333 Argo, III. 
Tel. GLOBE 8-4443

DOTYCHCZASOWA TABELA 
W PIŁCE NOŻNEJ 

wygr. pizegr. remis
1. Argentyna 2 0 0
2. Brzaylia   2 0 0

Stanisław F. 
Gogolewski 

po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał sie z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 31-go sierpnia, 1959 r., 
o godzinie 8:30 rano, w pode­
szłym wieku.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 3-go września o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 3601-05 W. 
Diversey Ave. do kościoła św. 
Jacka a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Maria (z domu Wyljot), żo­
na; Kazimierz, syn; Joanna, sy­
nowa; Tadeusz, wnuk, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Di­
versey Funeral Home, Laskow­
ski, pogrzebowi; ALbanv 2- 
6424. (1.2)

Piłka metowa (Baseball) 
(Wrigley Field) 

USA-Brazylia o godz. 1:30 po poł. 
Nikaragua-Rep. Dominikańska 
godz. 3:30 po poł.

Koszykówka żeńska 
(W. Szkoła Oak Park) 

Meksyk-Chile o godz. 7 wiecz.; 
Kanada-USA o godz. 8:30 wiecz.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka i babcia nasza, śp.

Katarzyna 
Winiarska

(z domu Kendzior)
Członk. Bractwa Niewiast Ró­
żańcowych przy par. ŚŚ. Pięciu 
Braci Polaków i Męczenników, 
Tow. Św. Antoniego z Padwy 
Gr. 380 ZPRK., i Tow. Wolność 
Gr. 3224 M.B.A.; po krótkiej 
lecz ciężkiej chorobie, opatrzo­
na Św. Sakramentami, poże­
gnała się z tym światem, dnia 
29-go sierpnia, 1959 roku, o 
godzinie 1:10 rano, w pode­
szłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
środę, dnia 2-go września, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 4401-03 S. 
Kedzie Ave., do kościoła ŚŚ. 
Pięciu Braci Polaków i Mę­
czenników, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Jakub, mąż; Piotr, Broni­
sław, Janina, Maria i Jan, dzie­
ci; Wanda, Marie i Dolores, 
synowe; Adolf Magiera i Sta­
nisław Data, zięciowie; wnuki 
i wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Fortuna Funeral Home, telefon 
LAfayette 3-7781. 31-1

Pływanie
(Portage Park) 

Mężczyźni i kobiety, początek 
godz. 3 po poł.

Tenis
(Korty Lincoln Parku) 

Przez cały dzień, od godziny 
rano począwszy.

Siatkówka (męska) 
(Proviso W. Szkoła) 

Kanada-USA o godz. 9 rano; We- 
nezuela-Porto Rico o 1 po 
Haiti-Rep. Dominik, o 3 po 
Brazylia-Meksyk o 9 wiecz.

Siatkówka (Żeńska)
Peru-USA o godzinie 1 po
Brazylia-Porto-Rico o 7 wiecz.

Marianna Czachorowski
(Z DOMU WOJCIK)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca św., Róża 9, Drzewo 2, Klubu 
Pań Królowej Kingi, Tow. Matki Boskiej Dobrej Rady, Tow. Jed­
ność Polski Nr. 239 Unia Polska, Tow. Dal, Grupa 2692 Z.N.P.; po 
długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona św. Sakramentami pożegnała 
się z tym światem, dnia 30-go sierpnia, 1959 roku, o godzinie 10:00 
wieczór, w średnim wieku. . _

pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3-go września, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 3656 W. Belmont 
Ave. do kościoła św. Wacława a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną. .

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni: ..........

Frank, mąż; Harriet, Stanley i Edward, dzieci; Felix Wojcik, 
brat; John Rudnicki, zięć; Clara i Helen synowe; Mary Sofinski, 
szwagierka; wnuki i wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Skaja Funeral Home, telefon KEystone 
9-0502. G"2)

Helena Jankowska
(Z DOMU TOMCZYK),

(CÓRKA Ś.P. MARCYANNY KUBIAK)
Członkini Tow. Hetmana Czarneckiego, Gr. 1155 Z.N.P.; po krót- 
kiej lecz ciężkiej chorobie, opatrzona św. Sakramentami zasnęła 
w Panu, dnia 29-go sierpnia, 1959 roku, o godzinie 6-tej wieczorem, 
w średnim wieku. Zamieszkiwała pnr. 2885 Milwaukee Avenue.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 2-go września, 1959 roku, 
o godzinie 9:15 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 3060-64 Mil­
waukee Avenue do kościoła św. Trójcy a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Antoni, mąż; Irena, Tadeusz i Mieczysław, dzieci; Piotr Wie­
deński, zięć; Rozalia i Mildred, synowe; Józef Tomczyk i Gene Ku­
biak, bracia; Władysława i Ewelina, bratowe; (Marya Zurawicz, 
Andrzej Jankowski i Marta Nowakowska, szwagierki i szwagier 
w Polsce); Tadeusz, Rosemarie, Dorothy, Michał i Nancy, wnuki 
i wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Stanley Funeral Home, Brodziński 
Bracia, pogrzebowi. Telefon Dickens 2-2252.

(31-1)

Wszystkim krewnym 1 znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz, brat mój i 
dziaduś nasz, ś.p.

Czesław Starosta
Weteran Hej Wojny Światowej, 
nagle pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramen­
tami, dnia 30-go sierpnia, 1959 
roku, o godz. 9-tej wieczorem, 
w średnim wieku.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 3-go września o go- | 
dżinie 9:15 rano, z zakładu po­
grzeb. pnr. 4401-03 S. Kedzie 
Ave. do kościoła św. Brunona 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcele familiną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Bronisława (z domu Slemp), 
żona; Dorota, Barbara i Patry­
cja, córki; Hilary Gorstecki i 
Robert Lenz, zięciowie: Cecy­
lia Niechcielska, siostra; Cze­
sław Niechcielski, szwagier Ga­
ry, wnuk i Alana, wnuczka; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje 
tuna Funeral Home, 
LAfayette 3-7781.

Aniela Kamińska
(Z DOMU LEZUCHA)

nvinnkini mow Niewiast Różańcowych, Róży 33-ej, Klubu Pań n i św Anny Tow. Pań Opieki Nad Wyższą Szkołv Matki Boskiej 
DobrdRady Sióstr Felicjanek, Apostolstwa Modlitwy, 3-go Za­
konu Św Franciszka z Assyżu, Tow. Pomocy Wniebowzięcia Najsw. 
Marii Panny i American Beauty Camp 7443 R. N. of A.; po ciężkiej 
chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. Sakramen­
tami, dnia 30-go sierpnia, 1959 roku, o godzinie 12:55 po południu, 
w podeszłym wieku. , . .

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 2-go września o godzinie 
8:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 834-38 N. Ashland Ave. 
do kościoła ś.ś. Młodzianków a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną. , . . , u

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni: .

Józef, mąż; Magdalena Ferenc i Antonina Oleksy, siostry, 
August Oleksy i Jan Kamiński, szwagrowie; Józef i Jozefa OdOie- 
rzychleb, kuzyn z żoną; siostrzeńcy i siostrzenice, wraz z całą ro- 
dziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel.: HAymarket 1-5800. (31-1)

Jan F. Chwała
członek Koła im. Władysława Orkana Nr. 2 Z.P.P.A.i Klubu Pa­
rafii Niedzielniska, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 31-go sierpnia, 
1959 roku, o godzinie 10:15 rano, w podeszłym wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 11640 So. Lowe Ave.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3-go września o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb. Opyt Funeral Home, 1 E. 119th Street 
do kościoła św. Salomei a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Rozalia (z domu Rapacz), żona; Fred Baran z żoną Janiną, 
Jan i Stefania Gnatek i Maria Hahaj, kuzyni i kuzynki; (Zofia 
Chwała, bratowa z dziećmi w Polsce); wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować PUllman 5-3711 lub CAnal 6-2298. 
(1-2)

Imprezy Sportowe w Ramach
Igrzysk Panamerykańskich

Andrzej Kowalczyk
po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, dnia 30-go sierpnia, 1959 roku, o go­
dzinie 8:50 rano, w średnim wieku. Zamieszkiwał pnr. 5333 So. 
Latrobe Ave. . . .

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 2-go września o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb. Richard Funeral Home, 5749 Archer 
Ave., róg Lorel ul., do kościoła św. Kamila a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego na parcele familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Irena (z domu Kuras), żona; Donald, syn; Stanisław, brat; 
Anna Swiderska, siostra; Wojciech Swiderski, Edward 1 Stefania 
Bures, Wojciech i Gertruda Kuras, Tomasz i Helena Wieczorek, 
Władysław i Antonina Kuras, szwagrowie i szwagierki; siostrzeń­
cy i siostrzenice, kuzyni i kuzynki, wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować: Portsmouth 7-1840. (31-1)

Wincenty Gwiazda
Wiceprezes Gminy 125-ej Związku Nar. Pol., sekretarz finansowy i 
Członek Tow. Króla Jana Iii-go Sobieskiego, Gr. 590 Z. N. P. 
i sekr. prot. i członek Demokratycznego Klubu w Chicago Heights,; 
po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakrainentami, dnia 30-go sierpnia, 1959 roku, o go­
dzinie 8-ej rano, przeżywszy lat 62. Zamieszkiwał pnr. 1201 Lin­
coln Ave., Chicago Heights, Ill.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 2-go września o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb. Rożnowski, 1448 Otto Blvd., Chicago 
Heights, Ill, do kościoła św. Józefa a stamtąd na cmentarz Kalwa­
rii w Steger, Ili., na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Anna, żona; Edward, Andrzej i Władysław, synowie; Julia 
i Jeannette, córki; Jan Zatkalik i Louis Pinttoni, zięciowie; Alice, 
Janet i Bernadine, synowe; Katarzyna Kozioł i Władysława Sza­
firska, siostry; Stanisław Gwiazda, brat; 6 wnuków i 7 wnuczek, 
wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować: SKyline 4-0033.

Wyniki w Piłce Nożnej Na
Panamerykańskich Igrzyskach

Zostań abonentem ''Dziennika 
Związkowego", jeśli nim dotych­
czas nie jesteś.

MARIANNA SENDZIAK

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka, siostra i babcia nasza, s.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado- 
dość, iż najukochańsza żona moja, matka i siostra nasza, ś.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka, siostra i babcia nasza, s.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, matka i siostra nasza, ś.p.

Wszystkim krewnym i znaj ornym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, i siostra nasza, ś.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy te smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, stryj i szwagier nasz, ś.p.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat i szwagier nasz, ś.p.

Wszystkim krewnym 1 znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat, szwagier i dziadek 
nasz, ś.p.

W Sobotę: 3. USA ........... i i 0
USA-Haiti ........................  7:2 4. Haiti .......... i i 0
Brazylia-Costa Rica ..........  4:2 5. Costa Rica 0 i 1
Argentyna-Meksyk .................. 4:1 6. Meksyk ...... 0 i 1

W Niedzielę: 7. Cuba .......... 0 2 0
Costa Rica-ĆMćksyk 1.1
Brazylia-Kuba ................. -...... 4.0 Tykiet Midie ra
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* PRACA 2ENSKA* PRACA MĘSKA* PRACA

Kącik Ligi Morskiej MEN WANTED
Permanent WorkPisso Władysław Tomaszewski

* PRACA MĘSKA
NEEDS

Laborers

O. S. & D. CLERK 40

Room and board $3.40 a day

CLIMAX

★ KSIĄŻKIOko

Zmiana w Składzie Komitetu
uf

* PRACA 2ENSKA

CENA $250

Inc
4034 N. Kolmar

PE 6-7670C OD.—Nia wysyłamy

in 
to

Underground work 
$2.33 per hour
Surface work 

$2.25 per hour

Przysłużą sio najlepiej sprawie 
polskiej, kto nowego członka do 
Związku Narodowego Polskiego 
zwerbuje.

Musi być wstrzemięźliwy, w wieku 
25 do 50. Musi być silny, zdolny do 
pakowania gaskets do eksportu, 
także zająć się towarem. Wyuczy­
my. $75. za 40 godzinny tydzień. 
Wiele overtime. Musi posiadać re­
komendacje. Musi mówić nieco po 
angielsku.

Na Liście Chorych
Na liście Chorych znajdują się 

koI.Eleonora Skrabacz. Kol. Kata­
rzyna Dybas przeszła operację śle­
pej kiszki i przychodzi do zdrowia. 
Kol. Stella Deskowska ma żałobę 
po stracie swej matki, śp. Rozalii 
Zygadło.

WOMEN 
20—35 YEARS

Meat Plant Work
Good pay. - Steady.

SEE MR. GREENSPAN
FRIGIDMEAT 
3755 S. RACINE

południu.
pięknych fantów, 
koszyczek szczęś- 
warbościowy.

tów,a od członka, który płaci $1.50 
podatku, zostaje tylko 25 centów. 
Więc Oddział, chcąc pokryć swoje 
wydatki, musi zawsze urządzić ja­
kąś imprezę. ,

Kontest werbunkowy roczny, 
prowadzony przez Zarząd Główny, 
powinien trwać w dalszym ciągu, 
gdyż jest to jedyne źródło dochodu 
dla Zarządu Głównego. Im więcej 
jest członków, tym więcej wpływa 
podatku.

Również byłoby dobrze wziąć 
pod rozwagę jak członków utrzy­
mać w szeregach LjM.A. Bo, gdy 
paręset nowych członków rocznie 
się zapisze, i paręset się suspendu- 
je, to niedużo członków przybywa. 
To jest praca Oddziałów.

Dlatego Oddział Morskie Oko 
wspomniał, aby Sejm w Detroit, 
Mich., pomyślał, jak zbudować sil­
ne Oddziały, a gdy te będą silne, 
wtenczas i Okręgi będą silniejsze, 
przez co znów Zarząd Główny Ligi 
będzie silny.

Oddziały bez Zarządu Głównego 
będą istniały, ale Zarząd Główny 
bez Oddziałów istnieć nie może. 
A Liga Morska składa się z Od­
działów, więc trzeba o nie dbać.

PIĘKNIE WYDANA 
KSIĘGA Z ILUSTRACJAMI 

WYMIARU 10%"x8” 
ESTETYCZNA TWARDA 

OKŁADKA. 432 STR. DRUKU

POTRZEBNY 
SHIPPING CLERK

Odwołana Pielgrzymka 
Oddr. Morskie Oko 
Do Chrystusa Króla

Zawiadamiamy wszystkich na­
szych przyjaciół, że Pielgrzymka 
Oddziału Morskie Oko, która w 
niedzielę 13 września br. miała 
jechać do Chr. Króla, z przyczyn 
od nas niezależnych została odwo­
łana. Osobom, które bilety już na­
były, zostaną pieniądze zwrócone 
jak najprędzej. — Za ten zawód 
bardzo wszystkich przepraszamy.— 
Górą Polskie Morze! — M. A. 
Binkowski, koresp. ,

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 
1201 MILWAUKEE AVE.

CHICAGO 22. ILL.

TYPIST — GEN. OFFICE
Must like working with figures. 
5 day week. Employes benefits. 
Call Mr. Stanford for app’t.

MO 6-2084 or apply direct 
954 W. WASHINGTON ST.

Housing Available
“LARGE MINING COMPANY”

“Szczęśsiwej Podróży”
Wszystkie oddziały Ligi Mors­

kiej w Ameryce składają swoim 
delegatom na Sejm w Detroit, 
Mich., życzenia szczęśliwej po­
dróży oraz wspólnej pracy w ob­
radach nad dalszym rozwojem Li­
gi Morskiej i współpracy z Za­
rządem Głównym.

Niech żyje Liga Morska! Niech 
żyje Polski Naród! Górę Polskie 
Morze!

Thorough physical required.

APPLY, WRITE OR WIRE 
FOR IMMEDIATE WORK TO:

Oddział Ignacego Paderewskiego 
Nr. 63 Ligi Morskiej
jest bardzo wdzięczny komendan­
towi kol. Janowi Sienkiewicz, za 
umiejętną komendę, prowadzoną 
w kaplicy Wolniak, 4604 So. Wol­
cott ul., w pełnieniu straży hono­
rowej przy zwłokach zmarłej ko­
leżanki śp. Rozalii Zygadło. Aby 
okazać swą przychylność oraz 
współczucie, z chęcią reprezento­
wali swój oddział “Ster”: kol. Wł. 
Pula, Janik, Bron. Depa; oddział 
Sobieski kol. Maria Bartosik, Zo­
fia Michalik; oddział Gdańsk kol. 
Kat. Pawlik; oddział Paderewski 
kol. Winc. i Julia Berkowski, Sally 
Nawrot, Agatha Sienko, Kas. Dp- 
bas, Tomasz Orawiec. Bob. Umpo- 
rowicz, Ann Prusak.

Smutno było rozstać się w dzień 
pogrzebu, kiedy wiceprezeska Za­
rządu Głównego Maria Bartosik w

Z Oddziału Mewa Nr. 26 LMA
Oddział Mewa Nr. 28 LMA przy 
Okręgu 7mym zawiadamia swych 
członków, że pierwsze powakacyj­
ne posiedzenie odbędzie się w 
niedzielę, 13go września w sali 
Bagatela, 1'122 Milwaukee ave., o 
2:30 po poł.. na 2-gim piętrze. U- 
praszamy o liczne przybycie wszy­
stkich naszych członków, ponie­
waż mamy bardzo wiele ważnych 
spraw do załatwienia. Jest spra­
wa zabawy stoliczkowej, która od­
będzie się ligo października, jak 
też sprawozdanie naszych delega­
tów z Walnego Zjazdu L.M. oraz 
sprawa Domu Ligowego. Obecność 
wszystkich członków jest wyma­
gana.

— Śmierć nieubłagana zabrała 
nam 2ch członków Oddziału Me­
wa. śp. Dominik Oszelski, długo­
letni członek pożegnał się z tym 
światem 27 czerwca 1959 r. Rów­
nież długoletnia członkini Oddz. 
Mewa śp. Julia Jedyńska pożegna­
ła się z tym światem w dniu 22go 
sierpnia br. Wszystkim członkom 
którzy oddali ostatnią ligową u- 
sługę Zmarłym, serdecznie dzię­
kujemy. — Z. Kubisiak, sekr.

Pracowników Drzewnych 
(Mężczyzn i Kobiet) 

Sprayers. Hot Knife Patchers, 
Belt i Hand Sanders. Stała praca. 
Płatne wakacje, święta. Darmo 
ubezpieczenie, hospitalizacja.

Mid-West Cabinet Co. 
3245 W. 30th Si.

Kilka Uwag Dla Delegatów 
Jadących Na Sejm Ligi Morskiej

9-ty Zjazd, czyli Sejm Ligi Mor­
skiej zbliża się, bo już 5, 6 i 7-go 
września posłanki i posłowie ra­
dzić będą nad dalszym rozwojem 
i 'kierunkiem tej patriotycznej i 
ideowej organizacji,jaką jest Liga 
Morska w Ameryce. Na zjeździe 
tym delegaci i delegatki oddziałów 
powinni na serio zabrać się do 
pracy i ustalić władzę, któraby 
miała za zadane utrzymać w kar­
bach oddziały, aby te podporząd­
kowały się uchwalonej Konstytu­
cji, bo dotychczas każdy Oddział 
“robi na swoje”, nie słuchając po­
leceń Zarządu Głównego.

Liga Morska jako całość musi 
mieć znaczenie, które zaw­
sze reprezentuje Zarząd Główny, 
i ten Zarząd szanować należy, a 
nie tak, jak się dzieje obecnie, iż 
oddziały chcą rządzić Zarządem 
Głównym. Jest wiele problemów, 
o których wartoby napisać, lecz z 
braku miejsca pozostawiam to dla 
posłów i posłanek 9-go Zjazdu Ligi 
Morskiej. — Wł. Tomaszewski, 
prezes Oddziału Bridgeport, Nr. 11 
L. M. oraz korespondent “Kącika 
Ligi Morskiej” Okr. 7-go.

Sekretarz gen. ZNP Józef 
F. Foszcz otrzymał następują­
cy list od Cenzora B. F. Gun- 
thera:
Dear Mr. Foszcz:

I received a telegram from 
Mr. Lucjan Z. Adamczak, 
concerning the New Member­
ship Fieldwork Pre-Conven­
tion Committee as follows: 
“B. F. Gunther, Censor PNA 
810 City County Building 
Pittsburgh, Pa.

On Account of Shortage 
our Editorial Staff due
vacation time and due to an 
accident to Mr. Meklenburg, 
I am unable to accept any ap­
pointment to a committee 
which would take me away be­
fore regular Convention days.

(s) L. Z. Adamczak”
In Mr. Adamczak’s place, I

KOBIETY do sprzątania. Zgła­
szać się: 236 N. Clark Street, PÓ- 
kój 805.

PRACOWNIKÓW 
DRZEWNYCH

★ Assemblers
•fr Gluers
★ Sanders

Zręcznych w używaniu małych 
narzędzi. Przyuczymy. Przewi­
dziany overtime. Płatne waka­
cje i święta.

HARMONY CO,
3633 S. Racine

DZIEWCZĄT LUB KOBIET 
POTRZEBA DO 

POMOCY W KUCHNI 
(wiek 35 do 50) 

Dziewczęca Internatowa Szkoła 
(Na zamieszkanie) 
Prace na cały rok.

Zgłoszenia bezpośrednie 
Telefonować Lake Forest 4811 

lub pisać do:
MRS. MANOR

541 N. Mayflover Road 
Lake Forest, Ill.

Niedziela, 6 Września
Koncert Pulaski Band Post. — 

6go września w Lasku Caldwell 
Woods, Platforma Nr. 30. — Na 
zakończenie sezonu piknikowego, 
Kapela postanowiła ubawić i u- 
gościć wszystkich, którzy tam przy­
będą, i w tym celu cała kapela 
w komplecie weźmie udział w tej 
wycieczce. Na zabawie tej kapela 
odegra kilka słynnych marszów 
wojskowych oraz kompozycje kon­
certowe. Na wycieczkę zapraszamy 
naszych zacnych przyjaciół, sym­
patyków i całą Polonię, zaś dla 
spragnionych będzie tam bogato 
zaopatrzony bufet, oraz kuchnia 
z gorącą polską kiełbasą. — J. 
Krawczyk, kom.; Józef Stasik, 
adiutant.

Echo z Oddziału Morskie 
o Sejmie Ligi Morskiej

Zaledwie kilka dni dzieli nas 
od Sejmu LM.A. Osoby, które 
Ligą Morską się interesują, w o- 
becnym czasie rozważają o wspo­
mnianym Sejmie.

Jest rzeczą bardzo zrozumiałą, 
że każda osoba, proponując swo­
je zapatrywania myśli, że ma ra­
cję, lecz może inaczej o tym bę­
dzie myślał Sejm. Byłoby dobrze, 
aby na tym Sejmie pomyśleć i 
raz na zawsze ustalić siedzibę Za­
rządu Głównego LM.A.

Dalej byłoby dobrze, aby Sejm 
pomyślał o młodzieży w naszych 
szeregach, a zwierzchnikiem mło­
dzieży, jako przewodniczący po­
winien być wiceprezes Zarządu 
Głównego L.M.A.

Następnie przy Zarządzie Głów­
nym powinien zostać zorganizowa­
ny Wydział Kobiet, które zajęłyby 
się pracą dobroczynną i huma­
nitarną.

Podczas tego Sejmu LMA powi­
nien być zniesiony paragraf, który 
mówi, że Oddziały mają dać 15% 
x każdej imprezy do Zarządu Gł. 
Do tego paragrafu nikt się nie sto­
suje, gdyż nie może. ,

Oddziały istniejące, i dbający 
®by miały członków, muszą się 
starać, aby członkom coś dać. Na- 
przykład, w niektórych oddziałach 
dają upominek w chorobie, prezent 
s okazji wesela, posługę w czasie 
pogrzebu członka, a to kosztuje d)'i— 
żo pieniędzy.

Oddział musi opłacić wynagro­
dzenia urzędnikom, salę posiedzeń 
1 inne rozchody w roku, a na to 
wszystko czerpie się dochody z im­
prez, które nie zawsze się udają. 
A i podatku członków z $3.00 do 
oddziału zostaje się tylko 50 cen-

hours per week, year round 
work. Age 20 to 45, inclusive. — 
Veterans must bring discharge or 
DD-124. All must bring Social 
Security card. Immediate family 
housing available. Boarding house 
accommodations for singles.

Jest to dzieło historyczne, poda­
jące fakty i przebieg 1-ej Woj­
ny Światowej Autentyczne fo­
tografie. Portrety Królów i Wo­
dzów.

am appointing Mr. John Wolfe 
(Council 50 PNA) 22 Driggs 
Lane, Bridgeport, Ohio as a 
mmeber of the New Member­
ship Fieldwork Pre-Conven- 
tion Committee.

The members of the New 
Membership Fieldwork Pre­
Convention Committee are as 
follows:

Kazimierz Lotarski (chair­
man), 892 Sycamore St. Buf­
falo 12, N. Y.

Jozef J. Nosal, 44 Simsbury 
Rd. Stamford, Conn.

John Wolfe, 22 Driggs 
Lane, Bridgeport, Ohio.

Mary Evans, 101 E. Haz­
zard St., Summit Hill, Pa.

Adam Wiatrowski, 16 Leo­
nard, Springfield, Mass.

Fraternally yours, j 
B. F. Gunther, Censor, PNAj

Komitet Pomnika Serca P. Je­
zusa serdecznie zaprasza całą Po­
lonię na Zabawę Towarzyską, 
która odbędzie się w niedzielę 20 
września br. w sali R. Hawryszko, 
pnr. 4756 So. Western Ave. o go­
dzinie 2:30 po

Będzie wiele 
jak również i 
cia jest bardzo

Komitet i przyjaciele Pomnika 
Serca P. Jezusa mają w posiada­
niu książeczki i bilety, które pro­
simy Polonię nabyć. Kto może, 
złożyć dobrowolną donację na 
ten pomnik, może ją przesłać na 
adres: J. and M. Binkowski, 5’522 
So. Damen ave., Chicago 36, 111.

Za donacje i poparcie już z gó­
ry składamy staropolskie “Bóg 
Zapłać”.

Werner 
Transportation Co.

1500 W. 33rd St.

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22, Illinois

(Na C. O. D. książek 
nie wysyłamy

Do Członkiń Oddz. 
Pań Przy Post. Gen. 
Sikorskiego PŁAW

Oddział Pań Gen. Sikorskiego 
Nr. 79 PLAV bierze udział w Pik­
niku 6-go września, naszego Po­
sterunku Gen. Sikorskiego nr. 79 
PLAV, w lasku powiatowym Clay­
ton F. Smith (dawniej Caldwell 
Woods), platforma 28, Milwaukee 
i Devon Ave. Początek o godz. 12.

Prosimy Koleżanki o przybycie 
in gremio na godzinę 4tą punk­
tualnie na piknik.

Posiedzenia we wrześniu nie bę­
dzie z powodu święta “Labor 
Day”. Następne zebranie odbę­
dzie się w październiku, jak i 
wspólna instalacja wraz z Poste­
runkiem.

Zabawa stoliczkowa odbędzie się 
■8 listopada pnr. 1113 N. Milwau­
kee ave., o 2:30 po poł. — A. Wa­
cek, prezeska; M. Milas, sekr.

CLARK GASKET CO.
CAIumet 5-8268

DZIEWCZĄT — KOBIET 
OPERATOREK 

SZYCIA NA MASZYNACH
Najlepsze Prace w Chicago

Doskonałe okazje dla doświad­
czonych operatorek do zarobienia 
wysokich, stałych płac w dużej 
nowoczesnej fabryce dziecięcej 
odzieży. — Płatne wakacje. Inne 
benefity.

STORKTOWNE
2265 W. ST. PAUL AVE. 

(Blisko Mllwaukee-Western-North) 
ARmitage 6-6622

Uwaga Delegaci Ligi Morskiej 
Jadących Na Sejm

Oddziały Ligi Morskiej w Ame­
ryce, skupiające się przy Okręgach 
2gim. 5tym i 7mym, a wysyłające 
delegatów na Sejm Ligi Morskiej 
w Ameryce,dnia 4 września br., do 
Detroit, Michigan, są proszeni, a- 
żeby ich delegaci zastanowili się co 
do wyjazdu. ,

Zbiórka wspólna na kolei New 
York Central, ze stacji (La Salle 
Street Station), w piątek, dnia 4go 
września br. o godz. 4tej po poł. 
czas chicagoski. Nie będzie żadnej 
przystani w South Chicago, ani w 
Hammond, Indiana, więc wszyscy 
mają się zebrać na głównej stacji 
w Chicago. Kto jeszcze biletu na 
kolej New York Central nie zamó­
wił, jeszcze może to uczynić w tym 
tygodniu aż do czwartku. Należy 
telefonować do kol. Ann Prusak, 
YArds 7-9174. która również udzie­
li informacji co do wyjazdu. Za 
kooperację wszystkich delegatów 
na Sejm składam staropolskie Bóg 
Zapłać! — Górą Polskie Morze! — 
Kol. Ann R. Prusak, przewodniczą­
ca Biletów Kolej i.

LINEMAN RTA.
IMMEDIATE OPENINGS

For experienced Lineman in wire 
stringing, saging, and installation, 
for work in Aberdeen, S. D. area. 
Salaries depending on experience. 
Steady employment.
Write giving full information to:

TYLER ELECTRIC CO., 
Tyler, Minn.

or phone CH 7-5512
or our office at Leola, S. D.

PHONE 2215

7 Delegatów z Oddz. Morskie 
Ok® Na Sejm Ligi Morskiej 
w Ameryce

Nadchodzący Sejm Ligi Mor— 
■klej w Ameryce odbędzie się w 
dniadh 5, 6 i 7 września br. w 
Detroit, Mich. Oddz. Morskie Oko 
przypada 6 delegatów, a R. Hem- 
merling, sekr. fin. jedzie jako u- 
rzędniczka Zarządu Głównego L. 
M.A. Tak Więc będzie 7 delega­
tów z naszego Oddziału na Sej­
mie w Detroit *

Na pokrycie częściowe kosztów 
delegatów Oddział z kasy wy­
asygnował $200.00. Jest to nie­
wielka suma, lecz każdy z dele­
gatów zgodził się pokryć nadwyż­
kę kosztów. ,

Delegatami Oddziału Morskie 
Oko są: Rozalia Hawryszko, pre­
zeska; Kazimierz Hemmerling. 
wiceprezes; Mieczysław A. Bin­
kowski, sekr. prot.; Janina Bin­
kowska, Franciszka Nowasad i Re­
gina Zuchowska.

Oddział Morskie Oko naszym 
delegatom życzy szczęśliwej po­
dróży na Sejm, a wszystkim de­
legatom na Sejm LMA życzymy 
pomyślnych obrad. «

Established Beauty Shop 
Needs at once

Experienced Beauty Operator 
Full or part time 

Good pay and good hours
Apply 5027 S. Ashland Ave. 

Call Bishop 7-1217

WANTED
Reliable materials man. 3rd shift. 
(Midnight to 8 a. m.). Good work­
ing conditions. Company benefits. 
Apply:

HAUSER PRODUCTS, INO.
4034 N. Kolmar

PE 6-7670

Iskierki Oddz. Morskie Oko Nr. 47 L. M. A. — 
Zabawa Towarzyska Oddz. Morskie Oko 

Na Pomnik Serca P. Jezusa

SERVICE MAN 
CALCULATOR

Permanent position. Liberal ben­
efits. Good starting salary. Con­
tact Mr. Harvey.

ANdover 3-2689
OLIVETTI SALES CORP.

332 N. Michigan Ave.

PAYROLL CLERK
Prefer girl good at figures and 

able to type.
For Transportation Company. 

Liberal benefits. - See Pete Klein 
Werner Transportation Co. 

1500 W. 33 rd Str.

Rocznice Ślubu
Jaik się okazuje, w dzień swej 

mocznicy ślubu kol. Ann Prusak 
będzie na Sejmie Ligowym w De­
troit, Mich. “Ad multos Annos”, 
Koleżanko.

— Przecież — jak to mówią — 
że ptaszki wszystko widzą, a któ­
re ptaszki nowiny Rozgłaszają ? 
Więc i ten ptaszek nam podaje, że 
dwóch zakochanych ligowców o- 
raz jubilatów przez czterdzieści 
dziewięć lat, będzie obchodzić 
swoją rocznicę małżeństwa. Są 
nimi kiol. George i Maria Barto­
sik z oddziału Sobieski. Niech Bóg 
ześle obfite łaski, ażebyście do­
czekali się złotego jubileuszu. — 
Życzenia składają wszyscy Ligow­
cy.

MOLYBDENUM
Climax, Colorado

Dept. P.

ŚMIECH!
HUMOR! 

SATYRA! 
“Serdeczna książka 

w błękitnym kolorze” 
... mówią o niej krytycy.

RADIOWE 
IGRASZKI 

MARKA GORDONA 
Cona $3 

około 300 stron 
Zamówienia Kierować: 

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22. Illinis 

(Na C.O.D. książek 
nie wysyłamy)

Age 25 to 40.
Experience necessary. 

Good working condition.
See Mr. Pete Klein at

Kontest Werbunkowy
Stowarzyszenia Polskich 
Muzykantów w Ameryce

Wielki kontest werbunkowy u- 
rządza Związek Polskich Muzy­
kantów Mężczyźni polsiego po­
chodzenia mogą się zapisać do na­
szego grona na naszym pierw- 
szpm powakacyjnym posiedzeniu, 
które się odbędzie w piątek 4-go 
września br. 0 8:30 wiecz. w sali 
zwykłych posiedzeń pnr. 1101 N. 
Damen, Chicago, Ill. Tel. EV-4 
9683. Na okres kontestu wstępne 
jest wolne. — Aleksander Kamiń­
ski, prezes; Jan M. Smith, sekr. 
prot.

TURRET - LATHE OPERATORS 
HAND SCREW OPERATORS 

FOR NIGHT’S 
Immediate opening for experienced 
operators. Company benefits. Top 
rates for top men.

Call IRving 8-6224 
JANETTE ELECTRIC CO. 

8350 N. Lehigh 
MORTON GROVE, ILL.

Bóg Moją 
Miłością

Zbiór Nabożeństw 
Pieśni na wszystkie 

uroczystości 
Kościelne w roku.

DUŻY DRUK, 
ZŁOCONE BRZEGI

Cena $2.50 i $3.00
W płóciennej W oprawie 

oprawie skórzanej

Tę Książkę do Nabożeń­
stwa zamawiać można:

Box Cutting 
and Creasing Dept.

FOREMAN
Qualified to supervise department 
of Miehle and Miller Presses. Ex­
perience with air hammer strip­
ping operations. Midwestern plant 
has excellent opportunity for man 
capable of quality production. 
Apply to:

R. T. Guernsey 
Burd & Fletcher Co.

321 W. 7th
Kansas City, Mo.

Klub Parafii Odporyszów urzą­
dza wielki piknik w niedzielę, 
dnia 6-go września, w ogrodzie 
Natoma, pnr. 65'12 Milwaukee 
Ave. Komitet czyni wszelkie sta­
rania, aby ten piknik dla wszy­
stkich przygotować jak najlepiej 
ku najlepszemu zadowoleniu ucze­
stników. Staramy się, aby każdy 
na tym pikniku ubawił się do­
skonale tak, jak to bywało na 
odpuście w Odporyszowie. Dlatego 
zapraszamy naszych wszystkich 
człońków, jak też sympatyków i 
miłośników dobrej zabawy na 
świeżym powietrzu. — Ludwik 
Kiełbasa, prezes; Boluda, sekr.

for underground and surface 
work

No experience required.

SENNIK! SENNIK! 
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1,000 

■nów!
oraz

w tej samej książce
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 

MICHALDY 
Królowej ze Saby 

czyli 
SYBILLA 

oraz przepowiednie 
KSIĘDZA MARKA 

WERN i HORY 1 Innych
<SL.S1.25

Wraz z Przesyłka Pocztowa

Dziennik 
Związkowy 

1201 MH.WAUKEE AVE.
Chicago 22. 111.

NA C. O. D. 
KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY

START AT $1.40 per hour 
INCREASES to $2.00 hour

44 HOUR WEEK—OVERTIME 
AFTER 40 HOURS

Permanent full time jobs. 
ASSEMBLY TYPE WORK 

IN SMALL SHOP
AGE 20-40

Must be permanent residents 
Chicago with steady 

work records
HUBERT PRODUCTS

642 N. CICERO CO 1-7188

Przedsejmowego Zw. Nar. Pol.
John Wolfe z Gm. 50 ZNP Zajął Miejsce 

Posła Adamczaka

SPRZEDAWCZYNI do sklepu 
wędlin, doświadczonej, dobra za­
płata, pełny czas. Zgłoszenia pod 
3034 W. Cermak Rd., YArds 7- 
6611.

Wycieczki 
i Zabawy

bardzo wzruszającej mowie pożeg­
nała zmarłą Ligowczynię. Oddział 
Paderewski składa wam serdeczne 
dzięki za usługę. — Prezes Tomasz 
Orawiec. ,

* ♦ *
Oddział Ig. Paderewski Nr. 63 

Ligi Morskiej bardzo jest dumny z 
tego, że należy do niego córeczka 
kol. Anny Prusak, która zdała chlu­
bnie egzamin na Uniwersytecie 
Chicago, gdzie zdobyła trzyletni 
scholarship w szpitalu Mount Si­
nai. Wszyscy znający kol. Prusak 
ligowcy, składają jej córeczce Do­
lores Prusak gratulacje w pracy 
humanitarnej, ponieważ jest to 
wielkie poświęcenie. Synek ich, 
Bernard, też idzie na dalsze stu­
dia do St. Rita w Cincinatti, Ohio. 
Szczęść Ci Boże w dalszych nau­
kach. ,

HISTORIA 
I-ej WOJNY 
ŚWIATOWEJ

Plastic Injection 
Molding Machine

OPERATORS
2nd and 3rd shifts

Excellent working conditions. 
Company benefits.

Apply

Hauser Products,

★ POŻYCZKI I* POŻYCZKI

POŻYCZKI HIPOTECZNE
NISKIE SPŁATY MIESIĘCZNE 

Udziela

Związek Narodowy Polski
1514-20 W. DIVISION UL. 

Tel. ARmitage 6-0700

★ KONTRAKTORZY

RYNNY, KOMINY 
1 DACHY

Płaskie i spadziste, zakładanie 
naprawianie i krycie smołą.

KOMINY, budujemy, reperu­
jemy i fugujemy.

RYNNY zakładamy, lub stare 
naprawiamy, malujemy na te- 
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana i aseku­
rowana. Otwarte codziennie, 
wieczorami, nocami i w niedz.

LAwndale 1-6047

J. IPPOLITO & SONS
Przeróbki — Naprawy 

Rezydencyjrfe - Przemysłowe 
Handlowe - Fronty do Składów 

— Kompletna Obsługa — 
Wszelkie Podkontrakty 

Bezpłatne Kosztorysy 1 Obsługa 
Planowania

Tel. BR. 8-2708

KOMINY, pokrywanie dachów, 
rynny i roboty cementowe. Wyko­
nujemy wszelkie nowe roboty lub 
reperacje. Telefonować Stan, — 
LAkeview 5-6254 lub Bucking­
ham 1-1372 po 6ej wieczorem.

KONTRAKTOR
Wykonuje wszystkie roboty budo­
wlane. tak wewnątrz jak i ze­
wnątrz domów. Solidnie i tanio 
BRunswick 8-7866.

★ DACHY
ROOFING

Wszystka praca gwarantowana. — 
W pełni asekurowani Eksperci Mie­
szkania, Strome dachy, naprawy 1 
instalowanie nowych. Używamy 
najlepszych materiałów. Telefonuj­
cie codziennie, a nawet w niedziele 
po dobra poradę i bezpłatne obli­
czenia.

Rockwell 2-8778

DACHY §59.00
1, 2 lub 3 mieszkania napra­
wione, pokrywane smołą lub 
asfaltem i gwarantowane 2 
lata.

NOWE DACHY OD $119 
I WYŻEJ 

JASIONOWSKI & SONS 
ALbany 2-1180 
Virginia 7-6310 

24-Godzinna Obsługa 
OBLICZENIA DARMO

* INTERESY
Grosernia i Delicatessen

Self service, dobrze zaopatrzona, 
dobry interes, wyjeżdżam z mia­
sta, na północno zachodnim przed­
mieściu, przez właściciela.

Tel. Nlles 7-5916

ZAKŁAD naprawy aut, warsztat 
karoserii i błotników, dobre miej­
sce, wyrobione przez 23 lat, inte: 
res i wyposażenie, dobrze prospe­
rujący interes, niski czynsz, jak 
również 2 składy przyległe, ga­
zowe ogrzewanie, właściciel sprze­
da ze stratą na szybką sprzedaż.

2409 N. Lawndale. DI 2-4060

A Large Home, a Business 
and equipment, all for $16,500 

or offer—Act Today!
MASSAGE and Health Studio. 
Fully equipped with residence, or 
will sell equipment only. Nice 
corner location, good clienetle, 
Ideal for couple to make good 
living and insured future for older 
age. Deal with owner. Mrs. Dave 
Peer, 3985 E. Cerro Gordo, De­
catur, Illinois. Phone 28310.
RESTAURACJA, dobrze wyro­
biony i prosperujący interes w 
dzielnicy fabrycznej w Blue Is­
land, bez konkurencji, 40 miejsc 
siedzących, długoterminowy 
lease, sprzedam ze stratą na szyb­
ką sprzedaż. Właściciel wyjeżdża 
poza stan.

FUlton 5-1319
BEAUTY SHOP, bardzo dobry na 
północno zachodniej stronie, do­
brze wyrobiony, na 2 operatorki, 
air condition, wyposażenie i urzą­
dzenia, w bardzo dobry stanie, 
właścicielka sprzeda ze stratą na 
szybką sprzedaż, umiarkowany 
czynsz. Telefonować EV. 4-8967 
od 10 rano do 7 wieczorem. Za­
mknięte w poniedziałki.

★ CZARNA ZIEMIA
CZARNA ZIEMIA, 10 buszłi $4.00:
20 buszli $6.50. BIshoD 7-4654.

* KSIĄŻKI

Jeszcze Jest Do 
Nabycia

KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY 
Na 1959 Rok 

który zawiera 
pytania i odpowiedzi do 
Egzaminu Obywatelskiego 

Ce“ $1.50
Zamówienia kierować: 

Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Avenue 

Chicago 22, Illinois 
(Na C.OJ). nie wysyłamy)

★ DOMY
JEFFERSON PARK

Parafia Św. Konstancji, Przez 
właściciela

6 POKOJOWY MUROWANY,
1 sypialnia na dole 1 pełna tafelkowa 
łazienka, 2 sypialnie na górze i tafel- 
kowy powder pokój, tafelkowa kuch­
nia, gazowe ogrzewanie, pełny wykoń­
czony bezment z kuchnią, od śeiany 
do ściany dywany, nowy garaż na 144 
auta, mid 20’s, natychmiast do obję­cia.

Telefont Kildare 5-8285
Przez Właściciela, Zamkniecie Spadku 
6 pokojowy drewniany, "insul-brick” 
obicie, 3 sypialnie na górze, pełny 
bezment z barem, tafelkową podłogą. 
14 łazienki, tafelkowa łazienka na gó­
rze, szafki w kuchni. Nowe automa­
tyczne olejowe ogrzewanie, elektrycz­
ny piec kuchenny, garaż na 2 auta. 
Dużo dodatków. Musicle zobaczyć dla 
oceny. Natychmiastowe objęcie. 3050 
N. Oakley, KIdare 5-6083.

Parafia św. Franciszka Salezegę
8 pokojowy drewniany, insulbrie sid­
ing, 3 sypialnie, kryta ogrzewana tyl­
na weranda, pełny bezment, automa­
tycznie ogrzewany olejem gorącą wo­
dą, 40 galonowy ogrzewacz wody, ku­
chnia z szafkami, kolorowe urządze­
nia w łazience, garaż na Ift auta. 
$11,500, wpłaty $2,500, prywatna osoba. 
10053 Ave. N. ESsex 5-5157

PRZEZ WŁAŚCICIELA, 2 miesz­
kaniowy murowany, 5 i 5 pokoi, 
1 umeblowany, pełne poddasze 1 
bezment, łazienki, garaż na dwa 
auta, wolne umeblowane mieszka­
nie, dochodu $150 miesięcznie, 
okolica Leavitt i 21st St., $14,500. 
Po umówienie się telefonować 
_______ GArden 4-0640

NORWOOD PARK
Blisko stacji kolejowej 1 parafii łw. 
Tekli, bardzo czysty 5 pokoi, murowa­
ny bungalow z 2 sypialniami, kryta 
weranda, garaż na 2 auta, parcela 30x 
187, coved sufity, gazem gorącą wodą 
ogrzewany. $23,900, Mr. Ursin.

BAIRD & WARNER
5325 W. DEVON Newcastle 1-510*

Przez Właściciela
3 letni z 3 sypialniami murowany, 
pełny, bez zalewu bezment, gazowe 
ogrzewanie, okna zimowe 1 siatki, 
wbudowany piekarnik 1 piec, tafelko­
wa łazienka i kuchnia, wiele dodat­
ków, blisko katolickiej 1 publicznej 
szkoły, okolica Archer i Oak Park Ave.

Teł. LUdlow 5-8969

HELENOWO—Na Walton ulicy. 
Murowany, doskonały po gospo- 
darsku utrzymany. 1x6, 1x5, auto­
matycznie gorącą wodą ogrzewa­
nie. Podwójny garaż. Wdowa 
zmuszona sprzedać prędko. Tylko 
$22,500. EVerglade 4-1321.

* Domy Poza Chicago
Buy Direct From Owner
Newly built Home with 

Riparian Rights
Lake frontage, all for $9,000.

Lake Mich, summer res. NEW Ja­
panese Contemp., 90-ft. frontage, 

excel, for Doctor - Lawyer 
or Retiring Person.

Write or come out Commutable. 
J. Battenberg, 516 14th St. 

Kenosha. Wise.
’4 ACRE OF LAND

1958 Trailer — 40 ft. long, equi­
valent to 4 rooms, water, sewer, 
with other buildings and 2 car 
garage, for $10,000; for quick sale 
call owner

Chesterton, Indiana 
_________ Phone ygl._____ ___  
BELLWOOD, od właściciela, wyjeż­
dżającego ze stanu, 5 pokojowy Geor­
gian, garaż na 2 auta. Kool-Vent mar­
kizy. zimowe drzwi z siatkami, wszę­
dzie aluminiowe okna zimowe i siatki, 
pełny bezment, powder pokój, na 2gim 
piętrze tafelkowa łazienka i prysznic, 
cyclone ogrodzenie, blisko szkół, ko­
ściołów, łi bloku do CTA. komunika­
cji i składów, blisko Hillside centrum 
zakupów, $19,750. Telefonować po 
umówienie się: Linden 4-1281.

★ FARMY
Minnesota’s Bert Farm Bargain! 
120 acres grain and stock farm. A buy 
for $19,000. Nice large 8 room home, 
very profitable to operate. Owner 
selling on account of illness. Kasy 
terms arranged. Immediate possession. 
Deal direct with owner.

H. E. Schneider 
Watson, Minn., Phone 3781

40 ACRES—Christie, Wisconsin, - 
buildings, 13 sows, 4 cows, plenty 
crops, tractor, good machinery. 
$3,000 down. Price $6,000. Call . 
Dickens 2-5549.

★ DO WYNAJĘCIA
4 POKOJE, odnowione, z łazien­
ką, $45 miesięcznie. Również 2 po- . 
koję, osobne wejścia, nieumeblo- - 
wane, ewentualnie umeblowane. • 
$22 miesięcznie. 2047 N. Hoyne, 
HUmboldt 6-8944.
2-POKOJOWE mieszkanie z kit- - 
chenette, umeblowane. $70 mie­
sięcznie; 3-pokojowe mieszkanie 
bez mebli, prywatna łazienka, $65. . 
2419 W. Potomac. Właściciel.
POKÓJ do wynajęcia dla mężczy­
zny. Kildare 5-8057.

★ MASZYNY DO SZYCIA”
MASZYNY DO SZYCIA 

Naprawiam 1 przerabiam wszel­
kiego rodzaj nożne na elektrycz­
ne — do najniższej cenie. Sto­
liczkowe lub walizkowe od $29 00. 
Skowron. 38 lat doświadczenia. 
Telefon PEnsacola 8-1870 rano 
orzed 10-ta lub do 5-tej.

★ Letniska Na Sprzedaż
LETNI HOTEL

z obszernym lobby, kompletnie 
i wyposażona kuchnia, 28 pokoi, 12 
: łazienek, jadalnia, wszystkie ume- 
I blowane i oddzielny de luxe cot­

tage, blisko jeziora Michigan, co 
godzinę autobus, i składy. Na 
sprzedaż lub na zamianę.

Bun Baldwin, Jr., Realtor 
“Doc” Nemecek — Slsmn 

UNION PIER, Michigan.
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Pożar w Budynku Apartamentowym
Przy 2200 N. Clark Street

Strajk w Armour
Został Zażegnany 
Zawarciem Układu

DIRECT 
FACTORY 
PRICES!

nt Wtt iffl

VANDER WAGEN
COAL. FUEL OIL

Sinclair Super 
Flame Oils 

Use our 
keep fill service

4554 W. 63rd Street PO 7-8026

JAKOŚĆ PLUS CENA
OTO POWODY DLACZEGO MAMY TYSIĄCE 

ZADOWOLONYCH KLIENTÓW

Oszczędźcie $ $ S Wiele Pieniędzy Teraz
Na Pięknych Nowych City Cabinets

“królowej”. Ścisła zaś żałoba 
trwa przez 6 dni od zgonu. W 
tym czasie mężczyźni należą­
cy do rodziny zmarłej nie mo­
gą się nawet golić.

Czytając "Dziennik Związ­
ków/’ dostajecie co dzień naj- 
świeższe wiadomości z całego 
świata.

bował wyciągnąć z pokoju w 
dół, wlokąc go po drewnia­
nych schodach. Od zaprósze­
nia zajęły się całe schody. 
David Stepp został areszto­
wany przez policję.

W budynku powstała pani­
ka. Około 200 lokatorów w 
nocnym stroju z trudem wy­
dostało się na zewnątrz. Jed­
nak jedna osoba poniosła 
śmierć, a 6 osób doznało obra­
żeń. Wśród rannych znajduje 
się dwóch chłopców, którzy 
wyskoczyli z okna z trzeciego 
piętra.

Szkody oszacowane zostały 
na około 10,000 dolarów.

łeczeństwo rzeczywiście czuje
— powiedział Manion.

Podkreślił on, że gub. Nel­
son Rockefeller, przypuszczal­
ny kandydat republikański na 
Prezydenta US, nie odwiedził 
wystawy sowieckiej w New 
Yorku. Rockefeller zademon­
strował, że Norwegia jest lep­
szym miejscem od Sowietów 
dla demonstracji swych uczuć 
i postawy, dokąd Rockefeller 
udał się na ślub swego syna 
z ubogą Norweżką. W tym 
czasie zwolennicy Rockefel­
lera dali tu dyskrytnie do po­
znania, w jak odmienny spo­
sób zachował się wiceprez. 
Nixon, który wyjechał do Mo­
skwy i “autoryzował wymia­
nę kulturalną z komunizmem”
— powiedział Manion.

We wczesnych godzinach 
rannych we wtorek wybuchł 
pożar w budynku przy 2200- 
2222 N. Clark, po północnej 
stronie miasta. Budynek ten 
zajmowany był przez około 
200 lokatorów, zajmujących 
pokoje pojedyńcze lub małe 
apartamenta.

Ogień powstał od zaprósze- 
szenia się ogniem materaca 
w łóżku jednego z lokatorów, 
niejakiego Davida Stepp, li­
czącego lat 27, zajmującego 
pokój pnr. 2214 No. Clark. 
Był on w stanie nietrzeźwym 
i zajęty ogniem materac pró-

W ubiegłą sobotę zostało 
zabitych w 5ciu oddzielnych 
wypadkach samochodowych 
3ch Chicagowian, jeden męż­
czyzna z Arlington Heights 
i dwie panny z Elgin. Nadto 9 
osób w tych wypadkach zo­
stało rannych.

I tak 31-letni Leslie F. 
Crews, pnr. 406 N. Druty, Ar­
lington Heights, został zabi­
ty w Wisconsin na szosie, 
zderzając się z samochodem 
z 3ma Chicagowianami, któ­
rzy z wypadku wyszli z rana­
mi i zostali zabrani do szpi­
tala.

Następnie na zbiegu ulic 
57 i Wentworth w Chicago 
został zabity 40-letni Natha­
niel Heard, pnr. 6330 S. Uni­
versity. Naoczni świadkowie 
zeznali, że gdy Heard prze­
jeżdżał ulicę Wentworth w 
kierunku zachodnim, to sa-

Nowe Legitymacje 
CTA Na Bilety

CTA ogłosiło w poniedzia­
łek o wydaniu nowych prze­
pisów uprawniających stu­
dentów do korzystania przez 
nich z połowy ceny biletów 
na okres uczęszczania do 
szkół.

CTA zamierza wydać spe­
cjalne legitymacje dla około 
260,000 studentów i uczni 
szkół wyższych, oraz szkół 
publicznych, parafialnych i 
prywatnych.

Nowe przepisy CTA wpro­
wadzają wydanie dwóch ro­
dzajów legitymacyj na okres 
trwania szkoły. Jeden rodzaj 
będzie zwany ograniczonym, 
drugi rodzaj nieograniczo­
nym. Typ legitymacyj ogra­
niczonych, za wydanie któ­
rych nie uiszcza się żadnej 
opłaty, będzie mógł być uży­
ty wyłącznie między godzina­
mi 7 rano i 5 po poł. do jazdy 
do szkoły i z powrotem. W u- 
biegłym roku legitymacje ta­
kie były ważne do 6 godziny 
wieczorem.

Legitymacje CTA nieogra­
niczone będą uprawiać na ja­
zdę za pół ceny do szkoły i z 
powrotem oraz na różnego 
rodzaju okoliczności. Opłata 
za tego rodzaju legitymacje 
podniesiona została tego ro­
ku z 1 dolara na 2 dolary. W 
roku ubiegłym legitymację tę 
mógł otrzymać każdy student, 
który zapłacił za nią. Tego 
jednak roku będą je mogli o- 
trzymać tylko ci,którzy biorą 
udział w okolicznościach 
sponsorowanych przez właś­
ciwe czynniki lub reprezen­
tanta władzy urządzającej o- 
koliczność, uznanych przez 
władze CTA.

Groźba strajku 15,000 pra­
cowników w 27 fabrykach 
firmy mięsnej Armour w ca­
łym kraju została wczoraj 
wieczorem zażegnana podpi­
saniem nowego kontraktu 
pracy. Ten nowy kontrakt ma 
być wzorem dla innych ta­
kich samych firm mięsnych, 
jak Wilson, Swift, Cudahy i 
Morrel. W tych firmach groź­
ba strajku pracowników ist­
nieje jeszcze nadal. Federal­
nemu mediatorowi udało się 
doprowadzić doprowadzić do 
układu po całodziennej sesji 
pomiędzy przedstawiecielami 
Unii AFL-CIO i firmy Ar­
mour. Nowy układ przynosi 
22 centową podwyżkę zarob­
ku w ciągu 2-ch lat.

Śmierć Poniosła Jedna Osoba, 6 Osób Doznało 
Obrażeń

mochód jadący z północy z 
nadzwyczajną szybkością u- 
derzył w jego samochód z ta­
kim skutkiem, że Heard zo­
stał odrzucony ze swym sa­
mochodem na odległość 25 
stóp i poniósł śmierć, podczas 
gdy samochód, który go naje­
chał, uciekł z miejsca wypad­
ku.
- Następnie portier Chica- 

goskiego Klubu Atletycznego 
Raymond Broson został zabi­
ty na Lake Shore Drive na 
wysokości ulicy 61-szej.

W powiecie Grundy został 
zabity William Gawiński, p. 
nr. 2623 W. Evergreen, który 
był tam na rybach i wracał w 
towarzystwie przyjaciela i 
dwóch kobiet, którzy z wy­
padku wyszli z ciężkimi ra­
nami. Auto, w którym jechał 
Gawiński, wpadło na drzewo 
przydrożne.

Zabitą w wypadku drogo­
wym blisko Elgin została 18- 
letnia Sandra Cahal i jej ko­
leżanka Mercedes Jones, tak­
że lat 18, obie z Elgin, a trze­
cia panna Margaret Mapes 
została ciężko ranna. Samo­
chodem kierowała Sandra 
Cahal, która straciła kontrolę 
nad kierownicą i uderzyła w 
samochód jadący w przeciw­
ną stronę, kierowany przez 
Roberta Nelsona z Elgin, któ­
ry wrt? ze swym kolegą Do­
naldem Timmem wyszli z 
wypadku w stanie ciężkiego 
poranienia.

Następnie trafiony przez 
auto i zabity na ulicy został 
58-letni Harvey E. Rugę z Po­
sen, Ill. Wypadek zdarzył się 
na zbiegu ulic 147 i Division.

W Chicago Zmarła w Sobotę 72-Letnia 
“Królowa” Serbskiej Grupy Cyganów 
Na Pogrzeb, Który Odbył Się Wczoraj w Ro­

syjskiej Katedrze Ortodoksyjnej Przy 1211 
N. Leavitt, Zjechali Się Cygani Tej Grupy 
z Całego Kraju

Chicago stało się w sobotę 
i niedzielę miejscem żałobnej 
pielgrzymki Cyganów z ca­
łego kraju. Zjeżdżali się oni 
bowiem do Chicago na po­
grzeb swej “królowej” — 72- 
letniej Olgi Stephens Miller. 
Pogrzeb odbył się wczoraj, 
to jest w poniedziałek, z ro­
syjskiej ortodoksyjnej Kate­
dry przy 1121 N. Leavitt.

Zmarła była z pochodzenia 
Indianką Cherokee. Stała 
się “królową” serbskiej gru­
py Cyganów, liczącej w Sta­
nach Zjedn. około 3,500 głów, 
po zgonie przed 20 laty jej 
męża Franka, rodzonego Chi- 
cagowianina, który był "kró­
lem”. Pani Miller miała 15 
dzieci. Najstarszy jej syn 
Walter powiedział, że w Chi­
cago żyje około 250 rodzin 
tej grupy Cyganów.

Powiedział on dalej, że ża­
łobę po swej “królowej” ta 
grupa Cyganów będzie ob­
chodziła według zwyczajów 
cygańskich, to jest przez cały 
rok, z odprawieniem w rocz­
nicę po śmierci "królowej” 
końcowej biesiady.

Żałoba zaś dla rodziny po­
lega na biesiadach trwają­
cych 6 tygodni od śmierci

W Ubiegłą Sobotę 6 Osób Zginęło 
w 5-ciu Wypadkach Samochodowych
Nadto 9 Osób Zostało w Tychże Wypadkach 

Ciężko Rannych

Manion Jest Zdania, Że Demonstracje 
Mogły by Skasować Turę Chruszczowa 
Powołuje Się On Na Przykład Skandynawii, 

Gdzie Wroga Postawa Prasy Odstraszyła 
Chruszczowa Od Wizyty w Tych Krajach

W ubiegłą niedzielę, w 
swym tygodniowym reporta­
żu radiowym, były dziekan 
prawa Uniwersytetu Notre 
Dame, Clarence E. Manion, 
powiedział, że jego zdaniem 
otwarta i śmiała manifesta­
cja protestów przeciw wizy­
cie Chruszczowa mogłaby po­
wstrzymać go od tury po Sta­
nach Zjednoczonych.

Manion powiedział, że prze­
cież ten ‘"bolszewicki włamy­
wacz” przeląkł się wrogiej 
postawy prasy w Skandyna­
wii i zapowiedzianą już wi­
zytę odwołał. Może to samo 
stać się z planowaną wizytą 
do Stanów Zjedn., jeśli po­
stawa społeczeństwa będzie 
taka nazewnątrz, jak to spo-

KNIGHT HEATING CO. 
South Side Only 

Any make of furnace repaired 
Coal - Oil - Gas

Licensed and Bonded 
Fast Service

614 E. 75th Street 
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CHICAGO: Bishop 2-2314 
PRZEDMIEŚCIE: HI 7-4692 

Biuro na Południowej Stronie 
DOrchester 3-6666 

Biuro na Północnej Stronie 
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CITY RADIATOR CABINET CO.

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Wygoda!Punktualność!Szybkość!

oto

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
Chicago 22, 111.1201 N. Milwaukee Ave,

UWAGA KUPON

„ Pietro..Nazwa ulicy.Numer domu.

Numer Telefonu.

Zone. Stan.Miasto.

Podpis zamawiającego

rozpocznie się w niedzielę, 
20-go września, w Hartford, 
Conn.

Powyżej widzimy od lewej 
do prawej: siedzą — Aniela

Francis S. Lorenz, skarb­
nik powiatowy, ujawnił wczo­
raj iż gotów jest przekazać 
skarbowi powiatowemu $127,- 
132.43, jaka to suma uzbie­
rała się z założonych przez 
podsądnych bondów kaucyj­
nych, nie wycofanych przez 
nich od conaj mniej 15 mie­
sięcy.

Lorenz zamierza w tym ty­
godniu zaraportować ową su­
mę Radzie Powiatowej.

Kiedy podsądny nie stawi 
się przed sądem w terminie, 
choć założył bond, nie ma on 
prawu do zwrotu wpłaconej 
kaucji, choćby nawet w póź­
niejszym terminie stawał 
przed sądem. Może jednak 
apelować do sądu lub Rady 
Powiatowej, a przychylna de­
cyzja w takim wypadku upo­
ważnia go do otrzymania 
zwrotu bondu. Termin wno­
szenia apelacji ograniczony 
jest do 15 miesięcy.

Lorenz zamierza przekazać 
uzbierane z tego tytułu pie­
niądze Radzie Powiatowej — 
między innym dlatego, iż chce 
w ten sposób uniknąć poma­
wiania go o uchylanie się od 
wykonywania nakazów sę­
dziów, którzy wydają decy­
zję zwrotu kaucji. W wypad­
kach gdzie prawomocność ter­
minu zwrotu mogłaby być 
wątpliwa, będzie on mógł ze 
spokojnym sumieniem powie­
dzieć, iż pieniądze nie znaj­
dują się już w jego kasie.

Chce on również przekazać 
do kasy stanowej $149,748 
z konta spadkowego, jakie 
uzbierały się na nim od sied­
miu lat. Są to pieniądze po­
zostawione przez zmarłych 
mieszkańców powiatu Cook, 
którzy zmarli nie pozostawia­
jąc testamentu, a nie mają 
żadnych znanych krewnych.

przewodniczący, z Chicago; 
i Wawrzyniec Doligalski, z 
Hales Corners, Wis.

Stoją od lewej — Józef H. 
Krawulski, z Detroit, Mich., 
i Stanisław J. Majdanik, z 
Oil City, Pa.

Dziennik Związkowy 
przez chłopca dostar­
czymy OSOBOM. 
KTÓRE ZAMIESZ­
KUJĄ DZIELNICE 
MIASTA, OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NA­
SZE AGENCJE.

Pilnowanie, aby Polacy na 
równi z innymi narodowoś­
ciami korzystali z możliwo­
ści dostania się na wolną zie­
mię amerykańską, jest nie­
ustanną troską Polskiego Ko­
mitetu Imigracyjnego.

Jako jedyna dziś agencja 
opiekuńczo - imigracyjna w 
stosunku do dawnych i naj­
nowszych uchodźców — Ko­
mitet ma wiele obowiązków. 
Spełnienie ich jest oczywiś­
cie uzależnione od realnego 
poparcia Polonii w całych 
Stanach, a nie tylko na 
Wschodzie! Jeżeli więcej o- 
sób lub organizacyj zgłosi się 
na sponsorów, jeżeli większą 
pomoc materialną otrzyma 
Komitet — więcej Polaków 
będzie mogło dostać się do 
Stanów, zamiast tułać się 
niepotrzebnie po różnych ką­
tach świata.

W miesiącach czerwcu 1 
lipcu 1919 za pośrednictwem 
Polskiego Komitetu Imigra­
cyjnego przyjechało ogółem

kowie i członkinie Waszej 
Grupy mają tak pokonywać 
wszelkie trudności, tak zwy­
ciężać we wszystkich spra­
wach, jak Polska zwyciężyła 
Krzyżaków w wielkiej bitwie 
pod Grunwaldem 15go lipca 
1410 roku. Historia Waszej 
Grupy wykazuje, że stosow­
nie do nazwy Waszego towa­
rzystwa — umiecie pokony­
wać trudności, umiecie zwy­
ciężać. Z małych bowiem po­
czątków macie obecnie 371 
członków i słusznie możecie 
się pochlubić dobrą działalno­
ścią tak organizacyjną jak i 
społeczną.

W imieniu Zarządu Central­
nego i w imieniu własnym ży­
czę Wam dalszego rozwoju i 
wszelkiej pomyślności w pra­
cy organizacyjnej i w pracy 
społecznej.

Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który prósz# 
doręczać mi do domu sześć razy w tygodniu, a za który obo­
wiązuję się płacić chłopcu regularnie.

Pod Zarzutem 
Zabijania Swych 
Pacjentów

Bonn. —(P).— Lekarz dr. 
Gottfiried Mattheus oraz trzej 
Niemcy zostali aresztowani 
z polecenia władz zach. nie­
mieckich. Są oni oskarżeni 
o zabicie 26 umysłowo cho­
rych pacjentów w szpitalu 
na Górnym Śąsku zastrzyka­
mi. Wydarzyło się to za cza­
sów hitlerowskich w kwie­
tniu 1945 roku na krótki 
czas przed wkroczeniem 
wojsk sowieckich.

Lekarz oskarżony jest o 
dawanie zastrzyków. Gdy 
niektórzy pacjenci nie umie­
rali, piąty Niemiec, który 
nie został aresztowany, miał 
ich zastrzelić.

Aresztowany lekarz praco­
wał ostatnio w szpitalu w 
Zachodnim Berliniet Drugi 
oskarżony Siegfried Ber- 
natzky był urzędnikiem Czer­
wonego Krzyża w Hambur­
gu i podczas wojny zajmo­
wał stanowisko kierownika 
okręgu partii hitlerowskiej na 
Górnym Śląsku. Dwaj pozo­
stali byli urzędnikami policji 
z czasów hitlerowskich.

trzy zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do

NASZYCH CZYTELNIKÓW
W myśl naszego hasła — czy chcecie

— spada dziś obowiązek, spa­
da praca ta sama, jaką mieli 
założyciele Związku Narodo­
wego Polskiego, jaką mieli za­
łożyciele Waszej Grupy — 
praca w kierunku pomocy Pol­
sce!

Jestem przekonany, że obo­
wiązek ten spełni cała Polo­
nia w Ameryce, a jestem pew­
ny, że przede wszystkim speł­
ni ją nasza organizacja — 
Związek Narodowy Polski.

Damy wszystko na co nas 
stać, damy pracę, starania, da­
my pomoc materialną, której 
dziś tak bardzo biednej ludno­
ści w Polsce potrzeba!

Do pracy ofiarnej dla ZNP 
i dla Polski Was ani nie wzy­
wam, ani nie zachęcam. Je­
stem bowiem przekonany, że 
wszyscy tak samo jak i ja my- 
ślicie. Możecie być przekona­
ni, że Zarząd Centralny w 
Waszej organizacji Was nie za­
wiedzie w tej sprawie.

Jestem pewny, że przy po­
mocy i zgodnej współpracy 
Was wszystkich, Związek Na­
rodowy Polski będzie organi­
zacją z dniem każdym więk­
szą i silniejszą. Nakazuje nam 
to bowiem nasz obowiązek na­
rodowy, nakazuje nam to nasz 
honor związkowy.
Jedność i Zgoda

Ażeby tego dokonać musimy 
się przede wszystkim starać o 
jedność i zgodę w naszych sze­
regach, bo tylko jednością sil­
ni możemy dokonać wielkich 
rzeczy.

Zarząd Centralny Związku 
Narodowego Polskiego w myśl 
właśnie tej zasady — pod 
dzielnym kierownictwem Pre- 
zessa ZNP p. Karola Rozmar- 
ka — pracuje nad powiększe­
niem Związku Narodowego 
Polskiego, tak co do ilości 
członków jak też i co do zaso­
bów finansowych.

Organizując Waszą Grupę 
50 lat temu założyciele dali jej 
historyczną nazwę “Zwycię­
stwo Pod Grunwaldem”. Przez 
to chcieli powiedzieć, że człon-

Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 
Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.

Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 
zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

W ubiegłą niedzielę, 30-go 
sierpnia odbyła się na Bridge- 
porcie wspaniała uroczystość 
jubileuszu jednego ze znanych 
towarzystw na Bridgeporcie, 
Tow. Zwycięstwo Pod Grun­
waldem, Gr. 1104 ZNP, które 
obchodziło 50-ciolecie swego 
chwalebnego istnienia. Swój 
złoty jubileusz Towarzystwo 
uczciło Bankietem i pięknym 
Programem.
Na Bankiet Przybyło 300 Osób

Na Bankiet przybyło pomi­
mo piekącego gorąca blisko 
trzysta osób. Zaraz po godzi­
nie 6ej wieczorem rozpoczął 
się Bankiet i Program. Otwar­
cia tego uroczystego obchodu 
dokonał iprzew. Komitetu Ju­
bileuszowego p. Jan Bandur. 
Przewodniczył prezes Gm. 80 
p. Józef Gembara, a sekreta­
rzował p. Stan. Zawadzki. Mo­
dlitwę przed kolacją odmówił 
ks. Malinowski, wikariusz z 
parafii św. Barbary. Po od­
śpiewaniu wspólnym hymnów 
amerykańskiego i polskiego, 
przewodniczący przedstawił 
Sekretarza Generalnego ZNP 
p. Józefa Foszcza i Dyrektora 
ZNP p. Bonawenturę Migała. 
Sekretarz Gen. ZNP wygłosił 
wspaniałe przemówienie, któ­
rego treść w całości podaj emy 
na innym miejscu.
Dekoracja 
Zasłużonych Związkowców

Po przemówieniu Sekr.Gen. 
udekorował następu j ą c y c h 
członków Medalami Zasługi — 
Jana Bandurę, Emila S. Gem- 
barę, Józefa Maziarka, Micha­
ła Oleszkiewicza, St. Ulaszek, 
i St. Zawadzkiego.

Medalami Uznania — Jana 
Piątkiewicza i Jana Synala.

Po mowie Sekr. Generalne­
go przemówił bardzo pięknie 
Dyrektor ZC ZNP p. Bona­
wentury Migała, a po nim je­
den z założycieli, p. Michał O- 
leszkiewicz, ciesząc się, że do­
czekał się złotego jubileuszu 
towarzystwa, którego był jed­
nym z założycieli.
Również Przemówienia 
Wygłosili

Następne bardzo patriotycz­
ne przemówienie wygłosił ks. 
Jan Malinowski, wikariusz pa­
rafii św. Barbary, a w czasie 
2-giej wojny światowej kape­
lan Wojsk Polskich. Mowa ks. 
Malinowskiego pozostanie na 
długo w pamięci tych, którzy 
ją słyszeli.

Przemówienia wygłosili je­
szcze — prezes Grupy Jubi­
latki p. Emil Gembara.

Po przemówieniach prze­
wodniczący przedstawił gości 
towarzystwa, którzy brali u- 
dział w uroczystości. Na za­
kończenie odśpiewano wspól­
nie “Rotę” Konopnickiej.

Na tym zakończono program 
i nastąpiła zabawa taneczna. 
Uroczystość wypadła bardzo 
dobrze.
Przemówienie J. Foszcza 
Sekretarza Generalnego ZNP

Grupa 1104 Związku Naro­
dowego Polskiego obchodzi 
dziś wielkie święto. Obchodzi 
50-cio lecie swego istnienia. 
Pięćdziesiąt lat temu znalazła 
się w tej części miasta Chica­
go gromadka Polaków, którzy 
pomyśleli sobie, że lepiej bę­
dzie dla nich, gdy się zorgani­
zują jako towarzystwo i przy­
stąpią do Związku Narodowe- 

j go Polskiego. Chcieli bowiem

należeć do wielkiej polskiej 
rodziny w Ameryce, chcieli 
razem ze wszystkimi dobrymi 
Polkami i Polakami pracować 
społecznie i narodowo. Wstą­
pili więc do Związku Narodo­
wego Polskiego, który wtedy 
liczył niecałe 29 lat istnienia. 
Młoda ta i walcząca wtedy z 
wielkimi trudnościami orga­
nizacja polska w Ameryce — 
była jeszcze ubogą i co do 
członkostwa i co do zasobów 
pieniężnych.

Założyciele Grupy 1104-tej 
tym się jednakowoż nie zra­
żali. Wiedzieli bowiem, że 
program Związku Narodowe­
go Polskiego jest dobry i pięk­
ny. Przewidywali więc, że or­
ganizacja ta obejmie wkrótce 
całą Polonię Amerykańską.

I nie zawiedli się założyciele 
Waszej Grupy. Związek Naro­
dowy Polski, do którego 50 lat 
temu przystąpili, jest dziś naj­
większą i najbogatszą organi­
zacją polską w świecie. Myślą 
przewodnią Związku Narodo­
wego Polskiego od samego po­
czątku jego istnienia była tro­
ska o Polskę, a dowodzi tego 
uchwała, jaką przeprowadzo­
no na szóstym Sejmie naszej 
organizacji w mieście Bay Ci­
ty w Stanie Michigan.
Praca Dla Polski

Uchwała ta brzmi jak na­
stępuje: “Ponieważ Żwiązek 
Narodowy Polski uważamy za 
powstały z woli Narodu Pol­
skiego, przeto w imieniu tegoż 
Narodu, Zarząd Centralny, ja­
ko przedstawiciel Narodu, 
działać będzie legalnie na ko­
rzyść niepodległości ziem pol­
skich w Europie wszelkimi 
godziwymi środkami”.

Jak z powyższego widzimy 
założyciele Związku Narodo­
wego Polskiego jak i późniejsi 
Jego przywódcy, jako jeden z 
najważniejszych celów uwa­
żali dążenie do zdobycia Pol­
sce niepodległości.

I te ich patriotyczne stara­
nia osiągnęły pożądany sku­
tek, bo jak wiecie — po pier­
wszej wojnie światowej Pol­
ska znalazła się wśród wol­
nych narodów świata.

W sprawie zdobycia dla Pol­
ski niepodległości — jak rów­
nież wszyscy dobrze wiecie — 
Związek Narodowy Polski o- 
degrał bardzo ważną rolę, po­
magając i współpracując na 
wszystkich polach w tej spra­
wie, że wspomnę tylko o na­
szym Czynie Zbrojnym, o na­
szej Armii Polskiej z Amery­
ki, do której powstania Zwią­
zek Narodowy Polski tak wie­
le się przyczynił.

Dziwnym zrządzeniem losu 
obecnie znajduje się Polska w 
takim samym a może jeszcze 
gorszym położeniu, w jakim 
była, gdy powstawał tu i roz­
wijał się Związek Narodowy 
Polski, gdy organizowała się 
Wasza Grupa.

Barbarzyńska przemoc zni­
szczyła kraj naszych ojców, 
Polsce znowu zagrabiono jej 
ziemie wschodnie, wymordo­
wano tysiące ludności pol­
skiej. Da Bóg, że brodnia po­
pełniona na Polsce będzie po­
mszczona, że komunistyczni 
najeźdźcy zostaną z ziem pol­
skich wyrzuceni.
Nasz Obowiązek

Na nas wszystkich, w któ­
rych żyłach płynie ta sama 
krew, co się lała tak obficie i 
ofiarnie na ziemiach polskich

97 uchodźców polskich, w 
czym przeważają najnowsi u- 
chodźcy z Polski, przyjeżdża­
jący na wizy specjalne. U- 
chodźcy przybyli z następują­
cych krajów:

z Austrii 3. z Belgii 29 (w 
tym 6 dawniejszych uchodź­
ców); z Danii 3; z Niemiec 
40 (w tym 1 rodzina z 9 osób. 
W ogólnej liczible 40-tu jest 5 
dawniejszych uchodźców); z 
Włoch 1; z Francji 3 (daw­
niejsi uchodźcy); z Anglii 7 
(b. żołnierze PSZ z rodzina­
mi) ; z Argentyny 7 (b. żoł­
nierze PSZ); z Brazylii 4 (da­
wniejsi uchodźcy).

Komitet Przedsejmowy Budżetu i Finansów 
Z. N. P. Rozpoczął Urzędowanie Skarbnik Powiat. Ma Sumę $127,132 

z Przepadłych Bondów Kaucyjnych
Nadto Posiada On Sumę $149,748, Jaka Uzbie 

rała Się Od 7 Lat Na Koncie Podatkowym

W Uroczystości 50-Lecia Gr. 1104 ZNP 
Wziął Udział Sekr. Gen. Józef Foszcz
Wygłosił On Piękne Przemówienie, Po Któ­

rym Udekorował Zasłużonych Związkow­
ców Medalami Zasługi. — W Uroczystości 
Wziął Udział Również Dyr. Z. N. P. p. B. 
Migała.—Uroczystość Wypadła Wspaniale

Dzięki Komitet. Imigr. 97 Uchodźców 
Polskich Przybyło w Czerwcu i Lipcu

W poniedziałek, 31-go sier­
pnia, rozpoczął urzędowanie 
w Domu Żwiązkowym w Chi­
cago, przedsejmowy Komitet 
Budżetu i Finansów ZNP dla 
przygotowania raportu finan- C. Turoczy, z New Castle, 
sowego na Sejm 33-ci, jaki i Delaware; Marian S. Celmer,
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DZIENNIK ZWIĄZKOWY
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